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Wywiad ministra spraw wewnętrznych Czesława Kiszczaka

WARSZAWA (PAP). Gen. broni Czesław Kiszczak, kierując
się stanem bezpieczeństwa państwa, umacniającą się stabiliza
cją! wystąpił z wnioskiem do Prokuratora Generalnego o spo
wodowanie, aby właściwe prokuratury i sądy zwolniły do dnia
15 września br. z aresztów i zakładów karnych — na mocy
ustawy z 17 Iipca br. — wszystkie osoby skazane i aresztowa
ne za, przestępstwa i wykroczenia przeciwko państwu i porząd
kowi publicznemu. Wniosek nie obejmuje winnych czynów o

charakterze terrorystycznym,
tajemnicy państwowej.

kroczenia z pobudek politycznych.
Jak liczna jest ta grupa osób?

— Dotyczy, to łącznie ze zwol
nionymi już wcześniej 225 osób, a

(Dokończenie na str. 3)
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Kraków, 12, 13, 14 września 1986 r

szpiegostwa, sabotażu i zdrady

WARSZAWA (PAP). W związ
ku z decyzją o zwolnieniu do

dnia 15 września 1986 roku

wszystkich osób skazanych oraz

aresztowanych za przestępstwa
i wykroczenia przeciw państwu'
i porządkowi publicznemu oraz

akcją rozwiązania nielegalnych
grup antypaństwowych polączo-

Było to 12 września
• W 1921 r. urodził się we

Lwowie Stanisław Lem, wybit
ny pisarz i eseista, autor tłu
maczonych na wiele języków u-

tworów fantastyczno-nauko
wych, w których motywy
science fiction splatają się ze

współczesną problematyką mo-

ralno-światopoglądowa, laureat
licznych nagród.

• W 1966 r. Johannes Vorster
objął funkcję premiera Republi
ki Południowej Afryki i zapo
wiedział skierowanie polityki ra
sistowskiego reżimu Pretorii je
szcze bardziej na prawo.

nq z rozmowami ujawniającymi
z aktywistami i współpracowni
kami tych grup, dziennikarz

Polskiej Agencji Prasowej zwró
cił się do przewodniczącego Ko
mitetu Rady Ministrów ds. Prze
strzegania Prawa, Porządku Pu
blicznego i Dyscypliny Społecz
nej, ministra spraw wewnętrz
nych, gen. broni Czesława

Kiszczaka z prośbą o skomento
wanie tych faktów.

— Towarzyszu Generale, dzięki
decyzji, o której mowa, opuszcza
ją areszty i więzienia osoby, któ
re popełniły przestępstwa i wy-
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Pomyśl, może i Ty

Było to 13 września
• W 1936r. zmarł w wieku61

lat Johannes Franz Hartmann,
astrofizyk niemiecki. profesor
uniwersytetu w Getyndze, dy
rektor obserwatorium w La
Plata w Argentynie; w 1905 r.

odkrył gaz międzygwiezdny,
wynalazł mikrofotometr oraz

stereokomparator.
• W 1966 r rozpoczęła się o-

fięialna, 7-dniowa wizytą
'

w

Polsce szachinsząeha Iranu, Re-
zy Mohammeda Pahlayi, wraz z

małżonką.

J
UTRO pogoda w rej. Kra
kowa kształtować się bę
dzie pod wpływem klina
wyżowego. Zachmurzenie
małe i umiarkowane, okre
sami wzrastające do duże
go z możliwością wystąpie
nia przelotnego deszczu. W

nocy 1 rano mgła. Temp. min.
nocą 6, maks dniem 16 st. C .

Wiatr słaby zmienny. Dziś rano

wilgotność powietrza wynosiła
100 proc. i

W Gdańsku trwa XI Festiwal
Polskich Filmów Fabularnych. W
konkursie bierze udział 28 fil
mów kinowych i telewizyjnych.

Na zdjęciu: Janusz Majewski —

reżyser oraz Anna Gornostaj i
Wiktor Zborowski — aktorzy z

filmu „C.K. Dezerterzy”, który
zainaugurował Festiwal (nie bie
rze jednak udziału w konkursie).

CAF — Kraszewski

Aktorzy na trocinach
(KORESPONDENCJA WŁASNA Z GDAŃSKA)

Było to 14 września

• W 1856 r. Stany Zjednoczone
dokonały inwazji na Nik-arague.
Patrioci nifcaraguańscy odparli
atak pod San Jacinto.

• W 1966 r. zmarł w wieku
63 lat Nikołaj K. Czerkasow,
słynny aktor radziecki znany ze

wspaniałych ról w teatrach le-
ningradzkich oraz występów m.

in. w filmach Eisensteina
(..Aleksander Newski’’. „Iwan
Groźny”) oraz filmach biografi
cznych przedstawiających m. in.
życie Gorkiego, Majakowskiego,
Pawłowa.

Temperatura . towarzysząca te
gorocznemu Festiwalowi Filmo
wemu w Gdańsku wreszcie pod- .

niosła się. Środa, podobnie;jak W''i
Krakowie, była nad Bałtykiem <

deszczowa. Dyskusje to.warzyszą-!
ce projekcjom konkursowym by
ły niemrawe i akademickie. Do
piero w czwartek po południu
Tomasz Zygadło za sprafyą swo
jego filmu’ „Sceny dziecięce z ży
cia prowincji” ożywił atmosfe
rę.

Wcześniej swój nerw polemicz
ny ujawniła „Gazeta Festiwalo
wa” za sprawą listu Zdzisława
Pietrasika. Dyskutowano oczywi
ście o pieniądzach. Ile państwo
dopłaca do jednego miejsca w ki
nie? „Polityka” powołując się na

iiiiiiiiiiiiHiiiniiiiiaianiiniimimi

bardzo wysokie źródła informa
cji podała, że 7200 zł. Okazało
się,: że. w, rzeczywistości, kwota
ta była. sto razy mniejsza.. I jak
tu .wierzyć słowu pisanemu.

„Nieufność- jest podstawową,
najważniejszą cechą działacza po
litycznego i badacza (naukowca)”
Słowa te wypowiedział Henryk
Bista, jako towarzysz we wspo
mnianym filmie Zygadły. Jeśli
mogę zabawić się w przewidy
wanie; Henryk Bista, odtwarza
jący tę drugoplanową rolę, ma

(Dokończenie na sir. 2)
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Niesiedź

wdomu
idźna

wycieczkę
Meteorolodzy zapowiadają po

prawę pogody Miejmy nadzieję,
że; już w sobotę -i w niedzielę
zaświeci słońce i będzie nam to
warzyszyć w wędrówkach krajo
znawczych. które urządzamy z

PTTK pod hasłem: NIE ŚIEDŻ
W DOMU, IDŻ NA WYCIECZ
KĘ. Oto program imprez:

SOBOTA, 13 BM.
• wycieczka nizinna pn.

MODLNICKIM PARKU” — prze
jazd pociągiem do Zabierzowa —

Brzezie — Ujazd — Dolina We-
donki — Tomaszowice — Modl-
nica — Szydło — Tonie — po
wrót autobusem MPK —•: 14 km
wędrówki, czyli 14 punktów do
Odznaki Turystyki Pieszej PTTK
Zbiórka o godz. 6.30 na Dworcu
Głównym PKP w Krakowie (od
jazd o godz. 7.00), bilety po 15
zł. w drodze powrotnej ceny bi
letów autobusowych: normalne —

6zł.ulgowe—3zł,
(Dokończenie na str. 10)

Handlować oponami po kielecku?

,.W

Jednym z problemów utrudnia
jących, a często i hamujących
proces odnowy j konserwacji kra
kowskich zabytków jest brak de
wiz na zakup niezbędnych spe
cyfików konserwatorskich, mate
riałów i narzędzi. Konto dewizo
we Społecznego. Komitetu Odno
wy Zabytków Krakowa jest
wciąż bardzo skromne...

Na jednym z ostatnich . posie
dzeń Komisji Finansowej
SKOZK, której przewodniczy wi
ceminister finansów Bronisław
Ciaś zrodził się więc pomysł, by
zaapelować do posiadaczy kont
dewizowych w polskich bankach
o cedowanie na , rzecz starego
Krakowa końcówek centowych,
jakie powstają przy różnych ope
racjach bankowych, Nie chodziło

oczywiście o duże kwoty, lecz e

te kilka centów, które po-zostają
np. przy obliczaniu odsetek. Sta
nu prywatnego konta to nie nad-

(Dokończenie na str. 2)

Książeczki mieszkaniowe

AMBASADOR Japonii w ZSRR
został wezwany do ministerstwa
spraw zagranicznych w Mo
skwie, gdzie złożono mu oświad
czenie w związku z podjęciem
przez rząd Japonii decyzji o

przystąpieniu do rokowań z rzą
dem USA na temat udziału Japo
nii w realizacji amerykańskiego
programu SDI. Oświadczenie
stwierdza, że rząd japoński po
nosi odpowiedzialność za możli
we niebezpieczne konsekwencje
takiej polityki.

W WASZYNGTONIE przywód-
cy Kościoła Katolickiego, kościo
łów' protestanckich oraz religii
żydowskiej wystąpili z inicjaty
wą podjęcia ogólnoświatowej
kampanii na rzecz rozbrojenia a-

tomowego do roku dwutysięcz
nego i uratowania ludzkości od
katastrofy atomowej.

W ZWIĄZKU z rozpoczynają
cą się 16 bm. 41. sesją zgroma
dzenia Ogólnego NZ w Moskwie

Junacy
Wczoraj w Oddziale Obrony

Cywilnej 17-5, na os. Stalowym
odbyła się bardzo miła uroczy
stość. Junacy z Iii kompanii u-

fundowali i wręczyli książeczkę
mieszkaniową dla wychowanki
PDDnr8wNowejHucie —

Edyty Matusik. Książeczkę z

wkładem 30 500 zł wręczył do
wódca drużyny Jarosław Mamla.
Jak zapewnili fundatorzy wkład
zostanie uzupełniony do kwoty
64 tys. zł i to już wkrótce!

Nie jest to pierwsza książeczka
fundowana przez junaków i ka
drę z tego Oddziału, dlatego tym
serdeczniej, w imieniu dzieci i
własnym dziękujemy! (dag);

nowe

Ul,
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Proste rozwiązania bywają
najlepsze. Stosując taką zasadę
kielecki „Polmozbyt” spróbował
sprzedawać opony do samocho
dów osobowych na zasadach,
które . początkowo wywoływały
sprzeciw, ale potem zostały
przez kierowców zaakceptowane.

Rok temu zdecydowano, że aby
dostać nową oponę, towar de
ficytowy w całym kraju, kie
rowca musi odsprzedać „Polmo-
zbytowi” swoją — używaną. Jest
to oczywiście do pewnego stop
nia łamanie prawa nabywcy,■jednak dokuczliwy brak ogu
mienia nakazuje szukanie sposo
bów na jak najoszczędniejsze
nim gospodarowanie. Poza tym

system kielecki utrudnia życie
spekulantom i cwaniakom...

Rzecz wyglądo tak: kierowca
dowiaduje się z informacji wy
wieszonej na stacji „Polmozby-
tu”, że za 2—3 dni będzie sprze
daż ogumienia. Przyjeżdża sa
mochodem i najpierw pokazuje
prowadzącemu sprzedaż, czy o-

pony na kołach nadają się do
bieżnikowania. Pracownicy stacji

(Dokończenie na str. 2)

odbyła się konferencja prasowa
z udziałem wiceministra spraw
zagranicznych ZSRR. W . Pie-
trowskiego. Poinformował on, że
Związek Radzieckrprzychodzi na

sesję z obszernym programem
działań praktycznych zmierza
jących do usunięcia niebezpie
czeństwa nuklearnego, zaprzesta
nia wyścigu zbrojeń, zachowania
i utrwalenia powszechnego po
koju.

„PRECZ z apartheidem”,
„Margaret do domu” — takimi o-

krzykami powitały grupy de
monstrantów premier W. Bryta
nii panią Thatcher, gdy w

czwartek wylądowała w Trom-
soe na ziemi norweskiej. W cza
sie wizyty omawia ona z przy
wódcami norweskimi problemy
dotyczące stosunków dwustron
nych.

NA POLIGONIE w Nevadzie
Stany Zjednoczone przeprowa
dziły w czwartek kolejną pod
ziemną próbę jądrową. Była to
9. tego rodzaju próba przeprowa
dzona przez USA od początku br.

Prawdziwy urodzaj borowików, pod
grzybków i maślaków odnotowują
zbieracze w wielu regionaca kraju. W
Puszczy Białowieskiej w rozmowach
grzybiarzy padają cyfry dotychczas
nie spotykane: 300. 400 a nawet 500 bo
rowików zebranych podczas jednego
grzybobrania. Rodzina -Dzieszków z

Białegostoku uzbierała w ciągu 6 go
dzin 438 borowików, nie licząc koza
ków. maślaków, podgrzybków, czer-

wonoglówców i innych. CAF

Nadkomplet pijaków
Dzisiaj do godz. 7 rano krakow

ska Izba Wytrzeźwień przyjęła 45

pacjentów. Już o godz. 21 .30 wczo
raj był komplet, czyli 37 nietrzeź
wych. Do rana jednak wypuszczono
niektórych i przyjęto nowych, (s)

Ci, którzy znają Stenie Wonde
ra wyłącznie z superprzeboju
„I just called to say I love you”
mają niewielkie wyobrażenie o

niezwykłym talencie kompozytor
skim i kunszcie wokalnym tego
muzycznego geniusza. Krytycy
prześcigają się w wymyślaniu e-

pitetów, które najlepiej oddałyby
wielkość 36-letniego, niewidome,
go od urodzenia twórcy. Napraw
dę nazywa się Steueland Judkins.
Obecny przydomek „Wonder”.
czyli „Cud”, otrzymał w wieku
13 lat, gdy nazwano go „Little
Wonder". czyli „Mały Cud”. Pó
źniej pisano o nim „Mr. Won-
derfut” (cudowny, zadziwiają
cy), „Niewidomy geniusz z De
troit”, „Król soul” „Papież blac
musie” itp. Na szczęście te kom
plementy i wszelkie możliwe na
grody, złote i platynowe płyty nie
przewróciły Wonderowi w głowie.
Praca jest dla niego czymś naj
ważniejszym. Bywa, że tworzy
nieprzerwanie przez kilka dni i
nocy. Średnio komponuje jedną

piosenkę na dobę. W większości
są to utwory znakomite. Jeden
z przyjaciół. Wondera obliczył, iż
ma on obecnie nagranych już ma
teriałów na ok. 50 albumów. A
wydał już 20, zdobywając za nie
m. in. 15 nagród Grammy, Za
wspomniany przebój „I just.cal-
led...” z filmu „Kobieta w czer
wieni” otrzymał w ub. r. muzy
cznego Oscara. Mimo tego nie
zwykłego zapamiętania w pracy
twórczej Wonder znajduje czas

także na życie prywatne. Ze swą
wieloletnią przyjaciółką Yolandą
Simmons ma dwoje dzieci, 11-lę-
tńią Aishę i 8-letniego Keita
(wszyscy na zdjęciu). Oprócz nich
ma 2-letniego syna Mumtaza z

kobietą,, której nazwiska ńie u-

jawnia. „Dla swoich dzieci 'sta
ram się być prawdziwym ojcem,
a nie gwiazdą" — mawia i speł
nia wszystkie ich marzenia. Po
nieważ dysponuje majątkiem sza
cowanym na ok. 80 . min dolarów,
nie jest to trudne. (1-k)

Fot. POEPLE W.EEKLY

„Formuła-1“ w Krakowie!
KIBICE sportu samochodowego

mają nie lada okazję — w Kra
kowie rozegrane zostaną jutro i
w niedzielę samochodowe wyści
gi „formuły — 1”! Niestety, nie
takie prawdziwe, lecz w minia
turze,-bowiem krakowski Zarząd
Wojewódzki LOK organizuje
pierwsze mistrzostwa Polski mo
deli samochodów wyścigowych

1 sterowanych falami radiowymi.
Impreza, z całą pewnością bar
dzo ciekawa (samochodziki osią
gają bowiem prędkość dochodzą
cą do 100 km/godz.) odbędzie się
na tórze modelarskim LOK . w

Domu Harcerza przy ul. Lotni
czej 1.

W programie zawodów przewi
dziano dwie kategorie pojazdów
— samochodziki „formuły 1” oraz

samochodziki z karoserią zakry
wającą koła.

Początek zawodów w sobotę o

godz. 12, w niedzielę o rodź. 10.

• W wieku 84 lat zmarł na

atak serca w Atenach znany
grecki polityk, były premier
Panajotis Kanelopulos. Rząd, na

którego czele stał, został obalo
ny w 1967 r. w wyniku puczu
„czarnych pułkowników”.

• Przed sądem najwyższym
Federacji Rosyjskiej zakończył
się proces grupy byłych praco
wników moskiewskiego wydzia
łu handlu oraz niektórych sto
łecznych sklepów, Za. przyjmo
wanie wysokich łapówek i nad
używanie stanowisk służbowych
b. naczelnik miejskiego wydzia
łu handlu — Tregobow skazany
został na 15 lat więzienia, zaś
jego zastępca — Pietrikow na 12
lat. Również inni oskarżeni o-

trzymali wysokie wyroki Wo
bec wszystkich orzeczono konfi
skatę mienia.

• W zachodnich regionach
Holandii zaginął podczas tran
sportu pojemnik z materiałem
radioaktywnym, kobaltem 60.
Jeśli opakowanie zostanie u-

szkodzone, może dojść do bar
dzo niebezpiecznego promienio
wania, grożącego śmiercią osób
znajdujących saę w bliskiej od
ległości.

• Ofiary zamachu bombowe
go, dokonanego w sierpniu w
irańskim mieście Kum. w wy-
piku którego 13 osób zostało za-

bitych, a 100 innych odniosło
groźne obrażenia ciała. będą
mogły dokonać aktu zemsty i
okaleczyć sprawców zamachu
bombowego, w miejscu popeł
nienia tego czynu, co zgodne
jest z prawem islamskim.

O 21-letni urzędnik hiszpań
ski, Fernando Calero Fcrnan-
dez zginął nie opodal swego
miejsca pracy w Aranhuer, gdy
eksplodowała przygotowana
przez niego bomba.

o Francuskie ministerstwo
spraw zagranicznych wyraziło

z dalekopisu
głębokie ubolewanie x powodu
decyzji władz chilijskich wyda
lenia 3 francuskich księży, któ
rych oskarżono o prowadzenie
„działalności wywrotowej”. Zo
stali oni aresztowani przez a-

gentów chilijskiej policji polity
cznej w osadzie biedaków —

pod. Santiago. Aresztowanie na
stąpiło w ramach.masowych re
presji, jakie dyktatorski reżim
rozpoczął po ..nieudanym zama
chu. na Pinocheta.,

• W Nowym . Jorku rozpoczął
się proces przeciwko byłemu
ministrowi pracy w rządzie pre
zydenta Reagana; Raymondowi
Donovanowi i 8 innym osobom.
Donoyan oskarżony jest •

współudział w kradzieży blisko
8 milionów dolarów z kasy no
wojorskiego zarządu transportu
miejskiego przy okazji budowy
tunelu metra. Na ławie oskar
żonych zasiada także senator
stanu Nowy Jork. Joseph Gali-
bera.

• U wybrzeży Belgii wydo
byto ostatnie fragmenty „Morit
Louis”, statku francuskiego,
który zatonął ponad 2 lata te
mu. Wypadek wywołał duże
poruszenie ponieważ statek
przewoził materiały radioakty
wne. Pojemniki na szczęście nie
pękły.

• 25 osób zginęło na nie strze
żonym przejeżdzie kolejowym w

indyjskim stanie Assam w wy
niku zderzenia się autobusu z

pociągiem. 45 pasażerów odnio
sło rany.

• Po miesięcznej przerwie
wznowiono w Palermo najwięk
szy w historii włoskiego sądo
wnictwa proces mafii. W stan
oskarżenia postawiono 466 osób.
Przed, sądem stanął praktycznie
cały . „sztab generalny” sycylij
skiej. Cosa Nostra.

• Ponad milion pracowników
banków w Brazylii przystąpiło
do strajku, domagając się od
pracodawców uwzględnienia fó.
dań placowych. Policja »ątrźy>
n»h M strajkujących. .
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W NAJBLIŻSZĄ niedzielę kil
kaset tysięcy pracowników PKP
obchodzić będzie Dzień Koleja
rza. Centralną akademię zorga
nizowano 11 bm. w Warszawie.
Podczas akademii tytułem hono
rowym „Zasłużony Kolejarz
PRL" zostali wyróżnieni m. fa.
Zbigniew Krzykalski, Mieczy
sław Polak i Józef Stopa z Kra
kowa oraz Adam Poręba s Mu
szyny.

RADA OPZZ rozpatrzyła wy
niki dotychczasowej konsultacji
wstępnego projektu programu
ruchu zawodowego na II Zgro
madzenie OPZZ, które odbędzie
się w listopadzie br. oraz tezy w

sprawie zmian w statucie ogól
nopolskiego porozumienia.

GENERAŁ W. Jaruzelski przy
jął ministra obrony narodowej
NRD gen. H. Kasslera, który za
kończył wizytę w Polsce. Prze
wodniczący Rady Państwa ude
korował członków delegacji woj
skowej NRD Orderami Zasługi
PRL.

KIERUNKI rozwoju współpra
cy między Polską i Algierią były
przedmiotem rozmowy premiera
Z. Messnera z współprzewodni
czącym polsko-algierskiego ko
mitetu mieszanego min. Ahme-
dem Benfrehem.

W WARSZAWIE zakończyły
się dwudniowe obrady biura
Międzynarodowej Federacji Bo-
jowników Ruchu Oporu (FIR).
Członków biura FIR przyjął pre
mier Z. Messner.

PO PRZESZŁO tygodniowym
pobycie opuścił Polskę kardynał
Jan Król, arcybiskup metropoli
ta Filadelfii.

PODSTAWOWYM zadaniem
wyższego szkolnictwa technicz
nego jest przygotowanie nowo
czesnego systemu kształcenia
kadr technicznych, który będzie
odpowiadał wymaganiom rewo
lucji naukowo-technicznej | in
formatycznej — stwierdzono 10
bm. w Poznaniu podczas robo
czej narady rektorów wyższych
szkół technicznych.

3,5 TYS. UCZESTNIKÓW raj
du przyjaźni „Szlakami Lenina"
przemierza szlaki Podhala. Dziś
po południu, w Poroninie, przed
pomnikiem Włodzimierza Leni
na odbędzie się wieo uczestni
ków tej imnrezy turystycznej.

PRODUCENCI rolni z woj. o-

polskiego jako pierwsi w kraju
wykonali plan skupu zbóż » te
gorocznych zbiorów. Do 10 bm.
rolnicy w tym regionie dostar
czyli do magazynów przeszło 287
tys. ton ziarna.

Sukces krakowskich
filatelistów w Sztokholmie

Wobec .panującej ostatnio posu
chy na sukcesy sportowców re
prezentujących Kraków na are
nie międzynarodowej — obrona
honoru przypadła filatelistom.

Na światowej wystawie filate
listycznej w Sztokholmie trwa
jącej od 28 sierpnia do 7 wrze
śnia, duży sukces odniósł krako
wianin Janusz Adamczyk. Bar
dzo wysokie wyróżnienie — złoty
medal — otrzymał on za żbiór,
którego głównym motywem by
ła historia .poczty w naszym mie
ście w XVIII i XIX wieku. Dwa
pozostałe zbiory z Krakowa An
ny Nałysnyk i Marty Malik o-

trzymały medale posrebrzane.

Aktorzy na trocinach
(Dokończenie se rtr. JJ

zagwarantowaną główną nagrodą
w tej kategorii.

Zygadło podzieli widzów na

kilka wzajemnie polemicznych
grup. Jedni zarzucają mu sztu
czność i prymitywną deklaraty-
wność, inni gratulowali i chwa
lili: znakomity scenariusz, oparty
na noweli Andrzeja Mencwela,
znakomitą grę aktorów (Bista,
Pawlik, Ewa Wiśniewska, Beata
Paluch). „Bista i Pawlik praco
wali na trocinach” — stwierdził
przedstawiciel kwartalnika „Opo
le”. — „Był to najlepszy scena
riusz zaprezentowany dotąd w

Gdańsku — powiedział Feliks
Falk. „Łatwo się atakuje, tru
dniej broni — próbował godzić
zwaśnione strony Bogusław Sob-
czuk — ten film istotnie po
dzieli widzów, całą krytykę moż
na poprzeć i jednocześnie zane
gować”.

Dużo dyskutowano o „momen
tach” w filmie (znakomita w tej
roli Wiśniewska), przesłaniach
ideologicznych, związkach ze

skandalem...
„Siekierezadę” Edwarda Sta

chury i Witolda Leszczyńskiego
(bo ci dwaj artyści są współtwór
cami tego dzieła, mimo że pier
wszy już nie żyje) oglądałem „na
stojąco”. Widzowie mają dosko
nałego „nosa". Już na długo
przed projekcją zajęte były
wszystkie miejsca. „Wreszcie zo
baczyliśmy kreację”. „

— „Obja
wił nam się wybitny artysta” —

takie zdania słyszało się po pro
jekcji. Komplementy te dotyczyły
młodego krakowskiego aktora,
Edwarda Żentary. Znany dotąd
z monodramów, twórca elitarne
go Teatru „^trefa”, wystąpił w

Gdańsku w kilku filmach. W
„Siekierezadzie” zagrał swoja ży
ciową rolę. Wystąpił obok Fran
ciszka Pieczki (epizod) i Daniela

Olbrychskiego. Czyżby twórcza
kontynuacja?

W chwili, gdy piszę te słowa,
w czwartek tuż przed północą
trwa konferencja prasowa.

TADEUSZ SKOCZEK

W. Jaruzelski przyjął
studentów z Krakowa

Wojciech Jaruzelski przyjął
wczoraj delegacją Komitetu Mię
dzynarodowego Stowarzyszenia
Studentów Nauk Ekonomicznych
i Handlowych (AIESEC) przy A-
kademii Ekonomicznej w Krako
wie: Bożenę Noga, Bożenę No
wak, Jolantę Teter, Sylwestra Bi-
zackiego, Bogusława Mroczka i
Artura Nieradko. Studenci poin
formowali I sekretarza KC PZPR
o przygotowaniach do międzyna
rodowej konferencji nt „Świat w

obliczu zadłużenia”. Inicjatywa ta

jest jedną z odpowiedzi na pro
pozycję zgłoszoną przez W. Jaru
zelskiego na forum ONZ we wrze
śniu ub. roku w sprawie utworze
nia w Krakowie międzynarodo
wego ośrodka badań nad zadłuże
niem światowym.

1
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W tym roku n* koloniach i
obozach było o 30 proc,
zatruć więcej niż w roku

ubiegłym, ą na 234 placówki ko
lonijne organizowane w tym ro
ku w województwie jeleniogór
skim tylko dwie otrzymały oce
nę bardzo dobrą po wszelkich
kontrolach. To oczywiście przy
kłady wyrwane z kontekstu, ale
cóż... kontekst znamy aż za do
brze. Edward Bryl w „TYGOD
NIKU KULTURALNYM” próbu
je wojować z beztroską organi
zatorów wczasów, lekceważeniem
obowiązków, indolencją... *ęego
roku jednak ostre głosy prasy
jakby powoli zanikały. Cóż. lato
skończyło się; ale może warto

będzie wrócić do tych doświad
czeń przed następnym sezonem?

Podobny, sezonowy charakter
ma relacja Sewera A. Wisłockie
go z Bułgarii, gdzie ponoć roda
cy handlują „z wprawą i tempe
ramentem Fenicjan”, natomiast
wakacyjne echa w „ARGUMEN
TACH” to korespondencja włas
na z Indii i Nepalu. „Tragarze
wynajęci z agencji turystycznej...
w restauracji chińskiej zdjęcie
«uczestników jednej z polskich

wypraw himalajskich#TM góry są

ciągle jeszcze daleko, choć idzie
my już trzeci dzień...”. Dużo e-

gzotyki.— nic, dosłownie ani sło
wa o pieniądzach. Czyżby w Hi
malajach nasi nie handlowali?

Handlują natomiast na pewno
(szczegółowy opis w „VETO”) w

Zambrowie. Reporterka tygodni
ka Ewa Monika Skórska relacjo
nuje szczegółowo ceny trzo<^ i

żywca wołowego, a także mecha
nizmy wolnego handlu. Dla mie
szczucha to prawdziwa egzotyka.

Egzotyczne są dla nas i inne
(prócz handlu targowiskowego)
staropolskie obyczaje. W „AR
GUMENTACH” pisze o nich su
gestywnie na ostatniej stronie
Szymon Kobyliński w swym zna
komitym cyklu, a wewnątrz nu
meru Mirosława Dołęgowska-Wy-
socka — relacjonując książkę
prof. Henryka Łowmańskiego o

religii dawnych Słowian.

Na Swarożyca — warto, żeby
każdy Polak to przeczytał!

Z obyczajów współczesnych
najwidoczniejszy jest niestety o-

byczaj pijacki. Silna grupa re
porterów „PRZEGLĄDU TYGO
DNIOWEGO” stara się prześle
dzić jeden zwykły dzień (piątek
29 sk"*pnia 1986) pod tym właśnie
katem. A puenta?:

Na podwórzu jest kałuża
A z kałuży się wynurza
— Hipopotam — powiadacie?
Nie, to tato po wypłacie.
Tamże (w „PT”) Jolanta Wilsz

pisze o wadach narodowych Po
laków. Stanisław Ledóchowski o

malarstwie Kossaków, a w „KIE
RUNKACH” wreszcie, jeśli już
kontynuować zainteresowanie na
rodowym obyczajem, Krzysztof
Doroszewski j Adam Kruczek
sprawozdają Kongres Mariologi
czny i Maryjny. Warto przyjrzeć
mu sie chłodnym okiem.

Pisze w „ODRODZE-
NIU” Maciej Krassow-

B o^Bski; „Wróciłem z urlopu
opalony i zły tą złością, która w

przeciwieństwie do opalenizny
trzyma się długo...”. Na szczęście
lato skończyło się wreszcie, (rtk)

Supertajne myśliwce

Pomyśl, może i ty...
(Dokończenie ze str. 1)

szarpnie, pomoże natomiast kra
kowskim zabytkom — zwłaszcza,
że posiadaczy kont dewizowych
jest w kraju wielu.

Z wystosowaniem takiego apelu
trzeba się było jednak wstrzy
mać, bowiem przepisy jednozna
cznie określają, iż dewizy z'Wła
snego konta można przekazać
tylko członkom najbliższej rodzi
ny.

I oto na wniosek Społecznego
Komitetu Odnowy Zabytków Kra
kowa Ministerstwo Finansów w

porozumieniu z Prezesem- Naro
dowego Banku Polskiego wydało
zgodę na przekazywanie darowizn
z kont „A” i „N" tylko i wyłącz
nie dla starego Krakowa. Daro
wizny te będą zbierane na istnie
jącym już od dawna koncie re
dakcji „Przekroju”, która rozpo
częła za granicą akcję propago
wania pomocy krakowskim za
bytkom. Podajemy więc numer

tego konta licząc, źe tych kilku
czy kilkunastu centów posiada
cze kont dewizowych nie poską
pią.

Bank Polska Kasa Opieki SA
Oddz. w Krakowie. „Przekrój".
Nr konta 327874-600008. (es)

Z raportów MO
Meliny już nie ma

Funkcjonariusze MO zlikwido
wali dobrze prosperującą melinę
nielegalnego handlu alkoholem w

Nowej Hucie. Znaleziono m. in.
18 butelek „Ekstra żytniej”.

Młodociani włamywacze
Wczoraj w nocy dzielnicowi z

Krowodrzy zatrzymali podczas
włamania do '„fiata 126 p”, za
parkowanego. na ul. Krowoder
skich -Zuchów dwóch 16-Ietnich
chłopców.

Nie kupujcie bimbru
Sąd Rejonowy dla Nowej Hu

ty skazał w trybie przyspieszo
nym 42-letniego mieszkańca tej
dzielnicy na karę grzywny w

wysokości 70 tys. zł za to, że ku
pił dwie butelki bimbru.

Nożem w męża
Późnym wieczorem dyspozytor

Pogotowia Ratunkowego zawia
domił podgórską milicję o prze
wiezieniu do Szpitala Kolejowe
go w Krakowie zranionego w

pierś mężczyznę. Okazało się. źe
w czasie awantury domowej żo
na ugodziła nożem swojego męża.

Pobił i zabrał biżuterię
20-letni Arkadiusz B. przyje

chał z Rudy Śląskiej. Zabrakło
mu pieniędzy więc wraz z dwo
ma innymi młodzieńcami napadł
na nieznajomego zabierając bi
żuterię wartości 100 tys. zł. Pro
kurator tymczasowo go areszto
wał.

Aresztowano włamywacza
Funkcjonariusze kompanii pa

trolowej WUSW zatrzymali pod
czas włamania do bufetu w Biu
rze Projektów przy ul. Racławic
kiej w Krakowie 21-Ietniego zło
dziejaszka. W przeszłości był on

karany za przestępstwa krymi
nalne. (s)

WASZYNGTON (PAP). „Washing
ton Post” podał, że USA wypro
dukowały już w ramach kosz
tującego miliardy dolarów super-
tajnego programu około 50 myśli
wców „Steaith”, praktycznie nie-
wykrywalnych dla urządzeń rada
rowych. Według poinformowanych
źródeł, na które powołuje się dzien
nik, kilka eskadr tych samolotów
w pełnej operacyjnej gotowości
ukrytych -jest w hangarach na pu
styni w stanie Nerada i dokonuje
nocnych lotów ćwiczebnych pod
kontrolą taktycznego dowództwa
sił powietrznych.

11 lipca doszło w Kalifornii do
tajemniczej katastrofy samolotu, po
którejz lotnictwo USA natychmiast
zakazało dostępu do miejsca roz
bicia się maszyny, a także przelo
tów nad nim. Osobistości oficjalne
odmówiły informacji na temat ro
dzaju samolotu, który uległ kata
strofie i wyrażane są poglądy, że

był to myśliwiec „Steaith”, które
go nawet istnienia nie potwierdza

dowództwo sił lotniczych. Przyzna
ją ono jedynie, że prowadzi się
prace nad samolotem specjalnie
przystosowanym do zmylenia urzą
dzeń radarowych.

„Washington Post” pisze ponad
to, że koszty programu budowy
myśliwców „Steaith” nie są znane

i ukryte są w tajnej części budże
tu obronnego, jednakże według je
dnego ze źródeł wynoszą łącznie 7
mld dolarów, a jeden samolot ko
sztuje przeszło 100 min dolarów.
Dziennik dodaje, że lotnictwo USA
pracuje ponadto nad pociskami
manewrującymi typu „Steaith”
oraz nad nowym tego rodzaju po
ciskiem przeznaczonym do niszcze
nia urządzeń radarowych.

.Kabel” t ,.CHBEA“w

on niedzieli
Japonia przystępuje do ame

rykańskiego programu
„gwiezdnych wojen”. Ko

munikat o decyzji rządu pre
miera Nakasone ogłoszono w

tym tygodniu w obu stolicach.
W Białym Domu i Pentagonie
przyjęto ją z wielkim ukon
tentowaniem, czego nie kryją
rzecznicy prasowi. Przedsta
wiciele japońskich władz za
chowują daleko idącą powścią
gliwość, a nawet dyskrecję w

wypowiedziach na ten temat.
Bo też jest to decyzja bardzo
kontrowersyjna i bardzo nie
popularna w japońskim społe
czeństwie. Nie tylko ze wzglę
du na pamięć Hiroszimy 1 Na
gasaki jest ono przeciwne
wszelkim formom zbrojenia a-

temowego. Stąd żywe i gwał
towne protesty, o Jakich piszą
korespondenci agencji praso
wych z Tokio.

Przeciwko udziałowi w pra«
each nad tym programem wy.
powiedziały się wszystkie Ja
pońskie partie opozycyjne. Są
one jednak w parlamencie w

mniejszości wobee rządzącej
Partii Liberalno-Demokratycz
nej, a więc nie zdołają prze
ciwstawić się rządowym decy
zjom. Mocno krytykują Je
tamtejsze ruchy antynuklear
ne I pokojowe. Przeciwstawia
ją się lm także tysiące Japoń
skich uczonych, ktćrr- złożyli
podpisy pod petycją w spra
wie odrzucenia amerykańskiej
oferty współpracy. Przypom
niano także, iż przyłączenie
się Tokio do SDI Jest sprzecz
ne z podjęta w 1969 r. uchwa
łą parlamentarną, która
stwierdza, że Japonia powinna
wykorzystywać badania ko-

smiczne wyłącznie w celach
pokojowych. Przed tym brze
miennym w skutki krokiem
przestrzegał również minister
spraw zagranicznych, Shintaro
Abe, podkreślając, iż z całą
pewnością wpłynie on bardzo
negatywnie na stosunki «

ZSRR.
Zadowolony jest tylko wiel

ki biznes, który liczy na duże
zyski. Ale i w kołach gospo
darczych nie ma całkowitej a-

probaty, bowiem wnikliwiej
myślący menażerowie obawia
ją się nie bez racji, iż wspól
ne prsce badawcze nad SDI

wa o gabinecie brytyjskim pa
ni Thatcher. Opublikowane w

tych dniach wyniki sondażu
opinii publicznej świadczą, iż
rządzący konserwatyści ńie
cieszą się ani poparciem spo
łecznym, ani popularnością.
Tylko 34 proc, obywateli zga
dza się z decyzjami obecnego
rządu. 40 proc, ankietowanych
jest zwolennikami opozycyjnej
Partii Pracy, a 24 proc, odda
łoby swe głosy sojuszowi wy
borczemu Partii Socjaldemo
kratycznej i Liberalnej. Po o-

publikowaniu tych danych pa
ni Thatcher dokonała w śro
dę kilku zmian na stanowis
kach sekretarzy i podsekreta
rzy stanu, ale cl, którzy decy
dowali o udziale w SDI, pozo
stali w komplecie. Obserwato
rzy wyrażają w związku z tym

W Tokio i Londynie

co słychać...
Społeczeństwo RFN codziennie

wzbogaca się o nowego milione
ra, którego stwarza tamtejszy
„totolotek”. W ciągu ubiegłego
roku 350 grających trafiło w tot
ka co najmniej milion marek,
ale starego rekordu wygranej,
który wynosi 7 min marek, nie
udało się nikomu pobić.

Kronika wypadków
• Dzisiaj o godz. 5.30 na moście

Dębnickim „star” z Opola najechał
na „kamaza”. 2 osoby jadące „sta
rem” zostały ranne.

• O godz. 1.20 na ul. 1 Maja „fiat
126p”, jadąc po świeżo polanej jezd
ni, na zakręcie przy ul. Łobzowskiej
wpadł w poślizg i wywrócił się na

lewą stronę. Z 4 osób jadących „ma
luchem” jedna doznała poważnych
obrażeń, (s)

Na początku były odpady
Na początku były w „Kablu”

odpady produkcyjne: ścinki po
chodzącej z Japonii 1 Anglii otu
liny przewodów. Potem był po
mysł w Ośrodku Badawczo-Roz
wojowym „CEBEA”; z owych od
padów, do których dodano inne
tworzywa i opracowano prostą
technologię, powstał rodzaj śnie
żnobiałego porowatego dywani
ka. Nadaje się on doskonale do
filtrów, szczególnie w fabrykach
kwasu siarkowego. Włókninę
szklaną — tak nazywa się tkani
na filtracyjna — zastosowano z

powodzeniem w Zakładach Azo
towych we Włocławku. (ml)

Handlować po
(Dokończenie ze str. 1)

wyceniają, ile warte są gumy i
kupują je od kierowcy. Wtedy
wydaje się nowe 2 lub 4 opony,
zależnie od wielkości dostawy.

Największy hałas podniosą tu

ci, którzy jeżdżą na „zajeżdżo
nych” oponach. Im nic się nie
należy? To co wydaje się naj
większą wadą, jest jednak za
letą — system ten zmusza do ’

obserwacji swoich opon i ostroż
nej ich eksploatacji. Przy nor
malnej jeździe na kartkowej
benzynie, na komplecie opon
można przejeździć ponad 5 lat
i potem najspokojniej zamienić

je na nowe.

Ci, którzy mają łyse i nie na
dające się do regeneracji gumy,
mogą kupić opony bieżnikowane
— właśnie te odkupywane od
kierowców. Jest to jakieś roz
wiązanie!

Z Kielc do Krakowa niedale
ko. Proponujemy zatem dyrekcji
„Polmozbytu” przemyślenie po
żytków płynących z pomysłów
sąsiadów. Daje on, naszym zda
niem, szanse na pewne uspoko
jenie rynku ogumienia. Dostawy
wolno ale rosną. W 1984 roku
właściciele prywatnych aut oso
bowych kupili w stacjach woje- -

wództwa krakowskiego i nowo
sądeckiego 53 tys. opon, a w u-

biegłym roku już 67 tys. Mamy
też „Gromadę”, która w dwóch
zakładach bieżnikuje przyzwoi
cie ponad 40 tys. opon rocznie.
W tych warunkach możemy po
kusić się o wprowadzenie
sprawdzonego już sposobu hand
lowania. (ag)

pozwolą Amerykanom przejąć
wszystkie najnowsze osiągnię
cia japońskie w dziedzinie n-

kładów scalonych, produkcji
laserów, optycznych środków
łączności itp„ którymi Stany
Zjednoczone jeszcze nie dyspo
nują. Niepokoi ich też per
spektywa zakazu wykorzysta
nia tych osiągnięć w normal
nej, niewojskowej produkcji
pod pretekstem ochrony taje-
mnlo związanych z „gwiezdny
mi wojnami**, co grozi utratą
przewagi technologicznej nad
sojusznikiem. Tak więc, już w

niedalekiej przyszłości zarów
no rząd, jak i gospodarka Ja
ponii mogą stanąć przed wie
loma trudnymi do przewidze
nia problemami.

Natomiast kłopoty Już dzi
siaj ma inny rząd, który jako
pierwszy zdecydował się po
przeć plany zbro.ień kosmicz
nych prezydenta Reagana. Mo

opinię, że przeprowadzone
zmiany niewiele pomogą po
zycji pani premier, która ota
cza się politykami wyłącznie
bezgranicznie jej oddanymi, o

czym wyborcy doskonale wie
dzą.

Przeciwko pani Thatcher za
czyna się obecnie tworzyć sze
roki front, który po przyszło
rocznych wyborach może do
prowadzić do zmiany gabine
tu. Mówiono o tym na zakoń
czonym przed paru dniami
kongresie działaczy brytyj
skich związków zawodowych.
Przemawiając podczas
przewodniczący Partii
Neil Kinnock wyraził
iż przy wypracowaniu

obrad
Pracy,
opinię,

przez

związki zawodowe i jego par
tię wspólnej platformy wy
borczej, wyborcze zwycięstwo
nad konserwatystami jest cał
kowicie realne. Przedstawio
ny przez Kinnocka program
został potraktowany jako start
do przedwyborczej kampanii.
Nie „gwiezdne wojny”, ale
zwiększenie miejsc pracy o 2
miliony w ciągu 2 powybor
czych lat, modernizacja prze
mysłu, przeznaczenie na roz
wój wewnętrzny, w tym cele
socjalne, 11 mld funtów szt.,
zniesienie ulg podatkowych,
które rząd konserwatywny
przyznał najbogatszym, to pro
gram Partii Pracy, który na

pewno może znaleźć społeczne
poparcie.

Kres rządom pani Thatcher
pragną położyć również so
cjaldemokraci, którzy na ła
mach pisma „New of the
World", piórem swego przy
wódcy, Davida Owena, zapro
ponowali w tym tygodniu so
jusz wyborczy, który dałby le
wicy ok. 65 proc, głosów. Czy
do takiego sojuszu dojdzie,
trudno przewidzieć, bowiem
szeroko pojętą lewicę dzielą
spore rozbieżności zarówno w

kwestiach polityki wewnę-
trinej, jak i zagranicznej.
Także w kwestii zbrojeń i bry
tyjskiego potencjale nuklear
nego. Stanowisko Partii So
cjaldemokratycznej, jest, nie
stety, bliższe rządzącej Partii
Konserwatywnej niż opozycyj
nej Partii Pracy. Ale przed
wyborami wszelkie zmiany po
glądów są możliwe. Co innego
później, gdy przyjdzie przed
wyborcze obietnice realizować.
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no soboty

2 POKOJE superkomfortowe w cen
trum Nowej Huty — zamienię na gar
sonierę z balkonem. — Oferty 37087
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.______ __

ZATRUDNIĘ na korzystnych warun
kach wysoko kwalifikowanego mon
tera instalacji wodno-kanalizacyj
nych, gazowych, centralnego ogrze
wania oraz sieci zewnętrznych. Mile
widziany samochód. Ryszard Starnaw
ski, Królowej Jadwigi 39/2 — tel.
22-85-19, W godz. 19—22 .

g-36903
AIREDALE terrlery, rodowodowe —

po ziotych medalistach, psach polu
jących — sprzedam. Tel. 55-50-93.

g-36245
ZAKŁAD rzemieślniczy oferuje cegłę
pełną paloną oraz pustaki żużlowe, z

transportem. Grzegórzecka 39/8. Zgło
szenia w niedzielę.

g-36555
PRACUJĄCE poszukują samodzielne
go mieszkania. Oferty 36659 „Prasa”
Kraków, wiślna 2.

__________________

PANIENCE pracującej wynajmę mie
szkanie. — Oferty 36576 „Prasa” Kra-
ków, Wiślna 2.

____________________

SYNTEZATOR Casio MT-100 — sprze
dam. Tel. 66 -39-29.
____________________________ g-36512
BONY PeKaO — kupię. Td. 66-05-06?
______ _____________________ g-3B277
NOWE M-3, w Katowicach — zamie
nię na Kraków. Kraków, tel. 33 -06-47 .

____________________________ g-3<S19
PIEC e. o . typ „Mora 670” — sprze
dam. Tel. 55 -33 -06, w godz. 17—21.
____________________________ g-36284
TV „VIDEOTON” — kupię. — Tel.
48-3543.

______________________g-36288
POMOC domową do dwójki dzieci,
na 8 godzin dziennie plus dodatkowe
dyżury — przyjmę. Tel. 37-81-71.

g-36188
DWA mieszkania M-3. superkomforto
we — zamienię na jedno duże, w

starym budownictwie, centrum, tele
fon. — Oferty 36129 „Prasa” Kraków,
Wiślna /___________
KUPIĘ lub wynajmę lokal na usługi
kserograficzne. Antoni Przeszło, Kra
ków, ul. Łanowa 55.

g-36105
NOWO otwarty punkt kserograficzny
świadczy usługi dla zakładów pracy,
ludności — Przeszło, ul. Łanowa 55.

________ g-36105
POSZUKUJĘ samodzielnego mieszka
nia. Tel. 44-09-96.

__________________

POSZUKUJĘ mieszkania lub połowy
willi. Tel. grzecznościowy 11-60-20.
____________________________ g_-36698

MASZYNĘ kuśnierską — sprzedam. —

Tel. grzecznościowy 86-24-08 .

____________________________g-36756
STUDENTKA — poszukuje pokoju
lub garsoniery. Tel. 78-34-90 .

____________________________ g-35818
BONY PeKaO — kupię. Oferty 35359
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

PRZYJMĘ fryzjera męskiego natych
miast. Kraków, ul. Zakopiańska 97.
____ ______ ; g-36240
SZNAUCERY średnie — sprzedam. —

Tel. 48-41-43.____ _____ g-35989
ŃOWOFUNDLANDA —> sprzedam. —

Tel. 11-79-23. g-M665

POKOI z kuchnią kupie. Oferty 037074
„Prasa”, _ Kraków, Wiślna 2.

________

PARKIET, grzejniki, flizy — sprze-
dam. Tel. 55 -46-00 wewn. 152.

_______

POWRACAJĄCY z zagranicy — po
szukuje małego mieszkania. — Tel.
34-17-92, ______________g-35629
MURARZY — przyjmę od zaraz. Tel.
22-77-51._____________________ g-35786
KOMPLET skór na kożuch — sprze
dam. TeL 11-99-56.
_____________________ g-36701
MOTOROWODNY kurs organizuje
Krakowski Klub Motorowodny LOK. —

Informacje: tel. 22-32-32, godz. 8—10.
______________________ g-36673
APARATURĘ dyskotekową — sprze
dam. Tel. 66-86-31.

g-36684
MAŁŻEŃSTWO pracujące w HiL —

poszukuje samodzielnego mieszkania,
w Nowej Hucie. Tel. 44-35-79, godz.
18—20.

___________________g-36710
NOWĄ kurtkę ze srebrnych lisów i że
berka żeliwne c. o .

— sprzedam. Tel.
48-47 -66, wewn. 422 .

___________________________ g-36613
MINI 1080 — stan bardzo dobry —

sprzedam. Tel. 22-32-32. wieczorem.
____________________________ g46Hi
ZESTAW mebli „Cracoyla” — sprze
dam. Nowy Bieżanów, ul. Aleksan-
dry_23 /186.________________ g-33668_9
POSZUKUJĘ mieszkania, w starym
budownictwie, na rok. Oferty 36658
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

________

POSZUKUJĘ lokalu na ciche rzemio
sło. — Oferty 362S „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

________________________

MIESZKANIE w domku jednorodzin
nym, superkomfortowe, 3-pokojowe,
telefon — wynajmę obcokrajowcom.
Oferty 36600 „Prasa” Kraków. Wiśl
na 2.______________________
KAROSERIĘ Fiata 126 p — sprzedam.
Tel. 44-24-62.
__ 2_______________________ g-36596
CIESZYN — centrum! — Mieszkanie
komfortowe, 90 mz. I piętro — zamie
nię na Kraków. Tel. grzecznościowy
22-24-63, godz. 18—20.
_ ___ ;___________________ g-36588
PRZYJMĘ dozorcostwo — warunek
mieszkanie. Tel. 11 -13-28. wieczorem.
________ :_ ___ _______ g-3S467
POK0J, kuchnia, łazienka, gaz, kwa
terunkowe. Kalisz — zamienię na gar
sonierę, Kraków. Kraków — tel.
12-06-46._______ _____________ g-36470
ELEGANCKIE ślubne suknie — pole
ca wypożyczalnia w. Nowej Hucie. —

Centrum A bl. 8 .

___ .__ 1......... g-36237
JELITA, miernik elektryczny, kabel
koncentryczny — sprzedam. Brono
wicka 69/114.

_ /____ ______ _ g-36131
CEGŁA palona, pełna, atest, klasa 150
— cegielnia, Topola 28-530 Skalbmierz
— tel. Topola nr 4.
__ _____ ■________________ g-36243
PRZYJMĘ panią do pawilonu gastro
nomicznego. Tel. 37-92-34.
_____________________ ,______g-36456
POLONISTKA — przygotowuje ucz
niów klas ósmych do egzaminów
wstępnych Skrzypulec, tel grzeczno
ściowy 21-25-38.

______________ g-35845
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Wszyscy więźniowie niekryminalni zostano zwolnieni
(Dokończenie ze str. 1)

w tym między innymi: Zbigniewa
Bujaka, Bohdana Borusewicza,
Konrada Bielińskiego, Czesława
Bieleckiego, Władysława Frasy-
niuka, Leszka Moczulskiego, Jac
ka Czaputowicza, Piotra Niem
czyka, Józefa Teligi, Tadeusza Je
dynaka, Ewy Kulik, Henryka
Wujca i innych Pragnę Doinfor
mować, że zgodnie z zaleceniem
Sądu Najwyższego oraz Prokura
tora Generalnego PRL, właściwe
do realizowania' postanowień u-

stawy z dnia 17 lipca 1986 r. or
gana ścigania i wymiaru spra
wiedliwości rozważyły wnikliwie
w indywidualnym trybie wszy
stkie przypadki osób skazanych i

aresztowanych za przestępstwa i

wykroczenia przeciw państwu i
porządkowi publicznemu. W wy
niku tego podjęte zostały decyzje
korzystne dla zainteresowanych,
dzięki czemu do 15 września o-

puszcza miejsca odosobnienia
wszystkie osoby skaząne i aresz
towane za przestępstwa i wykro
czenia przeciw państwu i porząd
kowi publicznemu z wyjątkiem
tych, na których ciążą zarzuty o

szpiegostwo, sabotaż, czyny o

charakterze terrorystycznym, czy
też zdradę tajemnicy państwowej.

— Co było główną przesłanką
takich decyzji?

— Inicjatywa wypłynęła od
Patriotycznego Ruchu Odrodzenia
Narodowego. Spotkała się ona z

poparciem ze strony władz poli
tycznych i naństwowych. Zadecy
dowała o tym podstawowa inten
cja zaproponowanego przez PRON
rozwiązania stanowiącego kolej
ny. poważny dowód wysiłków na

rzecz umocnienia procesu porozu
mienia narodowego. Za podjęciem
takiej decyzji przemawiał rów
nież fakt Dostępującej stabilizacji
sytuacji wewnętrznej w kraju a

zwłaszcza malejący rezonans spo
łeczny dia prób prowadzenia
działalności konspiracyjne! oraz

innych poczynań wymierzonych
prz.eciw państwu i porządkowi
publicznemu Maleje też pooarcie
dla takich działań nawet w krę
gach dotychczasowych sympaty
ków tzw podziemia. Mają oni
noczuc’e bezsensu i izolacji spo
łecznej Decyzja, o której mówi
my. stała się więc możliwa dzię
ki racjonalnemu stosunkowi spo
łecznemu do ich usiłowań i ha
seł dzięki wyraźnej poprawie ła
du i porządku publicznego w kra
ju oraz wszystkim innym osiąg
niętym wspólnym wysiłkiem
władz i społeczeństwa przeiawom
i czynnikom normalizacji. Ważną
przesłanką była też korzystna e-

wolucja nastrojów społecznych i

sytuacji politycznej w k-aj.u,
związana z przebiegiem i efekta
mi X Zjazdu Polskie! Zjednoczo
nej Partu Robotniczej.

— Jak decyzje o uwolnieniu
przyjęły osoby, których one bez
pośrednio dotyczą?

— Spora część z nich przyjęła
taką decyzję ? pełnym zaskocze
niem oraz dużym i zrozumiałym
zadowoleniem. Nielicznym zaś
zwolnionym rozwiązanie to naj
wyraźniej nie odpowiada — po
prostu nie pasuje do aktualnie
odgrywanej roli „męczenników za

sprawę”. Niewątpliwie jednak
większość właściwie rozumie i do
cenia intencję władz. Decyzje w

ich przypadkach zostały podjęte
w granicach obowiązującego pra
wa, niemniej jednak każda norma

i przepis prawny pozostawia moż
liwość ostrzejszej lub łagodniej
szej ich interpretacji. W tym wy
padku przyjęto drugą możliwość j
pragnę w tym miejscu podkreślić,
że podstawowa przesłanka takie
go postępowania było humanitar
ne podejście do sytuacji żaińte-
resowanych.

— Czy należy spodziewać się
zaniechania wrogiej działalności
politycznej ze strony zwolnionych
ostatnio osób? Są to przecież, co

niejednokrotnie publicznie stwier
dzono, tzw. „liderzy” opozycji i
aktywni zwolennicy metod kon
spiracyjnych?

— Oczywiście są tacy, ale nie
tylko. Wśród zwolnionych jest nie
mało osób nie zawsze w pełni
świadomie uwikłanych w działa
nia sprzeczne z prawem. To ku
nim przede wszystkim skierowa.
na jest intencja omawianych de
cyzji. Jednocześnie uważam, że

tym razem można spodziewać się
więcej politycznego rozsądku tak
że w przypadku liderów i wyjąt
kowo uporczywych aktywistów
„konspiry” nawet jeśli dotych
czas takie nadzieje okazywały się
niezbyt realne.

— Dlaczego?
— Po prostu — obiektywne

fakty, korzystnie zmieniająca się
sytuacja społeczna skłaniać ich
będzie do przyjęcia bardziej rea
listycznego punktu widzenia. ..Za
wodowi” orzeciwnicy socjalizmu
powinń; wziąć wreszcie pod u-

wagę fakt, że walka z socjali
stycznym państwem jest nie tyl
ko beznadziejna, ale Drzede wszy_
skim dla Polski szkodliwa. Je
żeli przy tym ‘intencje, przynaj
mniej niektórych z nich, są szcze

re 1 chodzi im naprawdę o inte
res Polski, to tym większa szan-ś
sa, że zdołają trzeźwo ocenić ca
łokształt pozytywnej ewolucji sy
tuacji wewnętrznej w kraju w cią
gu ostatnich lat i miesięcy W
każdym razie władze podejmując
decyzje o zwolnieniu wykazują
maksimum dobrej woli, zakłada
jąc. że spotka się to z właściwym
zrozumieniem ze strony zwalnia
nych. Jakiekolwiek byłyby ich po-

’

glądy, reakcje i emocje, ambicje
czy rachuby — muszą szanować
prawo.

— Jakiej można się spodziewać
reakcji ze strony Kościoła Kato
lickiego?

— Decyzja o zwolnieniu więź
niów wychodzi naprzeciw wyra
żanym przez Kościół publicznie
oraz w rozmowach z władzami
opiniom, apelom i sugestiom. Ich
humanitarna . intencja została
wzięta przez nas pod uwagę. Na
leży więc oczekiwać, jak sadzę,
oficjalnej reakcji władz Kościo
ła. Mam nadzieję, że bedzie ona

konstruktywna, a przede wszy
stkim liczę, że ogniwa kościelne
realnie i czynnie wspomaga^ bę
dą utrwalanie . sytuacji, która po
wstanie od 15 września 1986 ro
ku. kiedy to w Polsce nie bę
dzie więźniów niekryminalnych j
My zaś nie od dziś głosimy, że

takiej sytuacji pragniemy i kon
sekwentnie do niej zmierzamy
Podkreślał to wielokrotnie gene
rał Wojciech Jaruzelski.

— Czy można się w tej sytua
cji spodziewać również rezygna
cji z negatywnej działalności pro
wadzonej przez niektórych księ
ży. którzy wykorzystują ambonę
do politycznych celów, nie mają

SPOTKANIE JANA. DOBRACZYŃSKIEGO
Z GEN. CZESŁAWEM KISZCZAKIEM

WARSZAWA (PAP). 11 bm, przewodniczący Rady Krajowej
Patriotycznego Ruchu Odrodzenia Narodowego — Jan Dobra
czyński spotkał się z gen, broni Czesławem Kiszczakiem. Prze
wodniczący Komitetu Rady Ministrów ds. Przestrzegania Pra
wa, Porządku Publicznego i Dyscypliny Społecznej, minister
spraw wewnętrznych poinformował przewodniczącego, o niektó
rych problemach sytuacji w kraju oraz o działaniach służących
realizacji inicjatyw PRON i jego sygnatariuszy w sprawie poro
zumienia narodowego.

cych nic wspólnego z wiarą i li
turgią?

— Byłby to pożyteczny dowód
dobrej woli, a także realizmu.
Funkcjonowanie Kościoła w so
cjalistycznym państwie może być
bowiem długofalowo tym pomyśl
niejsze. a jego autentycznie dusz
pasterska misja bardziej skutecz
na. im mniej będzie uwikłanych
w pozbawione perspektyw kon
flikty polityczne. Jest to zresztą
zgodne ze stanowiskiem wyraża
nym Drzez zwierzchnika Kościo
ła Katolickiego. Na przykład a-

gencje doniosły, że w dniach
13—15.03.1986 r. odbyło się w

Watykanie spotkanie z przedsta
wicielami Episkopatu Brazylij
skiego. Otwierając je papież Jan
Paweł II podkreślił, że „Kościół
ma do odegrania specjalną rolę,
jednakże nie powinno to polegać
na utożsamianiu się z rolą, jaką
powinni odgrywać politycy, inte
lektualiści i związkowcy lub za
stępować ich”. Nie ma przecież
wątpliwości, że jątrzące kazania
i inne polityczne demonstracje
nie dotyczą ani wiary, ani na
dziei. ani tym bardziej miłości,
wprost przeciwnie, tworzą emo
cje i atmosferę sprzyjającą eks
cesom. za które trzeba później
zgodnie z prawem karać. Jest
godne szczególnego ubolewania.-
jeśli są to ludzie młodzi. Jak do
brze wiadomo są takie kościoły
katolickie, w których za religij
na fasadą uprawiana jest sprze
czna z prawem, de facto polity
czna działalność. Krajem bez wię
źniów niekryminalnych Polska
może się stać przede wszystkim
trwale, jeżeli takie kościoły, jak
św. Brygidy w Gdańsku, św. Sta
nisława Kostki w Warszawie, ko
ściół w Nowej Hucie i cały sze
reg innych powrócą do działal
ności czysto religijnej. Jest to
także istotna przesłanka .dalsze
go rozwijania swobód i wypeł
niania coraz bardziej demokra-

. tyczną treścią działalności tych
wszystkich instytucji, które słu
żą celom politycznym i społecz
nym.

Jednym słowem, od Kościoła
bardzo wiele zależy, czy inicja
tywa, którą dziś omawiam, wy
da trwałe i doniosłe owoce. Zna
jąc i doceniając patriotyczna po
stawę oraz poczucie obywatel
skiej odpowiedzialności większo
ści duchowieństwa można, jak
sądzę, liczyć na pozytywne wy
niki.

— A jakich reakcji należy się
spodziewać w wyniku omawia
nych decyzji ze strony przeciw
ników władzy i ustroju?

— Staraliśmy się zasugerować
im właściwy kierunek tej reak
cji. Decyzji o zwolnieniu towa
rzyszyła szeroka ogólnopolska
akcja ujawniania 1 rozwiązywa
nia nielegalnych grup i struktur
bez stosowania represji karnych,

którą przeprowadziła Służba Bez-
pie—eńśtwa MSW w dniu 11
września br. Wzmocniła ona po
litycznie efekty zwolnień, o któ
rych tu była mowa.

— Na czym polegała ta akcja
i jakie przyniosła efekty?

— W całym kraju przekazano
równocześnie wezwania na roz
mowy. nie przypuszczającym, że
o ich działalności wiemy, uczest
nikom istniejących jeszcze grup
i struktur konspiracyjnych oraz

dość znacznej grupie osób, które
w różnej formie i stopniu, czę
sto doraźnie, je wspomagały. Roz
mowy te prowadzili oficerowie
Służby Bezpieczeństwa. Część
tvch rozmów odbyła się w po
mieszczeniach urze.dów spraw
wewnętrznych, a część na tere
nie zakładów pracy oraz, w in
nych miejscach. Uczestniczyli w

nich niejednokrotnie członkowie
rodzin rozmówców-lub też przed
stawiciele administracji i organi
zacji społecznych z ich zakładów
pracy — a więc ze środowiska,
w którym żyją i pracują.

— Czy można prosić o dokład
niejsze informacje kogo objęła ta

akcja?
— Do rozmów wytypowano

przede wszystkim większość ak
tywistów nielegalnych ugrupo
wań znanych Służbie Bezpie
czeństwa, a w tym między
innymi takich, które określa
ły się jako ..komitety” i ..zarzą
dy” b. NSZZ „Solidarność”, o-

gniwa tzw. „Solidarności Wal
czącej” oraz grupy środowiskowe
i „polityczne” organizowane i kie
rowane przez osoby związane w

przeszłości między innymi z KSS
KOR. KPN i innymi antypań

stwowymi strukturami. Uwzględ
niono jednak, również i tych, któ
rzy — jak już wspomniałem —

wplątali się. czy też zostali uwi
kłani w nielegalne działania w

różny sposób współpracując z ich
inspiratorami lub wykonując z

ich inspiracji różne doraźne za
dania i . „usługi”. Akcją objęto
281 grup i struktur. Przeprowa
dzono ponad 3 tysiące rozmów.
W ich wyniku przeważnie dekla
rowano natychmiastową i kon
sekwentna rezygnację z nielegal
nej działalności. Rozmówcy uja
wnili też i przekazali Służbie
Bezpieczeństwa znaczną ilość nie-,
legalnych publikacji, urządzenia
poligraficzne i inny sprzęt słu
żący do przestępczej działalności.

— Czy działania w ramach o-

mawianej akcji wiazały się ze

stosowaniem jakichś represji kar
nych lub administracyjnych?

— Nie. Mijałoby się to bowiem
z intencją uwolnienia ujętych
poprzednio aktywistów tzw. pod
ziemia i opozycji. Akcja pole
gała na równoczesnym, jednora
zowym. publicznym ujawnieniu i
tym samym rozwiązaniu grup i
struktur usiłujących prowadzić,
czy też wspierać robotę konspi
racyjną Rozmowy te miały na

celu ukazanie wezwanym na nie
osobom, że ich działalność jest
bezsensowna, konspiracja pozor
na. systematycznie rozpoznawa
na i dobrze znana Służbie Bez
pieczeństwa.. a wreszcie — za
grożona surową konsekwencją
karną w przypadku jej konty
nuacji. Chodziło też o uświado
mienie rozmówcom prawnej i

moralnej oceny ich dotychczaso
wej postawy. Powiedzieliśmy zna
cznej części konspiratorów: do-

* syć tej zabawy, tej konspiracji
bez perspektyw. Ostrzeżenia i po
uczenia. które przekazywali roz
mówcom oficerowie SB miały
też na celu wyjaśnienie huma
nitarnych intencji prowadzonej
akcji. Efekty, o których wspom
niałem wcześniej wskazują, że

intencje te zostały w znacznej
części przypadków właściwie zro
zumiane, i serio potraktowane.

— Jaka była atmosfera prowa
dzonych rozmów? W jakim try
bie one przebiegały?

— Na uogólnienie jest jeszcze
za wcześnie. Mogę natomiast po
dać kilka przykładów: w Gdań
sku Maria Polus, lat 61, emery
towana pracownica Zarządu Wo
jewódzkiego PCK w Gdańsku, za
mieszkała w Sopocie przy ulicy
Kolberga 128 m. 29. w czasie roz
mowy ująwnila fakt posiadania
w swoim mieszkańiu drukarni
nielegalnej organizacji pod nazwą
„Solidarność Walcząca” i. przeka
zała Służbie Bezpieczeństwa w

Gdańsku wszystkie przedmioty
służące do druku,, kolportażu oraz

wydrukowane ulotki, am. in.: za
chodnią maszynę drukarską mar

ki ,,Roneo”, 10 litrów farby dru
karskiej, 100 egzemplarzy wyda
nia specjalnego pod nazwą .„Soli
darność Walcząca” z sierpnia 1986
roku, 2 maszyny do pisania, ram
ki do sitodruku, przygotowane do
druku matryce oraz inny sprzęt
i materiały. We Wrocławiu jedna
z naszych rozmówczyń pozbyła
się — chyba z ulgą — sporego
składu nielegalnych druków, a

w tym 1 500 egzemplarzy gazetki
„Z dnia na dzień”. W Poznaniu,
w czasie trwania akcji zgłosił się
dobrowolnie obywatel Krzysztof
D.. prosząc o nieujawnianie na
zwiska i przekazał powielacz biał
kowy, 2,5 kilograma farby dru
karskiej, około 800 metrów wo-

skówki, 300 egzemplarzy nielegal
nego wydawnictwa książkowego
„Veto”, około ipo egzemplarzy ró
żnego rodzaju innych wydaw
nictw.

— Czy w sytuacji, jaka dziś
istnieje, po akcji ujawniania i
rozwiązania nielegalnych struk-
ktur, nie ma już w kraju żadnych
tego typu tworów? Czy oznacza

to zatem koniec „podziemia”?
— Prawdopodobnie jeszcze nie.

Indywidualne reakcje poszczegól
nych osób nie zawsze bywają i-
dentyczne i nie zawsze też są
natychmiastowe. Jednakże akcja,
o której mówię, powinna być wy
mowną zachętą dla tych wszyst
kich, zresztą częściowo nam zna
nych, którzy z najrozmaitszych
względów nie zostali objęci te
raz rozmowami. Zgodnie z usta
wą z 17 iipća br. mają oni czas

do końca roku — oczywiście pod
warunkiem, że natychmiast za
przestaną niezgodnej z prawem
działalności, szkodzącej państwu
i polskiemu interesowi narodo
wemu. Nie można też wykluczyć,
że powstawać będą nowe niele
galne struktury, że jakieś inne
osoby próbować będą nocz.ynań
sprzecznych z prawem. Zbyt wie
le jest w tym kierunku zachęt
słownych j* pieniężnych płynących
z Zachodu, aby te zabiegi nie da
wały żadnego skutku. Służba
Bezpieczeństwa nadal z tą samą
skutecznością co dotychczas zwal
czać będzie te działania oraz im
zapobiegać. O tym, że dalej trwać
będzie stopniowy uwiąd niele
galnych poczynóń zadecyduje na
rastająca wokół nich pustka spo
łeczna.

—■A jak odebrali inicjatywę u-

wolnienia tzw. więźniów polity
cznych funkcjonariusze Służby
Bezpieczeństwa i Milicji Obywa
telskiej? Czy nie pojawiły się w

ich gronie wątpliwości, a może

frustracje z powodu „zmarnowa
nia” ich wysiłku służbowego i
ich działań, czy też wysiłku wło
żonego na przykład w ujęcie Zbi
gniewa Bujaka i innych aktywi
stów konspiracyjnych?

— Funkcjonariusze resortu

spraw wewnętrznych nie są,
wbrew oczerniającej nas wrogiej
propagandzie, entuzjastami, ani
nawet zwolennikami represji.
Podstawowym celem ich działa
nia, a także jestem przekonany —

ich o-sobistą ambicją, jest wy
łącznie utrzymywanie spokoju
wewnętrznego, ładu, porządku i
bezpieczeństwa socjalistycznego
państwa oraz jego obywateli.
Funkcjonariusze MSW to ludzie
o znacznym wyrobieniu polity
cznym, stąd też doskonale rozu
mieją i akceptują koncepcje i
próby osiągnięcia jak najwyższe
go poziomu stabilizacji i norma
lizacji sytuacji wewnętrznej w

kraju. Nie ma właściwszej oceny
stosowanych środków niż ich sku
teczność i to nie tylko skute
czność doraźna, lecz przede wszy-
skim perspektywiczne, długofalo
we efekty i konsekwencje. Wła
śnie z tych względów kolejne ini
cjatywy amnestyjne oraz inne
nierepresyjne sposoby likwidacji
nielegalnej aktywności spotykały
się i spotykają wśród funkcjona
riuszy naszego resortu ze zrozu
mieniem i poparciem. Z tych sa
mych względów przygotowując
akcję ujawnień działali oni w

głębokim przekonaniu, że dobrze
służą interesowi socjalistycznego
państwa oraz porozumienia naro
dowego. Decyzje, o których mo
wa mogły zapaść tylko dzięki o-

siągnięciom Służby Bezpieczeń
stwa w zwalczaniu sprzecznej z

prawem działalności. Są‘więc o-

ne owocem i ukoronowaniem dłu
giej, żmudnej i ofiarnej pracy
funkcjonariuszy, której celem —

powtarzam — była nie represja.
Ona stanowiła tylko konieczny
i ostateczny środek. Dowodem
tego obecna akcja ujawnień nie
legalnych struktur. Pokazuje ona

ile osób można było uprzednio
skierować na drogę odpowie
dzialności.

— Czy Towarzysz Generał u-

waża, że teraz, gdy w Polsce nie
będzie ani jednego więźnia nie-
kryminalnego porozumienie naro
dowe zyskało szerszą i trwalszą
podstawę i zwiększyła się per
spektywa jego realizacji?

— Większość tych, którzy o-

puszcząją areszty i więzienia, a

w 'szczególności przywódcy i u-

porczywi aktywiści nielegalnych
struktur nie są partnerami poro
zumienia, i myślę, że nie staną

się nimi w przyszłości. Wynika to
z ich konfrontacyjnych założeń,
ze słów, pełnych nienawiści do
socjalizmu, ze szkodliwych dla
kraju czynów. Są to przecież lu
dzie na ogół w różny sposób co
raz bardziej uzależnieni od ob
cych sił i interesów. Inaczej pod
chodzimy. do łudzi zdezorientowa
nych uwikłanych tylko przejścio
wo w działalność przeciw pań
stwu. Życjorysy wielu czynnych
dziś w życiu publicznym patrio
tów wykazują różne powikłania.
Płynie stąd nauka, że polityczne
losy wielu ludzi układają się
różnie.

Moim zdaniem porozumienie
narodowe zyskuje po 15 września
trwalszą podstawę i jeszcze lep
szą perspektywę przede wśzyr
stkim dlatego, że decyzja u-

wolnienia więźniów niekryminą.l-
nyóh powinna oddziałać da sze
rokie rzesze ludzi wykazujących
polityczne wahania i zmienne o-

ceny rzeczywistości na nieufnych
i stojących z boku Sądzę, że de
cyzja, o której mówię umniejszy
różne ich wątpliwości i zahamo
wania. Pragniemy aby czynnie i
konstruktywnie uczestniczyli w

życiu kraju
— Jakich reakcji na Zachodzie

można się spodziewać w związku
z omawianą sprawą?

— Czynniki rządowe niektó
rych krajów na Zachodzie, a

uwłaszcza USA wypowiadały się
wielokrotnie na temat próbie
mu niekryminalnych więźniów w

Polsce. Co powiedzą dziś? Trudno
bawić się w zgadywanie.' Osobiś
cie nie oczekuję niestety tych
reakcji ze. zbytnim optymizmem.
Cnciąłbym .się . myljć i.' chętnie
moje słowa od,wołam, gdyby o-

kazały się nieprawdziwe. Dotych
czas jednak administracja wa
szyngtońska przeważnie . ignoro
wała lub pomniejszała donio
słe fakty i zjawiska świadczące
o postępującej w Polsce norma
lizacji. Jeszcze częściej lekcewa
żono i dyskredytowano iriicja-

•tywy władz zmierzające do ła
godzenia i likwidacji naoięć
(Wewnętrznych, do realizacji linii
porozumienia oraz socjalistycz
nej odnowy itp. Uznając, że nie
jest ważne to co się w Polsce
rzeczywiście dzieje, a przede
wszystkim szukając argumentów
dla skierowanei przeciwko na
szemu krajowi polityki. Polskę
„wzięto ria celowniki” agf.ćsyw-r
hej kampanii' propagandowej, w

ramach której do nieprawdopo
dobnych rozmiarów rozdmuchi
wano właśnie problem tzw.
„więźniów politycznych”.

— Skąd ten cudzysłów?
— Po prostu — nikt w Polsce

nie przebywał w miejscu przy
musowego odosobnienia „za po-
^ątly**;-W-Polsce tak jak w każ
dym praworządnym państwie na

świecie, konsekwencje karne po
nosi się za konkretne czyny
sprzeczne z obowiązującym pra
wem, w tym skierowane przeciw
ko ładowi publicznemu oraz in
teresom państwa. Natomiast w

dywersyjnej propagandzie usiło
wano wynosić do swoistej god
ności „więźniów sumienia”, czy
też „więźniów politycznych”, na
wet ludzi winnych aktów terro
ru i sabotażu lub też sprawców
różnych przestępstw pospolitych
i to popełnianych niekiedy z

niskich pobudek. Chodziło za
tem o pretekst do szkalowania
naszej polityki w sytuacji, gdy
jeden po drugim znikały wyko
rzystywane poprzednio przeciw
ko nam różne niekorzystne zja
wiska w sytuacji wewnętrznej
naszego kraju. Żę chodzi o pre
tekst. o instrumentalne trakto
wanie Polski świadczy najlepiej

Za granicą o Polsce
Wiadomość, że gen. Czesław

Kiszczak wys ąpił do Prokuratora
Generalnego z wnioskiem o spo
wodowanie zwolnienia przed 15
bm. wszystkich osób skazanych i
aresztowanych za przestępstwa
przeciwko państwu, wywołała za

granicą sensację i była głównym
tematem czwartkowego wieczoru
w serwisach informacyjnych wie
lu światowych agencji prasowych.

Reuter podał ją kilkakrotnie
jako wiadomość pilną i umieścił
w przeglądzie najważniejszych
doniesień dnia. Podobnie uczyniła
amerykańska Associated Press i
stacje telewizyjne w RFN, Szwaj
carii, Szwecji i innych krajach.

Associated Press zwróciła uwa
gę, że gen. Kiszczak wystąpił z

wnioskiem o zwolnienie więźniów
po spotkaniu z przewodniczącym
PRON, Janem Dobraczyńskim, i
przypomniała, że PRON opraco
wał w swoim czasie „projekt u-

stawodawstwa amnestyjnego”.
Associated Press podała, że pol
ski minister spraw wewnę
trznych nazwał decyzję czwartko
wą ważnym krokiem w kierunku
porozumienia narodowego, i u-

zasadnił ją słabnięciem poparcia
dla elementów antyrządowych i
widoczną poprawą porządku pu
blicznego.

Zachodnioniemiecka DPA opa
trzyła swoją wiadomość o decyzji

tolerancyjny, a w wielu przypad
kach nawet przychylny stosu
nek niektórych krajów Zachodu
do różnych zbrodniczych reżimów
łamiących na oczach całego świa
ta elementarne prawa człowie
ka — że wspomnę tylko o RPA
i Chile A więc z tych właśnie
obserwacji i doświadczeń wyni
ka dziś moja ostrożna ocena

spodziewanych reakcji zachod
nich. Nie spodziewam się, aby te

siły, które wspierają, a często
kroć instruują i finansują dzia
łalność nielegalną w Polsce usz
częśliwione były tym że znacz
ną część ich wysiłków udarem
niamy środkami politycznymi.
Zresztą ten wielki akt humani
tarny, o którym mówimy, nie
został przez nas dokonany po
tó, aby przypodobać się tym
siłom na Zachodzie. Udowod
niliśmy chyba przez minio
ne lata, jednoznacznie i do
bitnie, że nie poddamy się żad
nej zewnętrznej ingerencji i
presji, Tak będzie zawsze. Na
tomiast stosunek wielu zachod
nich ‘partnerów do obecnej na
szej decyzji będzie swoistym
testem ich politycznego realiz
mu i dobrej woli, rzeczywistej
gotowości do rozwijania równo
prawnych stosunków politycznych

i . gospodarczych z Polską.
— Czy podjęcie decyzji o zwol

nieniu oznacza., że nie będzie już
W Polsce osób, które Zachód o-

kreśli mianem więźniów polity
cznych?

— Tego, ja na pewno zagwa
rantować nie mogę-— to nie tyl
ko, od . władz polskich zależy. W
1’olse.e.. podobnie jak na przykład
w USA. .Wielkiej Brytanii, Fran
cji. czy RFN istnieje prawo, ko
deks karny. który daje . podsta
wę do kwalifikacji czynów społe
cznie s-ko’dliwych, zagrożonych
karami.-Prawo jest po to, aby je
respektów-ć, a. organa i instytu
cje, których drałalność koordy
nuje kierowane przeze mnie Ko
mitet Rady Ministrów do Spraw
Przestrzegania Prawa. Porządku
Publicznego, i .Dyscypliny Społe
cznej, są powołane do nadzoru
nad przestrzeganiem i egzekwo
waniem norm prawnych. Jeśli
ktokolwiek złamie prawo — to
musi ponieść konsekwencje. Am
nestie i inne akty łaski czy da
rowania kary, to tylko szansa i

znamienny, szczery gest — zapro
szenie do unikania działań mą
cących i zakłócających proces po-
rozumienia narodowego.

Czy jednak zaproszenie to zo
stanie przez wszystkich przyjęte

z pełną odpowiedzialnością — tego
wjedzifeć niepodobna. Okaże to

już najbliższa przyszłość. Oso
biście. ' bardzo pragnąłbym, aby
tak było. Ze swej strony o-

św.iadpząm, że działając w nie
przekraczalnych granicach pra
wa będziemy starali się wykazać
maksimum cierpliwości, spokoju
i dobrej woli w tej intencji, aby
nie trzeba było nikogo areszto
wać i stawiać przed sądem za

czyny przeciw państwu i porząd
kowi publiczneniu. Rozważamy w

tym celu kolejne sposoby dzia
łań prewencyjnych, nie więżą
cych się z represją karną. Jeszcze
częściej niż dotąd będziemy roz
mawiać, upominać i przestrzegać.
Nie ustaniemy jednocześnie w

wysiłkach ujawniania i likwida
cji prób działań przeciw bezpie
czeństwu państwa, jeśli mimo
wszystko zostałyby one przez ko
gokolwiek podjęte. Na pasyw
ność, czy tolerancję w tej mie
rze nikt liczyć nie nowinien.

— W imieniu Czytelników dzię-
krje. Towarzyszu Generale za

rozmowę.

władz polskich tytułem „Wszyscy
więźniowie polityczni w Polsce
mają być uwolnieni”.

Agencja Reutera przytoczyła w

korespondencji z Warszawy opi
nię pewnego „wysokiego rangą
dyplomaty zachodniego”, iż posu
nięcie władz polskich jest „impo
nujące i bardzo śmiałe”

Późnym wieczorem agencje
przytoczyły za Telewizją Polską
fragmenty wywiadu gen. Kiszcza
ka dla Polskiej Agencji Prasowej.

Agencje informują, że decyzja o

zwolnieniu dotyczy 225 osób, i
wśród tych, którzy mają opuścić
zakłady karne przed poniedział
kiem, wymieniają Zbigniewa Bu
jaka, Władysława Frasyniuka i
Leszka Moczulskiego.

Donosząc o czwartkowej akcji
milicji, zmierzającej do ujawnie
nia i rozwiązania nielegalnych
grup i struktur, DPA pisze, że

akcja ta miała, na celu uświado
mienie zainteresowanym bezsen
sowności ich działań i uzmysło
wienie, że Służba Bezpieczeństwa
o nich wie.

Obszerne informacje o zapowie
dzi uwolnienia więźniów podały
radio i telewizja francuska. W
pierwszych komentarzach podkre
ślono, że decyzje tego rodzaju
będą mieć doniosłe męczenie dla
dalszego rozwoju stosunków Pol
ski z zagranicą. (PAP)
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Zaczął się nowy rok szkolny, warto więc zabrać się do nauki I

Pragnę pocieszyć wszystkich wzdychających z niechęcią na myśl
o nudnym „wkuwaniu”: oto zyskują cierpliwego nauczyciela, któ
ry nigdy nie stawia dwójek. Jest nim komputer osobisty.

Kilka miesięcy
temu pokazano w

telewizji kilkulet
nie dziecko obsłu
gujące samodziel
nie nowoczesny
komputer. Niedłu
go potem, w tym
samym programie,
odczytano list
pewnego widza,

kwestionującego
prawdziwość po
przedniej relacji.
Jak to możliwe,
żeby takie małe
dziecko potrafiło
posługiwać się u-

rządzeniem, wciąż
tajemniczym dla wielu dorosłych?

Tym razem jednak nie było mi
styfikacji. Komputery . rzeczywi
ście stały się życzliwe i przy
jazne dla ludzi, szczególnie zaś
dla dzieci. Przekonują o tym
przepełnione salony gier kompu
terowych i tłumy młodzieży na

pokazach sprzętu informatyczne
go. Tę spontaniczną od samego po
czątku przyjaźń młodych ludzi z

komputerami sprytnie wykorzy
stali producenci oprogramowania
tworząc
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się do sklepu z zabawkami. Zmie
nia się obraz, stajemy przy ladzie
i wybieramy sobie jakąś zabaw
kę Ale. niestety, nie mamy pie
niędzy! Udajemy się zatem na po
szukiwanie pracy. Mamy do wy-

do woli. Przedstawiony program
należy do grupy tzw. gier eduka
cyjnych. Bawiąc,
uczy. Także i tego, że na zabaw
ki trzeba zapracować, zaś prze
chodząc przez tory należy rozej
rzeć się na boki, jak czyni to Ka
czor Donald...

A teraz zapraszam na lekcję
matematyki! Zajęcia będzie pro
wadził Profesor Playfull (produkt
firmy Intelligent Statements,
Inc.), Program ten uczy arytmety
ki w zakresie odpowiadającym
szkole podstawowej. Spotykamy
tu najprostsze działania, ale też

skomplikowane przekształcanie u-

łamków piętrowych. Zacznijmy
od klasy zerowej.

Na ekranie pojawia się kreda,
która skrzypiąc zupełnie jak
prawdziwa, wypisuje: ile to jest
3-|-5? Spróbujmy odpowiedzieć
źle: 4. Komputer widząc, że pracy
przed nim wiele, zaczyna tłuma
czyć. Masz tu 3 cukierki (pojawia
ją się cukierki) i jeszcze 5. A te
raz policzymy je razem (kreda
numeruje każdy z cukierków).
Widzisz, jest ich 8! Spróbuj je-

jednocześnie

gier, zgadywanek, szarad, krzyżó
wek, testów służących do uprzy
jemniania nauki. Część zadań jest
najzwyczajniej przeniesiona z

podręcznika. Polegają one np. na

uzupełnianiu zdań odpowiednimi
słowami. Prawidłowe odpowiedzi
są nagradzane muzyką lub obraz
kiem. Dobre programy pochodzą
nie tylko z importu. Oto ortogra
fia autorstwa krakowianina Jac
ka Potempy. Jest to gra, w której
liczy się refleks i dobra znajomość
ortografii polskiej. Na ekranie po
jawiają się wyrazy. Zadaniem

gracza jest ocena poprawności
przekazywanego wyrazu. Trzeba

się szybko decydować i naciskać

właściwy klawisz. Program, co

warto podkreślić, używa wszyst
kie polskie litery. Istnieje też

wersja dla dwu zawodników.

TYCH PROGRAMÓW
JEST WIĘCEJ

Otyłe ciałko wylewa się z kolorowej indyjskiej bawełny,
pulchne paluchy błyskają obficie złoieni, na ycowie fioletowa
koafiura, ostry makijaż i niedbała poza. Polka wróciła z za
granicznych wojaży. „Wie Pani, dochodzę do wniosku — mó
wi niedbale z tajoną złością — że nigdzie nie ma takiego zło
dziejstwa jak u nas. Tyle krajów przejechałam, ale żeby tak...”

— A gdzie Pani była? —

wtrąca ktoś nieśmiało.
— No byłam w Rumunii,

Jugosławii; Grecji, zawadziliś
my też o Turcję.

— I u nas jest najgorzej?
— Wie pani, wszystkie rze

czy mi przetrząsnęli. Każdą
skarpetkę obejrzeli, do każde
go pudełka zajrzeli, i za wszy
stko płać cło. A tyle granic
przejechaliśmy...

Przerywam tę scenkę oby
czajową, skądinąd autentycz
ną, bo rozumiem ten ból.
Tym razem „handlowa" eska
pada niezbyt się powiodła.
Nie wiadomo' czy wycieczka
się „zwróci”. I można by to
uznać za ryzyko ..zawodu”,
gdyby nie to uogólnienie do
tyczące złodziejstwa. No bo
kto tu był złodziejem: celnik

sklepem dwóch umorusanych
budowlanych, którzy raniutko
weszli do sklepu zaspokoić
„pragnienie”, a tu ekspedien
tka ani nie chce rozmawiać
na zapleczu, ani sprzedać te
go „pół metra”.

Z innej beczki. Czy zwróci
li moi Czytelnicy uwagę, że
w każdej firmie, w każdej
instytucji z wątpliwościami, z

pytaniami do szefa przycho
dzą tylko dobrzy pracowni
cy. I podobnie tylko napraw
dę kompetentni szefowie
skłonni są pytać swoich pod
władnych, jak dany problem
rozwiązać. Ani jedni ani dru
dzy nie obawiają się bowiem
kompromitacji. Natomiast ci,
którzy najczęściej partolą,
zwyczajnie nie wiedzą — py
tają najrzadziej, bo w ich
mniemaniu wątpliwości ozna-

PROGRAMY EDUKACYJNE.

Wyobraźmy sobie nauczyciela,
który po prostu CHCE nas cze
goś nauczyć. Dysponuje odpo
wiednim zasobem wiedzy i do
świadczeniem, ma dużo czasu i
jeszcze więcej cierpliwości, a w

dodatku jest zawsze w dobrym
nastroju. Pierwsze lekcję zacznie
się od zabawy. Sięgnijmy po pro
gram Donald Ducks Playground
firmy Sierra On-Line, Inc. Jest
on przeznaczony dla dzieci w

wieku 7—11 łat. Jak się można

było domyślić, bohaterem jest tu

słynny Kaczor Donald. Spotyka
my go spacerującego po uliczce
miasteczka. Ruchem Kaczora
można sterować przy pomocy
drążka. Tym sposobem kierujemy

KOMPUTER

TORNISTRZE
boru rozładowywanie ciężarówki
z owocami (trening koordynacji
ruchów), układanie zabawek w

magazynie (spostrzegawczość i
refleks), selekcjonowanie paczek
w porcie lotniczym, zajęcie w dy
spozytorni kolejowej. Te dwa o-

statnie warianty wymagają od
dziecka umiejętności szybkiego
czytania (napisy na paczkach,
nazwy stacji), a także logicznego
myślenia (przełączanie zwrotnic).
Za zarobione pieniądze możemy
sobie kupić zabawki j bawić się

szcze raz. Za dobrą odpowiedź
czeka nagroda: krótki fragment
gry komputerowej (z duchami).
Program jest tak wciągający, że

jak się przekonałem, potrafi zmu
sić do złożonych obliczeń nawet

osoby dorosłe, niezbyt lubiące
matematykę.

A teraz język obcy. Proponuję
— angielski. Użyjemy zbiory pro
gramów o nazwie English firmy
Commodore, Na trzech dyskiet
kach nagranych obustronnie o-

trzymujemy zestaw rozmaitych

Na przykład gry strategiczne,
symulujące bitwę pod Arnhem,
walkj o Stalingrad czy kampanię
afrykańską. Ciekawą cechą tych
programów jest to, że grający nie
może zmienić historii' Są też pro
gramy uczące geografii,. pisania
na maszynie (z wykorzystaniem
klawiatury komputera), zapisu nu
towego. elektroniki, rysunków.-
Godzi się też wspomnieć o pro
gramowaniu służącym do naucza
nia obsługi komputera, języków
programowania (np. BASIC-a),
systemów operacyjnych lub zło
żonych programów użytkowych.
Tym sposobem komputer uczy
człowieka pracy z komputerem!
Koło się zamknęło, ale pamiętaj
my, że maszyna jest tylko narzę
dziem, podobnie jak zeszyt i ołó
wek...

MACIEJ ŁABNO

Ćwiczenia pod równoważnią

Lisy w winnicy
czają niewiedzę, którą trzeba
przecież skrupulatnie ukry
wać. Trzeba powtarzać stereo
typowe sądy, być zawsze „po
środku” i źle mówić o tych,
którzy odważają się myśleć
własną głową. A nuż trafi się
na aprobującą ocenę szefa.

Samokrytycyzm zniknął, a

jego miejsce zajęło zadufanie,
niedostrzeganie niczego inte
resującego wokół poza sobą.
„Jaki ja jestem piękny, mą
dry, dobry — powiada Stani
sław Lec — i ja to wszystko
sam odkryłem”. No. no...

Naturalnie po wierzchu pły
wają też spryciarze. Oni za
wsze skłonni są przyznać, że
cjś im tam nie wyszło, że

mają jakieś wady. Na fali
powszechnego samozadowole
nia taka zdolność widzenia
siebie w krytycznym zwier
ciadle bywa brana za wybitną
skromność, za szczególne
przymioty charakteru. Żle mó
wi się wówczas o tym, co się
zrobiło dobrze, by sprowoko
wać zaprzeczenie. Ale lisy w

winnicy są równię niebezpie
czne, jak barany w roli ow
czarków. Dlatego pamiętaj:
„Wystrzegaj się ludzi, którzy
mówią o sobie tylko dobrze”
(chińskie).

czy sama „bohaterka”? Wia
domo natomiast, kto miał być
okradziony: własne państwo.

Nie zamierzam na tym
przykładzie uprawiać żadnego
mentorstwa, interesuje mnie
bowiem zupełnie inna społe
czna osobliwość, czy raczej
wypaczenie, które określiłbym
mianem braku samokry
tycyzmu. Bo rozumiem
wszystko: Z nadzieją, że wy
cieczka się „zwróci” wyjeżdża
dziś poważny procent naszych
turystów. Ten rodzaj patolo
gii upowszechnił się i nawet
ma swoją osobliwą moralność.
Mówi się o małych dietach, o

niewystarczającym kieszonko
wym itp. Ale żeby zbudować
na tym tle tego rodzaju ideo
logię, która człowieka wypeł
niającego swoje obowiązki
służbowe, uczciwego funkcjo
nariusza służby celnej kwali
fikuje na tym przykładzie do
roli symbolu funkcjonującego
u nas złodziejstwa, to już
trzeba przekroczyć wszelkie
parametry zdrowego rozsądku.

Druga scenka w pociągu.
Wagon I klasy, rannego eks
presu do stolicy. Elegancka
pani prowadzi wyczerpującą
krytykę PKP, która dopuściła
do takiego zabrudzenia wa
gonów. Faktycznie, supereks-
pres nie już taką wizytówką
schludności, jaką był podczas
pierwszych miesięcy, ale nie
przerywając monologu pani
najpierw wyrzuca butelkę, a

potem papiery po śniadaniu
przez okno i zupełnie nie wi
dzi siebie.

Samokrytycyzm stał się bo
daj najrzadziej spotykaną ce
chą charakterologiczną w na
szym społeczeństwie. Ta sa
ma pani, która przed chwilą
zamknęła kiosk „Ruchu”, zo
stawiając kartkę „Za chwilę

wrócę”, narzeka bezpardono
wo przed sklepem spożyw
czym, na którego drzwiach
zastała kartkę „Wyszłam do
dyrekcji”. Najczęściej wypo
wiada się wówczas krytyczne
sady z ostentacyjną pogarda:
„To tylko u nas możliwe”.
Mówi się głośno, podkreśla
jąc swoją „odwagę" („Co mi
kto zrobi”). „Winna jest ko
muna” — wścieka się przed

STEFAN CIEPŁY

BOGUSŁAW NOWAK

Dobre życie Madlen
Nocny lokal. Prawie północ. Mężczyźni już pewni siebie, gotowi

rzucić „szopena” kelnerowi, albo tego samego „szopena" dać kwiaciarce
oferującej małe wiązanki polnych kwiatów, które z przyklękiem na

kolana podarują kobiecie wybranej w ten wieczór. Zaczyna się pro
gram rozrywkowy. W purpurowym świetle kobieta-guma zawija, gło
wę pod plecy. — Nie takie rzeczy robię po czterech szampanach —

mruczą panie...
Cyrk „Wisła”. Pan Romanow

— głowa znanej rodziny artystów
z Bułgarii, mężczyzna o suro
wym spojrzeniu patrzy na mnie
podejrzliwie. — Z córką chce
pan rozmawiać? Wywiad? Za
raz przyjdzie na arenę. Niech pan
tam poczeka...

Ma 18 lat, chód gazęli, idealne
wymiary i uśmiech dziewczyny,
która wie w jakich kategoriach
myślą o niej mężczyźni. Madlen
Petrowa Romanowa — mówi o

swojej karierze. Od trzeciego do
12 roku życia kursowała między
USA, Bułgarią a krajami, w któ
rych pracowali rodzice. W 1980
roku wystąpiła po raz pierwszy
w słynnym wielkim Ringling BBB
Circus. „Nie skończyłam jakichś
specjalistycznych szkół cyrko
wych. 'Taki mam organizm, wio
tki kręgosłup”. W 1981 roku wy
stąpiła w . Bułgarii, rok później
w Monte Carło i Szwajcarii, w

’83 Węgry. 1984 i ’85 r. — pono
wnie USA, teraz jest w Polsce.
Dzień zaczyna się od pracy przy
kostiumie, potem, lekka rozgrzew
ka poprzedzona kawą w kawia
rence o-podal cyrku. Po południu
występ, wieczorem dyskoteka.
Uwielbia tańczyć. Gdy cyrk „Wi
sła” zawitał do Krakowa, Ma
dlen stała się ozdobą „Feniksa”.

Dziecko cyrku nie ma łatwo.
Są tacy, którym udaje się wyr
wać z areny, ale to trzeba mieć
szczęście. Kobiecie trudniej.,

— Gdzie i kiedy mam . szukać
mężczyzny swego życia? Nocą w

restauracji? Dziś występuję tu,
jutro tam, A wśród kolegów? Mo
ja grupa ma kontrakt w Szwaj
carii ńff>. ewentualny kandydat
na męża może ze swoim nume
rem nie złapać się na ten sam

kontrakt. Nie będziemy razem.

Najgorzej jest z małżeństwa
mi mieszanymi, tzn. artystka i
np. pracownik techniczny. Każdy
ma swoje życie, nie rozumieją
się wzajemnie. Dlatego ideał, to

artysta i artystka robiący ten
sam numer, albo podobny. Pobie
rają się i występują razem. Mę-
żczyzny-gumy nie znajdę, ale ko
cham konie. Konie to numer

jej rodziny. Mam — jak to

wią — wybranka serca —

występuje
mamy jak
stępuje ze

nawet nie
trzyłam.

— Nikt spoza cyrku nie chciał
Cię wyrwać z areny?

— Był taki, w kraju, ale
chciał. żebym nie występowała,
mówił, że ma dobry fach i że

utrzyma rodzinę, ale chce mieć
mnie w domu.

— Nie chciałaś?
— Nie, miałam dobry kontrakt
— Teraz jesteś dobra, później,

gdy reumatyzm cię łupnie, gdy
się zestarzejesz, co będziesz ro
biła?

— Zawsze jest coś do roboty
w cyrku, nie chcę się zestarzeć,
nie chcę siedzieć w domu. Wiesz,
ja nigdy nie miałam takiego do
mu, w którym ojciec idzie do
pracy, wraca na obiad, który mu

robi żona, siedząca w kuchni ca
ły dzień, potem oglądają telewi
zję. To my mamy normalny dom
w naszym wozie cyrkowym. Wy
gody, cała rodzina razem, na

arenie i poza nią. To jest bardzo
dobre życie. Dlaczego mam je
zamieniać, na egzystencję ludzi,
którzy przychodzą nas oglądać?

na koniach, ale
się spotkać. On

swoją rodziną. Chyba
wie, że go sobie upa-

♦ ZNACIE, TO PRZECZYTAJCIE +

PS: Pod moją urlopową
nieobecność redakcja „Echa”
wydrukowała 8 sierpnia bez
mojego komentarza polemikę
z moim artykułem zatytuło
wanym „Nie ma zgody na

martwicę”, z 30 maja. Przy
takiej odległości czasowej re
plika traci sens. Więc tylko
dodam, iż mój adwersarz, po

no student V roku, marnych
musiał mieć promotorów, sko
ro w dziedzictwie zaborów
dostrzega jedynie urok mili
tarnej architektury. Obawiam
się, że owo podanie o mie
szkanie w Rynku Głównym
zostań) > odrzucone ze wzglę
du na rysującą się koniecz
ność powtarzania roku. A
reszta argumentacji dowodzi
iż nieostrożnie otworzyłem
szafę z molami domagającą
się pilnie naftaliny.

ładysław D. jadąc
na motocyklu do
pracy wMyśleni

cach — niespo
dziewanie w okolicy Głogo-
czowaujrzał w rowie rozbitą
„skodę”, kiedy podszedł bliżej
zobaczył za kierownicą męż
czyznę nie dającego żadnych
oznak życia. Natychmiast z

pobliskiej gospody telefonicz
nie zawiadomił milicję o wy
padku. Wkrótce nadjechała
grupa pracowników śledczych
wraz z lekarzem sądowym,
fotografem i technikiem do
chodzeniowym.

Lekarz na miejscu stwier
dził zgon. Powiedział jednak,
że śmierć nastąpiła na skutek
zarzucenia kierowcy na szyję

pętlj i ten zginął przez udu
szenie, a nie na skutek wy
padku.

W czasie wstępnych docho
dzeń stwierdzono, że żona nie
żyjącego wyjechała do War
szawy na pogrzeb siostry, a

on jechał do Nowego Targu
żeby załatwić sprawy związa
ne z prowadzeniem sklepu fu
trzarskiego w Krakowie.

Okazało się też, że miesz
kanie w Krakowie zostało
kompletnie splądrowane, ale
nie stwierdzono włamania
Było więc jasne, że drzwi

otwarto oryginalnym kluczem
zabranym nieboszczykowi. Na
podstawie odcisków daktylo-
skópijnych pozostawionych na

przedmiotach w mieszkaniu,
uznano, że sprawców było
dwóch.

W Centralnej Registraturze
Daktyloskopijnej w Warsza
wie sprawdzono, że jedne od
ciski papilarne należą do Ja
na B. karanego już przed
5. laty na 4 lata pozba
wienia wolności za zuchwałą
kradzież z włamaniem.

Z ujęciem jednego spraw
cy, nie było większych kłopo
tów. Już po kilku dniach zo
stał aresztowany w Zakopa
nem. gdzie wesoło spędzał z

kolegą czas.

W mieszkaniu rodziców Ja
na B. znaleziono szereg war
tościowych przedmiotów. O-
kazało się, że Jan B. poprzed
nio pracował u nieżyjącego
Adama S. jako pomocnik
przy hodowli królików i de

brze znał sytuację majątkową
jak i rodzinną zamordowane
go. Jan B. wobec zgromadzo
nych przeciwko niemu dowo
dów — przyznał się do popeł

nienia zbrodni, do której jak
twierdził namówił go kolega
Robert K.

Nagle w czasie przesłucha
nia Jan B. z jękiem upadł
na posadzkę i trzymając się
ręką za prawą stronę pod
brzusza zaczął wić się w kon
wulsjach. Zapytany co się
stało oświadczył, że ma zapa
lenie wyrostka robaczkowego.
Zawieziono go do szpitala,
gdzie w czasie przygotowania
do operacji zerwał się z no
szy i podbiegł do okna na I
piętrze, przez które wyskoczył
chwytając się rynny. Miał jed
nak pecha, że rynna się u-

rwała i spadł na podwórze,
tak nieszczęśliwie, że głową
uderzył o pojemnik na śmie
ci, co spowodowało pęknięcie
czaszki. Mimo natychmiasto-
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wej pomocy me udało się u

ratować mu życia.
Odnaleziony wspólnik Ro

bert K. zaprzeczył jakoby on

namówił swego kolegę do
morderstwa i rabunku. Pod
presją Jana B. poszedł do
mieszkania zamordowanego,
gdzie po otwarciu zabranym
mu kluczem wzięli wartościo
we przedmioty, a następnie
wyjechali do Zakopanego, by
tam za zabrane pieniądze
spędzić beztrosko czas.

Robert K. został poddany
badaniom psychiatrycznym w

następstwie czego zostało
stwierdzone po kilkumiesię
cznej obserwacji, że jego po
czytalność jest w pewnym
stopniu ograniczona.

Sąd Wojewódzki uznał go
winnym popełnienia kradzieży
i wobec zmniejszonej poczy
talności zasądził na karę 4
lat pozbawienia wolności. Na
tomiast uniewinnił od popeł
nienia morderstwa, albowiem
poza wyjaśnieniami samego
oskarżonego, a ten się do
zbrodni nie przyznawał — nie
dysponował żadnymi innymi
dowodami, i wobec tego za
stosował zasadę „In dubio pro
rea.”

MIECZYSŁAW KOSSEK
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i biznes
(Rozmowa z Michajem Burano)

krainiec z narodo
wości, Uzbek z

wychowania. Fie
dor. Kulczikowski

odnalazł rodzinę w wiosce Pi-
, smiennoje w dniepropietrowskim

obwodzie. Po czterdziestu pięciu
latach rozłąki znów spotkała
wnuka 104-letnia Daria Ałeksie-
Jewna Kulczanowska. Przez wszy
stkie te lata wierzyła, że Fiedor
żyje. Mimo swojego wieku Daria
Aleksiejewna zajmuje się gospo
darstwem domowym i dobrze pa
mięta wiele etapów ze swojego
trudnego życia.

Przed wojną jedna z jej có
rek Oksana wyszła za mąż za

donbaskiego górnika. Pojawił się
na świecie Fiedor Porody u cór
ki Daria Aleksiejewna przyjmo
wała sama i pamięta, że malec
miał na piersi małą czerwoną
plamkę. Potem przy spotkaniu no

czterdziestu pięciu latach, wła
śnie ta. maleńka czerwona plam
ka była głównym dowodem po
krewieństwa i świadectwem toż
samości Fiedora...

Oksana zmarła w czasie epide
mii czarnej ospy, kiedy Fiedor
miał półtora roku. W pierwszych
miesiącach wojny zginął na froncie
również je i mąż i kiedy do Pi-

smiennoje zbliżali się faszyści,
babcia odprowadziła wnuka do
pociągu, który ewakuował dzieci
w głąb kraju.

Po wojnie Daria Aleksiejewna
długo szukała Fiedora i niestety
nie znalazła o nim żadnych in
formacji. Wiedziała tylko, że po
ciąg z dziećmi jechał do dalekie
go Uzbekistanu. Pomógł jej Kon-
stantin Iosifowicz Salniczenko,
współpracownik rejonowej gazety
„Drogą Komunizmu”, który po
raz pierwszy zawitał u Darii A-

leksiejewnej. kiedy ta świętowa
ła 101 urodziny.

Salniczenko napisał o Fiedorze
do Buchary do obwodowego ko
mitetu Komsomólu.1 Jego .. Ust

przekazano tropicielom z klubu

edna z najbar
dziej fascynują
cych zagadek hi
storycznych śred

niowiecznej Europy doczekała

się wreszcie rozwiązania.

Zakład Antropologii Postaci
Historycznych Muzeum Narodo
wego w Pradze, kierowany przez
prof. Emanuela Vlczka poinfor
mował o zakończeniu badań
szkieletu króla czeskiego, au
striackiego i węgierskiego —

Władysława Pogrobowca. Król
ten zmarł nagłą śmiercią w Pra
dze, w nie wyjaśnionych dotąd
okolicznościach, na kilka dni
przed swym ślubem z księżnicz
ką francuską. 23 listopada 1457
roku, w wieku zaledwie 17 lat.

Niektóre kronikarskie relacje
sugerowały, iż młody władca u-

marł na dżumę; inne źródła oraz

wyniki dotychczasowych poszuki
wań historycznych jednoznacznie
stwierdzały, iż Władysław Po-
grobowiec został otruty arszeni-

ECHO KRAKOWA ES

Po 45 latach rozłąki Daria Aleksiejewna spotkała wnuka.

(APN dla „Echa Krakowa")
Czekał na to spotkanie przez cale życie. Wysyłał listy pod różna

adresy, a w czasie urlopów przez całe tygodnie poszukiwał śla
dów w zakurzonych teczkach archiwów...

„Poisk” Giżduwańskiej Szkoły
Średniej im. E. Thdlmanna, któ
rym przez wiele lat kierował
nauczyciel geografii Erkin Łaty-
oow. Napotkali oni to imię i bar
dzo podobne nazwisko w artyku
le „Dzieci wojny” zamieszczo
nym w republikańskiej gazecie

Sowiet Uzbiekistoni” w związ
ku z 40. rocznicą zwycięstwa.
Wojna wniosła do nazwiska Fie
dora swoje korekty. W wojennym
pośpiechu z Kulczanowskiego zo
stał Kulczikowskim, zmieniono
też jego imię odojcowskie — Wa
silewicz zamiast Grigoriewicz.

Fiedor bardzo dobrze pamięta
tę potworną drogę. W czasie dłu
giego przejazdu faszystowskie sa
moloty kilkakrotnie bombardo
wały ich Dociąg. W chwili nalotu
dzieci rozbiegały się z wagonów
w różne strony po nim — lista
małych pasażerów stale się
zmniejszała.. Brakowało wody,
dzieci chuchały na metalowe czę
ści wagonu i zlizywały kropelki
wody. Po przybyciu na m:ejsce
wynoszono je z wagonów na rę
kach — od chłodu pragnienia i
g’odu nie miały już sił.

Taszkencie Fiedor f jego
nowy orzyjaćel Sasza Bu
nin — Ukrainiec » obwodu

donieckiego. — dostali się do do
mu dziecka. Po pewnym czasie
jego przyjaciela zabrał na wy
chowanie kowal Szaachmed Sza-
machmudow. Po kilku
wrócił tu znowu — Sasza
za swoim przyjacielem.

2 września 1942 roku

po raz pierwszy przestąpił próg
domu Szamachmudowów. Nada
no mu imię Juldasz. co w prze
kładzie z uzbeckiego oznacza

..sputnik” .

Szaachmed Szamachmudow i

jego żona Bachri-opa Akramowa
nie mieli własnych dzieci, ale ca
łą swoją miłość oddali piętnastu
bezdomnym dzieciom. wziętym na

wychowanie. Wśród dzieci byli

dniach
tęsknił

Fiedor

kiem, podanym mu w piwie lub
czarnej rzepie, zaś sprawcą zbro
dni W regent Czech, Jerzy x

Podiebradu, od dawna konsekwen
tnie zmierzający do zagarnięcia
korony królewskiej, co mu się zre
sztą po śmierci Władysława uda

Pośmiertna rehabilitacja
rzekomego zabójcy

czeskiego króla
ło. O Jerzym s Podiebradu Jako
o mordercy pisali wszyscy współ
cześni mu kronikarce, m. in. nas?
Jan Długosz.

Prof. Vlczek Jako pierwszy
poddał szczątki pochowanego w

Pradze króla dokładnym bada-

Rosjanie, Tatarzy. Ukraińcy. Bia
łorusini. Kazachowie. Uzbecy,
Mołdawianie i Cziwasi. Żyli
skromnie, ale w wielkiej przyjaź
ni.

Los Fiedora układał się pomy-
ślnie. Po skończeniu ósmej klasy
ukończył Taszkenckie Technikum
Górnicze ’

wyjechał do Karagan-
dy. Tu spotkał Walentynę, która
została jego żoną W 1966 roku
po trzęsieniu ziemi powrócił do
rodziców. Obecnie Fiedor posia
da dwóch synów i córkę, która
urodziła mu wnuka.

Rodzina Szamachmudowów ma

wielu przyjaciół. Wśród nich jest,
m. in. pisarz Rachmat Fajzi. Nie
ma tygodnia aby nie bywał w

ich domu 1956 roku napisał
książkę o tej rodzinie, a po 12
latach powieść „Jego Wysokość
Człowiek’ uwidziała światło
dzienne. Obecnie książka ta tłu
maczona iest na 17 języków

niom antropologicznym, patologi
cznym i radiologicznym, stwier
dzając szereg poważnych zmian
chorobowych. Jak się okazuje;
młody władca przez ostatnie lata
życia cierpiał na leukemię, na co

wskazują właśnie zmiany spo

wodowane chorobą krwi. Ona to
właśnie doprowadziła do wynisz
czenia organizmu, co znalazło fi
nał w niespodziewanej śmierci
króla. W kościach Pogrobowca
profesor nie znalazł śladu arsze-

niku — co jest jednoznaczne z re-

świata i jej łączny nakład prze
kroczył już 3 miliony egzempla
rzy

Decyzją Prezydium Rady
Najwyższej ZSRR 7. 23

sierpnia 1955 roku za wyso
ką świadomość i patriotyzm Sza-
machmudowie udekorowani zo
stali orderem .Odznaka Honoro
wa” Na jednym z najpiękniej
szych placów Taszkentu w 1982
zbudowano pomnik Przyjaźni
Narodów ZSRR, który stanowi
rzeźba tej rodziny.

Szaachmed Szamachmudow
zmarł w 1969 roku w wieku 82
lat. Bachri-opa mieszka nadal w

Taszkencie w sąsiedztwie swoich
orzybranych synów — Fiedora
Kulczikowskiego i Aleksandra
Bunina Jej dom odwiedzają te
raz nie tylko dzieci, ale i trzy
dzieści jeden wnuków i wnuczek
orąz czternaście prawnuków i

prawnuczek. (APN)

habilitacją Jerzego z Podiebrad,
co na pewno daje satysfakcję hi
storykom i całemu społeczeń
stwu: w tradycji czeskiej Jerzy
z Podiebradu uważany jest za kró
la mądrego i szlachetnego. W
szczątkach królewskich natrafio
no jedynie na ślady rtęci, używa
nej wówczas jako lekarstwo.

Warto dodać, iż polscy krymi
nolodzy od dawna wysuwają pro
jekt przebadania szczątków Ada
ma Mickiewicza, co pozwoliłoby
ustalić czy został on — jak
twierdzą niektórzy — otruty ar-

szenikiem czy też umarł na cho
lerę (objawy są bardzo podobne).
Sam prof. Vlczek — jak oświad
czył w rozmowie ze mną —

chciałby móc przebadać szczątki
króla Bolesława Chrobrego.
Wprawdzie śmierci tego monar
chy nie towarzyszyły żadne nad
zwyczajne okoliczności, był on

jednak po ką dzieli Czechem, zaś
praski naukowiec od 30 lat bada
wszystkie szczątki członków cze
skich rodów królewskich.

LESZEK MAZAN

— Po ilu latach zaśpiewał
Pan znowu „Luciję”?

— Dokładnie nie pamiętam,
ale chyba po dwudziestu.

— Publiczność szalała z ra
dości. A co czuł Pan?

— Miałem wrażenie, że czaz

cofnął się. Wszystko, co prze
żyłem. co zrobiłem w ciągu
tych wielu lat — gdzieś znik
nęło Ważne było tylko to. że
znowu występuję w Sopocie,

przed polską publicznością,
jak wtedy, kiedy zaczynałem
śpiewać jako kilkunastoletni
chłopak.

— Czym różni się polska
publiczność od widzów innych
częścią świata?

— Spontanicznością i umie
jętnością reagowania na to, co

się jej z siebie daje. Muszę
powiedzieć że marzyłem o ta
kich koncertach, o tak wspa
niałym porozumieniu s związ
ku z publicznością. Specjalnie
wydłużyłem jedną z moich
nowych piosenek .1 see you
are down”, aby widzowie mo
gli śpiewać razem ze mną.
Zresztą, kto może mnie lepiej
zrozumieć jak nie ludzie,
wśród których się wychowa
łem i nauczyłem śpiewać?

— Gdzie Pa.n teraz mieszka
i co Pan robi?

— W Los Angeles w Kali
fornii Dziesięć lat temu spro
wadziłem tam całą rodzinę,
gdyż postanowiłem właśnie to

miejsce wybrać na dalsze ży
cie. Komponuję, niszę teksty 1
nagrywam nowe piosenki.

— Podobno ma Pan własną
firmę, która przynosi Panu
duże dochody?

— Wspólnie z byłym produ
centem filmowym założyłem
kilka lat temu wytwórnię, w

której nagrywam własne pły
ty oraz innych wykonawców
śpiewających moje piosenki.
Chociaż nie tylko. Wydaję
także płyty wielkich gwiazd,
jak chociażby Dicka Danona
— bardzo znanego w Europie
Ząchodniej;

— Czy ma Pań wobec tego
czas na koncerty?

— Niewiele. Dlatego ostat
nio występuję już bardzo
rzadko, tylko na ważnych im
prezach, przed wielką publicz
nością, bo taki rodzaj koncer
tów najbardziej lubię. To by!
świadomy mój wybór — wolę
więcej czasu poświęcić na

produkcję płyt komponowa
nie niż na występy.

— Czyli udało się Panu, Ja
ko jedynemu z polskich pio
senkarzy wejść na rynek pły
towy w Stanach Zjednoczo
nych. Ale przecież swoją ka
rierę zaczynał Pan od Europy
Zachodniej?

— Z Polski wyjechałem w

1968 roku do Francji, Anglii,
a potem do Japonii. Pamię
tam, że śpiewałem wtedy an
gielskie przeboje i nastrojowe
francuskie piosenki.

— A skąd znał Pan Języki?
Czy uczył się Pan ich wcześ
niej?

— Nie, to przyszło samo. Na
początku lat sześćdziesiątych
polska młodzież śpiewała tyl
ko po angielsku, gdyż nieby
ło wtedy polskich big-beato-

Str. S

wych piosenek. Nie wiem czy
Pani pamięta nagrania Bogu
sława Wyrobka czy pierwsze
piosenki Toni Keczera Na e-

stradach. w radio i na pły
tach królował wtedy tylko
angielski Dlatego nie miałem
kłopotów z barierą językową.

— Przyjechał Pan do Sopo
tu z własnym zespołem. Skąd
pochodzą ci muzycy I czy dłu
go Pan z nimi śpiewa?

— Właściwie pracuję z nimi
od paru miesięcy Część jest
ze Szwecji a część ze Stanów
Zjednoczonych. Zespół ten zo
stał stworzony specjalnie na

nagranie płyty w Szwecji.
Stamtąd też przypłynęliśmy
wszyscy razem promem do
Polski.

— Czyli występ w Operze
Leśnej Jest jednym z punk
tów Pana dłuższego pobytu w

Europie.
— Tak, przyjechałem tu

głównie z powodu filmu. Moj
stary przyjaciel — Janusz
Laskowski napisał scenariusz
opowiadający o moim żyęiu.
Ja mam skomponować mu
zykę i nowe ballady cygań
skie, które niejako tłumaczy
łyby muzycznie moje pocho
dzenie ł związana z tym —

moją uczuciowość. Roboczy
tytuł filmu ma brzmieć:
„Pieśń Michaja Burano”.

— Czy Jego akcją bodzie
także toczyć się w Polsce?

— Oczywiście. Nakręciliśmy
już kilka godzin materiału
zdjęciowego, między innymi
także w Sopocie 1 Gdańsku,
Warszawie ora? w tych miej
scach, w których żyłem i u-

ezyłem się.
— Czy film ten dotrze do

polskich widzów?
— To Jest moje marzenie.

Najbardziej zależy mi, abv
właśnie polska publiczność
mogła go zobaczyć. Ale to

sprawa przyszłości. Nawet nie
potrafię powiedzieć, kiedy
skończymy zdjęcia.

— Na ezym polega Pana
związek ■ krajem?

— Na sentymencie i miłoś
ci. Nie zapomniałem języka.
Moje #-Ietnie córki bliźniacz
ki także go się uczą. Chciał-
bym im kiedyś pokazać miej
sca, które są mi najbliższe.

Rozmawiałas

MAŁGORZATA
TERLECKA

Podczas dorocznego sympozjum Amerykańskiego Stowarzyszenia
ds. Rozwoju Nauki badacze z uniwersyteckiego Centrum Zdro
wia w San Antonio, w Teksasie, przedstawili wyniki testów do

tyczących powiązań odżywiania z postępami starzenia się ustroju.
Eksperymenty prowadzone na laboratoryjnych szczurach wykazały, że

ograniczenie pokarmów zwalnia tempo procesu starzenia, zaś zwie
rzęta, którym podawano jedzenie w małych ilościach żyły dłużej i
wykazywały mniej starczych zmian niż te, którym pozwolono jeść
do woli. Badacze podkreślili, że restrykcyjna dieta stanowi jedyną
do tej pory metodę przedłużania przeciętnej długości życia tego ga
tunku gryzoni. Nie stwierdzono natomiast dlaczego tak się dzieje.
Przyczyna tego zjawiska stanowi przedmiot badań prowadzonych
również w wielu innych placówkach naukowych.

Komentując wyniki eksperymentu, dr Edward J. Masoro zwrócił

uwagę, że dotychczasowe obserwacje mogą służyć za model do dal
szych badań nad opóźnianiem procesów starzenia nie tylko w odnie
sieniu do ssaków, ale w przyszłości również do ludzi. Organizm szczu
rów wprawdzie znacznie różni się od ludzkiego, niemniej wpływ
diety na długowieczność tych gryzoni być może dostarczy informacji,
które pozwolą na ustalenie strategii badań zmierzających do prze
dłużenia ludzkiego życia.

Równocześnie badacze wyrażają wątpliwość, czy samo ograniczenie
pożywiania posiada znaczenie w hamowaniu procesów starzenia, pod
kreślają natomiast konieczność poznania więcej „tajemnic ludzkiego
podniebienia”, Ostatnio prowadzone badania pozwoliły na wysunięcie
szeregu teorii, m. in. zakładających, że ograniczenie pożywienia ha
muje procesy metabolizmu. Istnieją również dane, że ostra, dieta

utrzymująca zwierzę dłużej przy życiu wpływa na wydzielanie hor
monów, regulujących ich wewnętrznymi procesami np. przemianę
Cukrów i protein, wytwarzanie sterydów itp, (MD)

Staranie i dieta
astanawiałem

się, czy wolno
w rubryce, po

święconej
książkom dawnym pisać o zbio
rze Melchiora Wańkowicza „A-
noda — katoda", opublikowa
nym przez Wydawnictwo Lite
rackie. Skomponował go T. Jo-
dełka-Burzecki z woli autora i
przy jego współudziale, choć
pisarza zabrała śmierć, zanim
rzecz się sfinalizowała; na do
kładkę — jak wspomina edytor
— „Przez wiele lat dokładano

usilnych starań ażeby w ogóle
tego zbioru nie publikować”.
Weszły w jego skład utwory
przedwojenne i powojenne, jest
to zatem książka zarazem nowa

i dawna. Tak czy owak, czyta
się ją znakomicie wzdychając z

zazdrością, że dzisiejsi reporta
żyści i publicyści nie zapatrzyli
się na mistrza, co lansował
przed wojną slogan „cukier
krzepi".

To cały bukiet smaków z róż
nych epok oraz stron świata.
„Kraj lat dziecinnych" — cykl
reportaży z Litwy oraz ówcze
snych ziem nadgranicznych na

wschodzie jest dziś nieocenio
nym dokumentem klimatu oby
czajowości i życia ówczesnego,
zwłaszcza że pisarz portretuje
wymierający ród oryginałów,
dziwaków, nosicieli omszałej
tradycji. Sporo w tym nostalgi
cznego ciepła dla stron, z któ
rych się wywodził (urodził się
w Kalużycach, w Mińszczyźnie),

• nu 3 rwiiiin
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Wańkowicz

krzepi
ale przecież nie Jest to obraz
bezkrytyczny. Cykl ów spotkał
się zresztą przed wojną z ata
kami szermującymi „kalaniem
gniazda", a dotyczył nie tylko
podupadającego częściowo zie-
miaństwa, lecz i chłopów, bie
doty, Żydów itd. Obok zachwy
tów nad malowniczością tam
tych ziem i jego mieszkańców,
traktowanych nierzadko z cie
płym humorem czy ironią, spot
kamy współczucie dla nędzy,
przerażenie wywołane ciemnotą
i zacofaniem, gorzką zadumę
nad groźbą konfliktów narodo
wościowych itp.

Wiele w tym obrazie — przy
znajmy — egzotyki, chwilami
groźnej. Pisze l_________

na wschodzie tej kulturalnej

#wa epowieść • innego świata,
który odszedł bezpowrotnie, a

Wańkowicz jako cicerone czuje
się w pewnym sensie również
aktorem owego teatrum — on,
o którym „Buba" mawiał, że

jest „ozdobą kresów".

Ale „Anoda — katoda" obej
muje również inny zakres te
matyki. Przeczytajcie, o dzisiej
si klienci „Orbisu", rozdział

„Na eBatorym*", jak to się drze
wiej szumno i wesoło podróżo
wało dla rozrywki po świecie.
Bet w relacji Wańkowicza cel
nie podpatrzonej obyczajowości,
dowcipu i werwy! Jawi się ró
wnież autor „Na tropach Smęt
ka" jako wrażliwy i bystry pu
blicysta, śledzący nie zawsze

radosne problemy odrodzonej
Polski, np. cykl „Judymowie i

SUaezki", dotyczący dramatycz
nych, a nawet tragicznych a-

spoktów pracy lekarzy, szcze
gólnie na wsi. Wydawca zaopa
trzył książkę w mnóstwo zdjęć,
które przydają jej atrakcyjności
oraz poszerzają walory poznaw
cze. Wańkowicz w dalszym cią
gu krzepi — popróbujcie.

Europy, kiedy gasły naftowa
lampki i wiatr szedł szerokim

jekatierińskim traktem między
brzozami, ludzie udawali się na

spoczynek, jak przed wiekami,
kiedy, jak pisał Sienkiewicz,
«kto wieczorem na pograniczu
układa się spać, nigdy nie wie,
czy nie rozbudzi się w pętach
albo z ostrzem miecza na gar
dzieli#”, To również kraina ma
lowniczych bałagułów, urwa
nych anegdot, wymyślnych ka
walarzy i oryginałów, jak 6w

„Hrabia Palatynu” Buba Zalu-

tyński, co dla kawału gotów był
poświęcić wszystko, czy słynny
facecjonista Żukowski, któremu

_______

nie uwierzono, że naprawdę u-

Wańkowicz: marł, tyle psikusów nawypra
wiał w życiu... I tak snuje się JAN PIESZCZACHOW1CZ
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Na tę wystawę war
to się wybrać. Kra
kowski Klub Kole
kcjonerów w swym
lokalu (ul. Siemiradz
kiego 13/6) przygoto
wał niezwykle cieka
wą ekspozycję „Akce
soriów mody od
XVIII do XX wieku”.
Ponad 2 tys. ekspona
tów pochodzi ze zbio
rów: Jadwigi i Wła
dysława Marców.
Danuty Sadkow
skiej, Matyldy Sel
wy, Marka Bodza-
ka, Mariana Friedri
cha, Ryszarda Ku
charskiego i Marka
Sosenki. Widoczne na

naszym pierwszym
zdjęciu manekiny u-

brane są właśnie w

stroje z lat 20. nasze
go wieku Damskie
stroje i dodatki do
nich w rodzaju: ręka
wiczek, nakryć głowy,
koronek, wachlarzy
czy saszetek stano
wią pokaźny dział

wystawy. Niezliczone ilości ciekawych okazów biżuterii (jak choć
by widoc •ńe na naszym drugim zdjęciu), a także stara biżuteria
żałobna (korale, wisiory, broszki) lub secesyjna doskonale kore
spondują z wieczorowymi sukniami, które nosiły nasze prababcie
i babcie. Znaczący dział stanowią takie akcesoria mody jak choć

i'

by widoczne ńą naszym kolejnym zdjęciu, tabakiery czy papiero
śnice czy też piękne- przybóry kosmetyczne. Na wystawie nie brak
tez -lasek, sąpil do włbsów, nakryć głowy, zegarków, lornetek, oku
larów itd. Całość, wystawy doskonale uzupełniają stare- kolorowe

sztychy ukazujące nienagannie’ ubranych elegantów z dawnych
epok, a także reklamowe druki dawnych domów mody w rodzaju
„Chrześcijański Dom Odzieżowy poleca...”. Ta pierwsza tego typu

wystawa Jaką ■zorganizowano w, Polsce warta jest obejrzenia, a

jej organizatorom za benedyktyński wprost trud z jej przygoto
waniem należą się duże brawa. Przypomnijmy, iż wystawa czynna
będzie tylko do końca września, codziennie z wyjątkiem sobót i
niedziel od godz. 10 do 14, a dodatkowo w poniedziałki j piątki
od16dó18.

ID Polonica. Republika Gwinea
emitowała 4 znaczki i bloczek
pn „Wielcy twórcy sławni już w

młodych latach”. Na jednym
znaczku przedstawiono 8-Ietniego
Fryderyka Chopina grającego na

fortepianie.
@ 5 krajów północnych u-

tworzyło w 1946 r. tzw. Północny
Zarząd Pocztowy. W ramach tej
współpracy co kilka lat wydają
te państwa emisje znaczków' '

ze

wspólnymi tematem. W br., po
raz siódmy, Dania, Finlandia,
Islandia, Norwegia i Szwecja wy
dały emisje 2-znaczkowe pn.
„Miasta1****67bliźniacze północy”.

PIONOWO: 1. jednostka po
działu administracyjnego we

Francji, 2. frontowa elewacja
budynku, 3. srebrzystoniebieski,
trudno topliwy metal, 4. mor
ski znak nawigacyjny, 5. okrąg,
6. kolce pod butami alpinisty,
7. słownik zawierający zbiór i

objaśnienia nazw własnych, 10.
łuski ziaren zboża pozostałe po
jego zmieleniu, 11. namiastka,
13. krój płaszcza ze szwem

wzdłuż rękawów, 15. tytuł zna
nej noweli B. Prusa, 18. impe-
tyk, choleryk, 20. zatoka w pół
nocnej części Morza Czerwone
go, 22. duży, lekki namiot in-

® W br. przypada 100-lecie
nalepki pocztowej na przesyłki-
polecone tzw. „R-ki”. Rocznicę tą
upamiętniła Czechosłowacja wy
daniem okolicznościowego znacz
ka.

@ Motyle ukazano ha 3 znacz
kach Brazylii, 4 znaczkach . Ju
gosławii i 7 znaczkach Kampu-
czy.

@ Rasy , koni (4 znaczki), fau
na morska (8 znaczków) i orchi

WITOLD GRZYBOWSKI

Zdjęcia: JADWIGA RUBlS

dee (4 znaczki) — to nowe emi
sje Australii.

@ Zambia emitowała serię 6
znaczków prezentujących dawne

samochody. Drukowane są one

na... 22-karatowej złotej folii.
® NRD wprowadziła do obie

gu: „25 lat antyfaszystowskiego
wału ochronnego” (1 znaczek),
„Jesienne Targi Lipskie” (bloczek
2-znaczkowy) i „Międzynarodowy
Rok Pokoju” (1 znaczek), który
reprodukujemy.

@ Krakowscy filateliści uzy
skali pomyślne wyniki w ekspo
zycji swych zbiorów na między
narodowej wystawie filatelistycz
nej „Socphilex 86” w Kolinie
(Czechosłowacja), otrzymując:
medal wielki srebrny — Rudolf
Koliba za zbiór „Walka polskie
go narodu za wolność i socja
lizm” i medal posrebrzany — A-

dam Janikowski za zbiór „Pol
ska Zjednoczona Partia Robotni
cza”. Gratulujemy.

T, Gr.
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• BOJE IĆMOJEt
TROCHĘ

DZIANINY

BOŻENA
SIWECKA

ECHO KRAKOWA

MADĘ BY OLO — CZYLI RYS. A. SROCZYŃSKIEGO

Włoskie swetry.
Wzory udają ma
teriały.

Na zdj. 1. kratę
charakterystyczną
dla wełen. Bardzo

klasyczny, zapina
ny z przodu, bia
ło-czarny.

Zdj. 2. Także

biało-czarny roz
pinany t. przodu
sweter. Wzór jak
by przeniesiony z

drukowanej ba
wełny.

Zdj. 3. Słuchaj
cie! To już na

prawdziwe chłody.
Nie zaszkodziłoby
ubrać także iakjeś
spodnie.

tiacie Krzysztofa
Litwina, którego
dotąd kojarzymy z

Krakowskim kaba
retem Piwnicy Pod Baranami, choć

już dawno rozstał się z Piwnicą,
stając się artystą samodzielnym —

wykorzystywanym najczęściej
.przez film i estradę.

Litwin poza aktorstwem ma je
szcze jedną pasję, kocha wszystkie
czworonogi, a do najulubieńszych
należą psy. Dlatego chcę Wam o-

powiedzieć o bassecie Krzysztofa
Litwina. Z racji swojego plastycz
nego wykształcenia (Litwin ukoń
czył ASP — Wydział Grafiki) na
dał mu imię: Afisz. Basset po ro
ku mierzył półtora metra. Urósł
na pięknego, wyjątkowo przyja
cielskiego psa, a na widok swego
pana (podaję na odpowiedzialność
Krzysztofa) potrafił uśmiechać się
po ludzku. Choć rasa ta znana jest
z uporu, Afisz był posłuszny, wy
konywał wszystkie zlecenia, jedy
nie nie cierpiał wystaw psich. Na

ringu zachowywał się lekceważąco
w stosunku do sędziów, mimo to
został pięciokrotnym championem.
Zdarzało się ■—jak to w życiu ar
tysty bywa — że Krzysztof wyjeż
dżał na dłuższe tournee koncerto
we. Wtedy Afisz układał się na

tapczanie swego pana i cierpliwie
czekał na niego, popłakując głośno
i niechętnie opuszczając mieszkanie
z innymi członkami rodziny, któ
rych przecież też kochał. A kiedy
wyczuł, że pan wraca — zwykle
już godzinę przed pojawieniem się
Litwina — zaczynało się szaleń
stwo w domu, Afisz krążył między
tapczanem, a drzwiami i poszczeki
wał basem. Powitania były wzru
szające: „...Skąd on brał tyle śli
ny? Byłem cały mokry, wylizany
dokumentnie!...”
nie odstępował
krok. Nagle, z

niałego basseta,
wesołego charta, który — co praw-’
da ze względu na swoją budowę
— ciężkim truchtem biegał za nim

wszędzie. Któregoś ranka wszedł
Litwin do sklepu po bułki. —Pro
szę tu nie wchodzić z psem! — za-'
warczała ekspedientka. — Niech
mi pani udowodni, że to jest pies!
— zareplikował Krzysiek.

Na placu Kleparskim wywoły
wał za każdym razem

„Co za uroczy potwór!”
przekupki. A Afisz dumnie podno
sił łeb i patrząc Krzyśkowi w o-

czy, zdawał się pytać: Czy ty
mnie aby doceniasz?!

Urodę basseta doceniono dopiero
w Zakopanem. Na Krupówkach
spotkał Krzysio Litwin prowadzą
cy Afisza, znajomego górala, który
przyjrzał się uważnie czworonogo
wi, pokiwał, głową i wycedził:
„Piękny pies, ino z obcą głową!”

I potem Afisz już
swego pana na

leniwego, zobojęt-
zamieniał się w

sensację:
wołały

Idylla trwała pięć lat. Krzysiek
pogodził się nawet z faktem, że
Afisz zajął mu kanapę, że pędził z

domu węglarza, kominiarza i właś
ciwie wszystko, co było czarne.

Dla tego psiego. serca warto było
znosić drobne kłopoty. Ale przy
szedł dzień, gdy po spacerze na

Błoniach, Afisz zatruty chemikalia
mi, którymi ktoś bez wyobraźni
posypał Błonia, zachorował ciężko
i (wraz z innymi psimi spacerowi
czami — amatorami biegania na

Błoniach) opuścił ten świat. Został

pochowany w miejscu, z którego
zamiast jabłek, przywiózł go Krzy
siek do Krakowa. I wtedy, zrozpa
czony, postanowił kupić żółwia,
które ponoć mogą żyć i trzysta lat.
A po Afiszu została wdzięczna pa
mięć, ogromny żal i parę anegdot.

Aleksander
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POZIOMO: 1. niedobór, 5. fo
tel o krzyżujących się, wygię
tych esowato nogach, 8. skupu
je kradzione przedmioty, 9. po
dłużny kawałek ociosanego dre
wna, 12. rodzaj wokalno-instru
mentalnego utworu muzyczne
go, 14. hetman szachowy, 16.
tłuszcz bogaty w jod i witami
ny, 17. grecki bóg wojny krwa
wej i okrutnej, 19. zwierzchnik
juhasów, 21. specjalista od liczb
i stosunków przestrzennych, 25.
cerkiewne malowidło, 26. bar
dzo stary, cenny przedmiot, 27.

rodzaj tańca towarzyskiego, 28.
muzeum na wolnym powietrzu.

Z kosą na inseminatora
Hucie im. Lenina rozpoczął działalność Komitet
Obchodów Świąt Państwowych i Lokalnych. No
wą komórką, powołaną do organizowania aka
demii, imprez okolicznościowych, uroczystości

kieruje dyrektor ds. pracowniczych.
Huta, jak wiadomo, w wolnych od świętowania chwilach wyta

pia stal używaną ni in. do wyrobu kos Niestety, na tym odcinku

spisujemy się gorzej niż przy urządzaniu igrzysk. Z badań przepro
wadzonych przez specjalistyczny instytut wynika, że 13 proc, kos
nawet przy niezbyt silnym uderzeniu zgina się trwale i nie wraca

do właściwego kształtu Jedynie co piąta kosa spełnia jako tako
wymogi normy branżowej. Zdaniem docenta Andrzeja Pawlika

przyczyna tkwi w niewłaściwej obróbce cieplnej, wskutek czego
narzędzia wykazują nieodpowiednią twardość, sprężystość i ela
styczność Kucie płaskownika wymaga finezji, której brakuje
współczesnym kowalom.

Powołanie oddziałów Bartosza Głowackiego byłoby dziś niemoż
liwe z powodu niedostatku sprzętu A szkoda, bowiem kosynierzy
powinni przejąć z rąk biurokratów ciężar walki z alkoholizmem.

Za jeden ze sposobów ukrócenia pijaństwa uważa się nakłonie
nie P.T. Konsumentów do rozcieńczania mocnych trunków. Nie
ma jednak szans, by na butelkach pojawiły się naklejki z prze
pisami na koktajle ponieważ, jak stwierdził dyrektor Stanisław
Ćwierz z POLMOSU: „brakuje maszyn i ludzi do naklejania”.

Pozostaje zatem tradycja ustna, przekazywana z ojca na syna.
Słyszeliśmy jak pewien zawiany od ćwierćwiecza jegomość powie
rzał potomności recepturę koktajlu „zimowego”: dwie części pepsi
coli, jedna płynu borygo, palce lizać!

Nie ma ludzi do naklejania, są za to chętni do dyskusji na te
mat wielkości flaszek, w które nalewa się wódkę Zwolennicy
utrzymania monokultury półlitrówek argumentują, że na alkohol
w mniejszym opakowaniu stać będzie nawet ucznia ■Stąd wnio
sek, że najlepiej sprzedawać wyskokowe napoje w dwustulitro-
wych beczkach. Będzie się wtedy musiała skrzyknąć cała brygada
trunkowców, a wiadomo jak trudno w naszym kraju o porozumie
nie nawet w tak godzącej niegdyś naród sprawie jak zrzutka na

wódkę.
Innego rodzaju kłopoty przeżywa rolnictwo. Są to kłopoty ze

sztuczną inseminacją bydła Byliśmy w tej dziedzinie światową
potęgą, teraz spadliśmy w ogon tabeli. Przyczyną regresu jest po
noć brak kwalifikowanych kadr. W Białostockiem tylko 30 na 130
zapładniaczy legitymuje się maturą, a wiadomo, że krowy nie lu
bią zadawać się z byle chłystkiem po podstawówce. Trzeba ko
niecznie powołać Komitet Podnoszenia Wiedzy Ogólnej i Morale
Inseminatorów. HiL pomoże.
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Otym
Nowe zastosowanie dla popiołu powstającego po

spaleniu węgla znaleźli naukowcy japońscy. Otrzy
mują z niego... nawierzchnię drogową. Wynalazek
opatentował koncern energetyczny „Hokkaido”. No
wa nawierzchnia stanowi mieszankę popiołu i ce
mentu z niewielkim dodatkiem wody (75 proc, po
piołu i 25 proc, cementu). W porównaniu ze zwy
kłą betonową nawierzchnią, nowa jest o 60—70

proc, tańsza, a czas jej ułożenia jest o 2/3 krótszy. Zdaniem naukow
ców, ich wynalazek będzie niezastąpiony dla dróg o niezbyt inten
sywnym ruchu.
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diański, 23. miasto w

Słowacji, duży ośrodek
cia węgla brunatnego,
nik.

Czecho-
wydoby-
24. jam-
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ROZWIĄZANIE
KRZYŻÓWKI NR 75

Poziomo: Dinar, Sekwoja,
Wysługa, Mszak, Taśmoteka,
Gips, Newin, Adampol, Opole,
Arab, Parokonka, Osina, Otran-
to, Agnozja, Trasa.

Pionowo: Dźwig, Nasyp, Raut,
Staś, Kimono, Odzew, Arkan,
Gaża, Stela, Akira, Impas, Sa
lon, Dekarz, Pakt, Opona, O-
rion, Rynna, Brona, Nora, Arct.

Nagrody książkowe wyloso
wali: Lidia Szwaja, Kraków;
Janina Maciaszek, Kraków; Ta
deusz Duduś, Kraków: Zbigniew
Kwiatek, Kraków; Wojtek Wro
na, Kraków.

s
B

BH

i
ROZWIĄZANIE

KRZYŻÓWKI NR 76

Poziomo: Popiół, Trap, Uroda,
Galeon, Rada, Malaga, Zorba,
Anawa, Szmal, Zrost, Etola, Za
bawa, Jawa, Asfalt, Twarz, Ce
ra, Abdank.

Pionowo: Pegaz, Palermo, Łu
na, Toga, Taran, Praga, Omasta,
Limba, Galeas, Akolada, Zając,
Szata, Artek, Brak, Waza.

Nagrody książkowe wyloso
wali: Maria Stojko, Kraków;
Dorota Bukowiec, Kraków; Mie
czysław Godawa, Skawina; Je
rzy Biezański, Kraków; Stani
sław Curyło, Klucze.
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Piątek
Teatr STU (al. Krasińskiego 16)

19.15 Noc tysiączna druga.
Sobota

Tęatr STU 19.15 , Npc tysiączna
druga. Hotel „Pod Różą” 19730 Ka
baret „Boya wina — Boya wina —

Boya bardzo wielka wina”. Kole
jarza (ul. Bocheńska 5) 15 -Kot w

butach, 19 Śluby dębnickie. Grote
ska 10 Na jagody.

Niedziela
Teatr STU 19.15 Noc; tysiączna

^ruga. Kolejarza 15 Kot w butach,
19 Śluby dębnickie. Groteska 17
Hanusia i mysz Pompeusz.

Piętek
Kijów 16.30 Ćotfcn Club (USA 1.

18), 19 Pewnego razu w Ameryce
(USA 1. 18 — przedpremierowy).
Uciecha 16.30, 18.45 Skorumpowani
(fr 1. 15), 21 Dotknięcie Meduzy
(ang. -fr. 1, 18 — przedpremierowy).
Warszawa 16.30 Karatecy z kanionu
Żółtej Rzeki (chiń. 1 . 15), 18.45 U-

cieczka w .noc (USA 1. 18), 21 Bo
skie ciała (USA 1. 18 — przedpre
mierowy). Wolność 16, 18 Jezioro
Bodeńskie (poi. 1. 15), 20 Czułe
słówka (USA 1. 15). Wr.wda 15 Pi
ramida strachu (USA 1. 12), 16.45
Miłość, szmaragd i krokodyl (USA
I. 15), 18.45 Duch (USA 1. 15), 21
Honor Prizzich (USA 1. 1.8). .Ml.
Gwardia — Iluzjon: 16, 1.8 Western

prod.'USA z cyklu „Anthony Quinn
— Gwiazda miesiąca”, 20 Pilni

prod. ang. z cyklu „Na frontach II

wojny”. Wrzos (ul. Zamojskiego)
15.30 Pechowiec (fr. 1. 12), 17.30
Czułe słówka (USA 1; 13), 30 . Trąd .

(poi. 1. 18). Świt (os. Teatralne)
15.45, 18 Powrót do. przyszłości
(USA 1. 12), 20.15 Zagadka nie
śmiertelności (ang. 1. 18),'Mała sala
15, 17, 19 Nadzór (poi. 1 . 18). Świa
towid. (os. Na Skarpie) 15.45 Nieo
czekiwana zmiana miejsc (USA 1.

15), 18, 20 Lubię nietoperze (poi. 1

18). Ugorek (os. Ugorek) 15 Gry
wojenne (USA 1. 12), 17.15 Blues
Brothers (USA 1. 15), 19.30 , Prze
znaczenie (poi, 1 18). Mikro (ul.
Dzierżyńskiego) 16, 19 Mefisto

(węg. 1 . 15). Kulturą (Rynek Głów-,
ny 27) .14. 20 Thais (poi. 1. 18), 16
Więzień Brubaker (USA 1. 18), 18.15

Tajemniczy Budda . (cłjlń,. i. 15).
Związkowiec (ul. Grzegórzecka)
15.30,. 18, 29.15 Danton (poi. I. 15)..
Tęcza (ul. Praska) 17 Zestaw bajek
(poi. b.o .), 18 Wodne dzieci (ang.
bo.) . Sfinlts (iii' Mająkowskiegó)
15.45, 18, 20,1.5 Imperium .kontrata
kuje (USA 1. 12): Podwawelskie (uli
Komandosów) 17, 19. DKp „klaps”
— film prod, USA reż. J Huston. ,

Pasaż (Pasaż Bie1ava) 15.30,. 18 Pa*

ris, Texas (RFN 1. 13).
Sobota

Kijów 14.15 Powrót do przyszłoś
ci (USA 1. 12), 16.30 Cotton Club, 19

Pewnego razu w Ameryce. Uciecha
16.30, 18.45 Skorumpowani, 21 Dot
knięcie Meduzy. Warszawa 16.30
Karatecy z kanionu Żółej Rzeki,
18.45 Ucieczka w noc, 21 Boskie
ciała. Wolność 10 E-T (USA b.o.),
12 15.30 Powrót Jedi (USA 1. 12), 18
Jezioro Bodeńskie, 20 Czułe słówka
Wanda 10, 12 Mały Iluzjon: Win-
netou i król nafty (jug. b.oj, 15
Piramida strachu, 16.45 Miłość,
szmaragd i krokodyl, 18.45 Duch, 21
Honor Prizzich Ml. Gwardia —

Iluzjon 15.45, 18, 20 15 Film prod.
ang. z cyklu „Na-frontach-II woj
ny światowej”. Wrzos 15.30 Pecho
wiec, 17.30 Czułe słówka, 20 Trąd-

. Świt 15.45, 18 Powrót do przyszłoś
ci, 20.15 Zagadka .nieśmiertelności.
Mała sala 15, 17,. 1.9 Nadzór. Świa
towid 15.45 Nieoczekiwana zmiana

miejsc,. 18, 20 Lubię nietoperze.
. Ugorek 15 Gry wojenne, 17.15 Blu
es Brothers, 19,30 Przeznaczenie,
Mikro 16, 18, 20 Wojna światów

(poi 1. 18). Kultura 14, 18 Więzień
Brubaker, 16.15 Tajemniczy Budda,
20.15 Thais, Związkowiec 15.30, 17.30

Superman - III (USA 1 12). 19.30
Danton. Tęcza 1.6 Dżony i Arnika

(węg. b.o,),. 17.30 .'Wodne .dzieci, 19.15
Rok niebezpiecznego życia: (austral.
1. 15). Sfinks 15.45, 18,.. 20.,15 Im
perium kontratakuje. Podwawel
skie 15 Tajemniczy Budda' (ćhiń. 1 .

15), 17 Blues Brothers (USA I. 15).
Pasaż 1.2 Bajki, 9.30, I?,...15,30, . 18

Paris, Tex-as .

Niedziela
Kijów 14.15 Powrót do przyszło

ści, 16.30 Cotton Club, 1.9 Pewnego.
razu w Ameryce. Uciecha 16.30

Skorumpowani, 21 Dotknięcie Me
duzy. Warszawa 16.30 . Karatecy z

kanionu Żółtej Rzeki, 18.45 Uciecz
ka w noc, 2.1 Boskie ciała Wolność
10 E-T, 12 15.30 Powrót Jedi, 18 Je
zioro Bodeńskie, 20 Czułe słówka.
Wanda 10, 12 Mały Iluzjon — Win-
netou i król nafty, 15 Piramida
strachu, 16.45 Miłość, szmaragd i

krokodyl, 13.45 Du-ch, 21 Honor
Prizzich. Mł. Gwardia 12.30 Poszu
kiwacze zaginionej arki (USA 1. 12),
15.30 Iluzjon — Film prod. ang. z

cyklu „Na frontach II wo-jny”, 17.45

Śpiewy po rosie (poi. 1 . 15), 20 I...

jak Ikar (fr. 1. 15). Wrzos 12 Bajki,
13 Na tropie SOkoła (NRD 1. 15),
15.30 Pechowiec, 17.30 Czułe słówka,
20 Trąd. Świt 14 Historia żółtej

ciżemki (poi. b.o .), 15.45, 18 Powrót
do przyszłości, 20.15 Zagadka nie
śmiertelności. Mała sala 15, 17, 19
Nadzór. Światowid 13.30 Wielka po
dróż. Bolka i Lolka (poi. b.o .), 15.45
Nieoczekiwana zmiana miejsc, 18,
20 Lubię nietoperze. Ugorek 14

Bajki, 15 Gry wojenne, 17.15 Blues
Brothers, 19.30 Przeprowadzka. Mi
kro 16, 18, 20 Wojna, światów. Kul
tura 14, 18 Więzień Brubaker, 16.15

Tajemniczy Budda, 20.15 Thais.
Związkowiec 12.15 Błąd szeryfa
(NRD 1. 12), 15.30, 17.30 Superman —

III, 19.30 Danton. Tęcza 16 zestaw

bajek (poi. b .o.), 17 Wodne dzieci,
18.45 Rok niebezpiecznego życia.
Sfinks 11, 12, 13 Poranki, 15.45, 18,
20 15 Imperium' kontratakuje. Pod
wawelskie 12 Bajki (b.o .), 14 Wy
prawa po złote włosy (ćzech., b.o.),
16 Blues Brothers, 18 Tajemniczy

Budda. Pasaż 12, 13, 14 Bajki, 9.30 ,

15, 17.30, 18 Paris, Texas.

Piętek - Soboto - Niedzielo
Wawel — komnaty (piąt. 12—17,

sob. niedz.' 10—15). Skarbiec i Zbro
jownia (piąt. sob: niedz. 10—15).
Muzeum Katedralne' (piąt, sob.
niedz. 10—15). Zamek i Muzeum w

Pieskowej Skale (pia.t. sob. niedz.
10— 15.39). Muzeum Lenina, Topolo
wa 5: Lenin w Polsce, Lenin w

fotografii (piąt. 9—18, sob. 10—17,
niedz. 10—15 wst. wol.). w Poroni
nie (piąt. sob. niedz. 8—46 wst.

wol.) . w Białym Dunajcu (piąt;
sob. niedz. 9—16 wst. wol.) . Mu
zeum Historyczne — Oddziały: św.
Jana 12 (piąt. sob. niedz. 9—15).
Krzysztofery, Rynek Gł. 35: Z dzie
jów j kultury Krakowa (piąt. 9—
15, Sob. niedz. niecz.). ul. Franci
szkańska 4: Od palisady do fortu

(piąt. 9—15, sob. niedz.. niecz.), ul.
Gołębia 4: Oficyna introligatorska
R. Jahody (czynna po tel. zgłosze
niu 22-53-98). Muzeum Judaistycz
ne,

' Szeroka 24 (piąt. 11 —18, sob.
niedz. 9—15). Wieża Ratuszowa,
Rynek Gł. (piąt. 9—15, sob. niedz:'

niecz.) . . Muzeum Narodowe — Od
działy, Sukiennice: Galeria pol
skiego malarstwa i rzeźby 1764-r-

1900 (piąt. sob. niedz. 10—16). Szo-

łayśkich, pl. Szczepański 9: 2000 lat
ceramiki chińskiej (piąt. niecz, sob
niedz: 10—15.45) Czartoryskich, św.
Jana 19 Zbiory Czartoryskich (piąt.
12—17.30 wst. wol., sob. niedz. 10—
15 30). Nowy Gmach, al. 3 Maja 1:
Kossakowie (piąt. sob. niedz. 10—

15.30). Archeologiczne, Poselska 3:

Starożytność . i średij. Małopolski,
Prędzięję N, Ijuty, Mumię egip. w

,świetle4' promięnp w...

moim; obiektywie —

. fot/' L. Dzie
dzic (piął. "10—-1.4, ,?śob. 14—18, niedz.
11—14). "Kościół'"św. Wojciecha, Ry
nek Gł.: Dzieje Rynku Krakow
skiego (piąt. sob, 9—16, niedz. 13—

17) Przyrodnicze, Sławkowska 17

(piąt: sob. niedz. 10—13). Etnogra
ficzne, pl. Wolnica 1: Polska kultu

ra lud. (piąt sob. niedz 10—15).
Arkady, pl. Szczepański 3a: Wyst.
malarstwa M Szulczewskiej de

Regibus (Rzym) (piąt. sob. niedz. 11

—18). Dworek J. Matejki w Krze- ■
sławicach, ul. Kruczkowskiego 15'

(piąt. sob. niedz. 10—17). Muzeum
Lotnictwa i Astronautyki, Czyżyny
(piąt. sob. niedz. .10—14). Rydlówka,
Tetmajera 28 (piąt. sob. 11 —15,:
niedz niecz.) Miedzynarod. Salon

Fotografii, ul Boh. Stalingradu 13:
Venus ’86 cz. I (piąt. sob. niedz. .9

—19). Galeria „Forum”, Mikołajska
2: Wyst. plakatu (piąt. sob. niedz.

11—20). ZPAF, ul. św. Anny 3: Mą
dra cisza — wyst. fot. Paula Capo-
riigro (piąt. sob 10—18, niedz. 10—

14) Ośrodek Teatru Cricot 2, Kano
nicza 5: Wyst. publikacji świato
wych .o Teatrze. „Cricot 2” (piąt.
sob. niedz. 10—15). Salon Wystawo
wy, al. Róż 3: Wyst. prac Stówa-,
rzyszenia Marynistów ''Polskich'

(piąt. sob niedz. 10—17), KDK, Ry
nek Gł. 27: Poplenerowa wyst..

■mai. Niepołomice ’86 (piąt. sob.
niedz. 14—18). Galeria Krzysztofo-
ry, ul. Szczepańska 2: Wyst. L.

Brogowski — D. Connearn (Wlk.
Brytania) (piąt. sob. niedz. 11 —17)
Galeria, ul. Floriańska 34. Wyst. ze

zb własnych (piąt. 11—19, sob.
niedz. niecz.) . Galeria Fotografia —

Video, Solskiego 24 (piąt. 11—18,
sob. niedz. niecz.) . Galeria „Propo
zycje”, ul. Garbarska 9: Armrust-
macher (USA) .— Kalifornia (piąt.
11—18, sob. niedz. niecz.) . Galeria

„plastyka”, pl Szczepański 5: Ma
larstwo, rzeźba, tkanina (piąt. 10—
18, sob. niedz. niecz.) . Muzeum Sta
rego Teatru, Jagiellońska 1: An
drzej Wajda — prace teatralne

(piąt. sob 11—13, niedz. niecz.) .

Galeria Desy, św. Jana 3: Wyst. ze

zb. własnych (piąt. 11 —18, sob.
niedz. niecz.). Galeria Plakatu, Desa
ul. Stolarska 8—10: Wyst. J . Wy
dry — Pastiches małych mistrzów

(pia.t . 11—18, sob. niedz. niecz.) . Ga
leria Desy „Pawilon 2”, ul. Stolar
ska 17 (piąt. 11—18, sob. niedz..

'

niecz.) . Kopalnia Soli (piąt sob.
miedz. 8—18), Muzeum Żup Kra
kowskich, Wieliczka (piąt. sob.
niedz. 8—18). Zamek Żupny (piąt.
9—14 .30, sob. niedz. niecz.) .

Pogót. MO teł, 997. Straż Pożar

ECHO KRAKOWA

PIĄTEK

ai

SOBOTA

13
' NIEDZIELA

WRZEŚNIA WRZEŚNIA' WRZEŚNIĄ
Gwidona Eugenii Bernarda
Marii Eulalii Cypriana

na 998. Tel. Ochrony Środowiska
21- 33-64. Pogot, Ratunk. (tylko wy
padki i nagłe zachorowania) Łaza
rza 14: wypadki tel. 999, zachoro
wania i przewozy 22-29-99, Rynek
Podgórski 2, 66-69-99, ul. Teligi 6
55-59-99, Krowodrza, ul. Kazimierza

Wielkiego 117 33-39-99, ul. Biało-

prądnicka 8, 34-39-99, N. Huta
44-49-99, Lotnisko Balice 11-19-99,
Niepołomice 21-02-09, dla m. Nie
połomic 198, Iwanowice 99. Skawi
na 76-14-44, dla m. Skawiny : 999,
Wieliczka 78-33-66, 22-23-54, alar
mowy 999.

DYŻURY SZPITALI:

Piątek
Chir. Prądnicka 35. Urolog. Grze

górzecka 18. Laryng. Kopernika.
Okulist, Witkówiće. Chir. dziec.
Prokocim. Neurologia oraz inne

oddziały szpitali wg.rejonizacji.
Sobota

Chir. Nowa Huta, os. Na Skarpie
65 i Kombinat. Urolog., Okulist.,
Chir. dziec. Nowa Huta, os. . Na

Skarpie 65. Laryng. Prądnicka 35.

Neurologia oraz inne oddziały szpi
tali wg rejonizacji. ,

Niedziela
Ciur. Kopernika 40, przypadki u-

ęazowe — Kop.ernika 19. Urolog.
Grzegórzecka 18. Laryng. Prądnic
ka 35. Okulist. Wilkowice. Chir.
dziec. Pr.okocim. Neurologia oraz

inne oddziały szpitali wg rejoniza
cji.

Dyżurne przychodnie i ośrodki
zdrowia czynne tylko w soboty
wolne od pracy.

Śródmieście — ul. Skawińska 8

(8—14), tel. 66-34-52, ul. Długa 38

(3—14), tel. 22-86-77, al. Pokoju 4

(8—14) + stomatolog., tel. 11 -83-96,
ul. Ułainów 9a (8—14), tel. 11 -53-33,
ul. Radomska 31 (8—14), tel. 11-26-44

Nowa Huta ■■as.-. Na<-Skarpie. 64
(8—44) .(tel. 44-19439, os: Wzgórza
Krzesl. (8—14), os. Jagiellońskie 1 j
(8—19) + stomatolog., tel. 48-56-26, :

os. Złoty Wiek 23 (8—14), tel.
48-20. -70.

Krowodrza — al.: Krasińskiego 23

(8—14), tel. 22-52-66, ul. Wójtowska
(8—19) + stomatolog., tel. 48-56-26,
ul. Rusznikarska 17 (fi—14), tel.
33-45-33, ul. Na Błonie 1 (8—14).

Podgórze — ul. Szwedzka 27

(8—14), tel. ■66-12-08, ul. Gen. Ku- .

trzeby 4 (8—19) + stomatolog., tel.
66-55 -11, "ul Niemcewicza 7 (8—14),
ul. Na Kozłówce 19 (8—14). tel,. 55-
16-1'1, ul. Teligi 8 (8—14), tel. 55-40-55 ■

Gabinety zabiegowe (iniekcje le
ków) w wymienionych przychod
niach czynne są w godz. 8—11

luf. Służby Zdrowia, tel. 22-05-11
(całą dobę). Punkt Inf. Aptecznej,
tęl 11-07-65 (8—15). Inf. Toksyk.
Kopernika 26, tel. 11 -99-99 . Spół
dzielczy punkt pediatr. 1 kardiolog,
tel 22-25-68, 22-31-38 (15.30—22),
pediatryczny (sob. niedz. 8 — 22).
Spółdzielcza Pomoc Psychologiczna,
tel .21-54-14 (10—18). Nagła pomoc
lekarska lekarzy specj., tel. 66-80-00
(9—21.30). Domowa pomoc lekarska

specj., tel. 55-56-64 (9—20). Krak.
Towarzystwo Świadomego Macie
rzyństwa, Młodz. Poradnia Lekar
ska, ul. Boh. Stalingradu 13 tel.
22-78-08 (9—18). Poradnia dla Mło
dzieży Tow. Rozwoju Rodziny,, ul.
Dietla 90 IV p. tel. 22-28-72, porady
psych., seks., giriek., dermat. - (piąt.
15i-2O). Tel. Zaufania 33-71-37:;. (16-

22) Tel. Zaufania dla Narkoma
nów 34-08-08 (8—19). Telefon dla
Rodziców 22-02-16 (14—18). O-
środek Informacji Inwalidów, ul.

1 Maja 5, tel. 22-28-11 (pon., sr. •

15—17). Pomoc Drogowa PZMot.,
ul. Kawiory 3, tel. 37-55-75 (7—22),
al. Plaimu 6-letniego 154, tel.,
44-16-32 (7—22) Pogotowie Techni
czne „Polmózbyt”, al. Pokoju 81,
tel, 48-00-84 (6—22). Liga Kobiet

Polskich, Karmelicka 9, II p., po
rady: prawne (śr. 16—17), seksuo
log. (wt. 16—19), psycholog. (śr.,
piąt. 16—19), tel. 22-54-74 . Telefon
Zielony, tel. 21-13-21 (7—20). Inf, o

usługach ,'.Eureka” — Dom Towa
rowy, Wiślna (10—18), tel. brak.'

APTEKI
Piątek — Sobota - Niedziela

Rynek Gł. 42, tęl. 22-23-71, Długa
88, tel. 33-42-90, Pstrowskiego 98, tel.
66-69-50, Kozłówek.— pawiloin, tel.
55-5'1-87, Kazimierza Wielkiego 117,
tel. 37-44-01, Nowa Huta, — os . Ka

zimierzowskie. — pawilon, tel. 48-
59. -57,, Centrum A, tęl., 44-17-36.

Piątek — Sobota
Zoo (Lasek Wolski) od 9 do zmro

ku.

Ogród Botaniczny (Kopernika)
9—18, szklarnie 10—14. .

Rejsy statkiem po Wiśle do Bie
lan: piąt. 9, 11, 13, 15, 17, sob. niedz.
od 9 do 18 co godzinę. -

Wesołe miasteczko (Mistrzejowi-
ce) 11—19.

Cyrk Radziecki (Błonia) piąt. ■sob.

15.30, 18.45, niedz. 14 . 18.

Piątek I
Wiadomości: 1'6, 18, 19, 20, 22,23,
14.05—16.00 Magazyn Muzyczny

„Rytm”. 16.05. Muzyka, i aktualnoś
ci. '17.30 Z 'archiwum, polskiego
beatu. 18.20 Koncert dnia. 19.30 Ra
dio dzieciom: „Zielona Półnutka”
— autl.' 20.00 Dziennik wieczorny.
20.15 Koncert życzeń. 21.00 Komu
nikaty. 21 .05 Kronika sportowa.

-2 1J5 . Muzyka Barciku. '22-05 Znani i
nieznani — aud. J . Grama. 22 .20

Repetycje z jazzu polskiego. 23.25

Dyskoteka przed sobotą. 23.59 Ko
niec programu

Piątek II

Wiadomości: 17, 21, 0.50
15.00 Charlie Chaplin — „Pa

miętniki” — ode. 15.10 Znane czy
nieznane 15 30 Muzyka na synte
zatory. 16.00 Dzielą, style, epdki:
16.50 Joseph Conrad — „Jądro
ciemności” — od'c 17.O5---18.30 Kra
ków na antenie. 18.00 Co niesie
dzień — wydanie popołudniowe
(KR). 18.30 Wakacyjny Klub Ste-

- reo. 19.30 Gd ragtime’u .do swingu.
19:'55 Teałr’ PR — Andrzej Zagór
ski — „Wgląd”. 20.30 Wieczór w

filharmonii:. Koncert z cyklu Hen
ry V7bod Promenadę Concert —

transmisja z Londynu. 21 .25 Wie
czór w filharmonii — cz. II kon
certu. 23.00 Jerzy Suli.ma-Kamiński
— „Most Królowej Jadwigi” —

ode, 23.20 P-olaey na płytach świa.-
ta. 24.00 Nocne muzykowanie. 1 .00
Koniec programu;

Piątek III
Wiadomości: 15, 16, 17, 18, 22.05.
15.05 Rock po polsku. 15.40 Dzień

dobry, synu — aud. 16—19 Zapra
szamy do Trójki. 17 .30 Polit. dla

wszystkich 18.05 Inf. sportowe. 19
Codz. pow. w wyd. dźwięk.: Mar-

gareth Mitchell — „Przeminęło z

wiatrem”. 19.30 Trochę swinga.
19.50 Maria Corti — „Godzina pró

by”. 20 Opole 86 — Rock Non Stop.
20 45 Klub Trójki. 21 Trzy kwa
dranse jazzu — dyskografie. 21 .45
Klub Trójki. 22.15 Śpiewać poezję,
22.45 Edgar Allan Poe — Anachro
nizm czy współczesność? 23 Opera
tygodnia Richard Strauss — „Ka
waler z różą”. 23.15 Zapraszamy do

Trójki. 1.00 Koniec programu.

Piątek IV

Wiadomości: 17, 19.30, 21.55.
14.00—17.00 Popołudnie Młodych

Słuchaczy, w tym: 15.20 Między
nami — magazyn nastolatków.
16.00 Radiokomputer — aud. 16.30

Re-petitio eśt mater studiorum (hist.
ki. II lic.) „Lew i lis”. 17.05 Mu
zyka oratoryjna. 17.55 Widnokrąg.
18.25 Przeboje lata 86. 18.50 Studio

Ekspertów — Cywilizacja, kultura,
polityka. 19.35 Lektury czwórki.
19.45 Swingowe granie. 20.15—21 .35
Wieczór "Muzyki i Myśli: „Jest nas

■5 miliard'ów’,. 21 .35'W trosce o przy
szłość, 22.00, Koniec programu.

Soboto i
Wiadomości: 6, 6.30, 7, 8, 9, 10,

12.05, 14, 16,. 18, 19, 20, 22, 23.

4.00—8.00 Poranne Sygnały. 8 .00—

8 45 Prognoza pogody, muzyka, ko
munikaty. 8.45- Żołnierski Zwiad.
9.00—11 .00 Cztery Pąry Roku. 11.00
—11.57 Koncert- przed hejnałem.
12:45 Rolniczy?..kwadra.ns. 13.00 Ko
munikaty, 13.10- Radio Kierowców.
14 05—16.00 Magazyn muzyczny
„Rytm”, 16.00 Wiadomości. 16.05

Muzyka i aktualnbścj. 17 .30 Kon-
.. cert życzeń, 18.00 . Matysiakowie..

18.30 Koncert dnia. 19.30 Radio
dzieciom; „Supełek” — aud. Ń-
Bielawskiej. 20.15 Przy muzyce o

sporcie. 21.00 ■■Komunikaty. 21.05 ,

Radiowy Tygodnik Kulturalny. 21 .25;
. Interpretacje . pieśni francuskiej:-

Hęnri Duparc. 22.05 Na różnych in
strumentach. 22.20 Na rockową nu

tę — aud. Tomasza Beksińskiego.
23.25- Zaproszenie do tańca. 23.59
Koniec programu.

Soboto II

Wiadomości: 6, 8, 13, 17, 21, 0.50.
6.05—8.00 Kraków na antenie.. Co

niesie dzień w tym o godz. 7.45
Kornel Makuszyński — „Bezgrze
szne lata” — ode. pow. 8.10 Poran
na serenada. 8.40 Stereofoniczne ar
chiwum polskiej piosenki. 9.00 Je
rzy Sulima-Kamiński — „Most
Królowej Jadwigi” — ode. 9 .90 Jo
seph Conrad — „Jądro ciemności”
— ode. 10.00 Wakacje melomana.
11.10 Recital Piotra Schulza. 11 .30

Tydzień w stereo. 12 .00—14 .00 Kra
ków na antenie w tym: „Na Festy
nie w Bochni”. 14.00 Przebój za prze
bojem. 16.00 Dzieła, style, epoki. 16.50

Joseph Conrad — „Jądro ciemnoś
ci” — ode. 17.05—18.30 Kraków na

antenie w tym: 17.30 Repryza —

magazyn muzyczny Antoniego Mle
czki. 18.00 Co niesie . dzień — wy
danie popołudniowe. 18.30 . Gwiaz
dozbiór. 19.30 Wieczór w Filharmo-

tij; — Wiosna koncertowa w Luga-
no. 21.30 Mi:za Pawłowa — „Idio
ta”, 21.50 Studio Hi-Fi: Tadeusz

Nalepa — transmisja koncertu ra
diowo-telewizyjnego. 22.35 Studio
Stereo — zaprasza.. .23.00 Jerzy Su
lima-Kamiński —

. .Most Królowej
Jadwigi” — ode. 23,20 Studio Stereo
— zaprasza. 1.00 Koniec programu.

Sobota III
Wiadomości: 7. 8, 9, 12, 15, 16, 17,

18, 22.05.
6—9 .05 Zapraszamy do Trójki. 7 .30

Pol-it. dla wszystkich. 8(30 Boris
Vian — „Jesień w Pekinie”. 9.05
Piosenki 'na weekend. 9 .15 Wizyty i

podróże. 9 .30 Przeboje z filharmo
nii. 10 Codz. pow, w wyd. dźwięk.:
Margareth Mitchell — „Przeminęło
z wiatrem”. 10.30 Złote lata swin^
ga. 11 Nie czytaliście, to posłu
chajcie — prz.egląd tygodników.
11.15 Piosenki , na weekend. 11 .50
Maria Corti — „Godzina próby”.
12.05. W tonacji Trójki — pr. Woj

ciecha Marina. 13 Boris Vian —

„Jesień w Pekinie”. 13.10 Powtórka
z rozrywki. 14 Mistrzowie kwarte
tu smyczkowego. 15.05 Wszystkie
drogi prowadzą do Nashville. 15.40

Miejsce na ziemi — aud. 16—19 Za
praszamy do Trójki. 18.05 Inf. spor
towe. 19 Zapisane w pamięci —

aud. 19.30 Dziś w Liście Przebo
jów. 19.50 Maria Corti — „Godzi
na próby”. 20 -Lista Przebojów
Programu III. 22 .15 Teatrzyk „Zie
lone Oko”: Cornell Woolrick — „W
windzię” 23 Zapraszamy do Trój
ki. 2 00 Koniec, programu.

‘'obofo IV
Wiadomości: 6 , 7.30, 12, 17, 19.30,

2L55.,
5.00 Powitariie i melodie na dzień

dobry. 5.10 Aittorski poranek mu
zyczny. 5.30 Kalendarz radiowy.
5.35 Autorski poranek muzyczny.
6.00 Informacje sportowe. 6.05 Au
torski poranek muzyczny c.d. 6.30

Język hiszpański. 6 .45 Muzyczny
suplement, 6.55 Sportowy komen
tarz tygodnia. 7 .00 Dookoła świata.
7.20 Słuchamy piosenek „Budki Su
flera”, 7.35 Prognoza biometeorolo-

giczna. 7 .45 Kokoszka smakoszka —

z nagrań chóru dziecięcego PSM w

Zielonej Górze. 8.10 Moje hobby.
8.30 Śpiewać każdy może.. 8.50 Ak
tualności. 9 .00 Z katalogu nieza
pomnianych przebojów, 9.30 Zgad
nij, sprawdź, odpowiedz. 10.00 Al
fabet piosenki aktorskiej. 10.30 Va-
demecum słów i znaczeń. 11.00 Ma
gazyn Rozgłośni Harcerskiej; 12.05
Recital grupy Locomotiy. 12.20
Biuro Listów 12.30 Między fanta
zją a nauką. 13.00 Koncerty zatrzy
mane w czasie. 13.55 Lektury j re
fleksje. 14.00 O kulturę słowa. 14.20
Śpiewa Edyta Geppert . 14.30—16.00

Popołudnie Młodych Słuchaczy. 14.30
Z Muzami pod .rękę. 15.00 Radiowy
Teatr dla Młodzieży: „Nieprzema
kalni”. 16.00 Redakcja Reportaży
proponuje. 16.10 Z mikrofonem po

. kraju. 17 .05 Socjologia i życie, po
toczne. 17 .10 Pejzaż polski. 17 .30

Zapomniane kultury. 18.10 Echa fe
stiwali i konkursów muzycznych.
19,00 Portrety Polaków. 19.35 Lek
tury czwórki. 19.45 Mistrzowie syn
tezatorów, 20.00 „Tadeusz Baird”

. (5. rocznica śmierci). 21 .10 Pio
senki — przeboje. 21.30 Felieton li
teracki Elżbiety Staniszewskiej.
21.45 Humoreska. — „Małżeństwo z

wyrachowania”. 2.2.00 Koniec prog
ramu.

Niedziela I
Wiadomości: 7, 9, 12.05, 18, 20 , 23

. 6.00 Kiermasz pod kogutkiem. 7.25
Moskwa z melodią i piosenką. 8.00

Radiowy Magazyn Wojskowy. 9.00
—1 1.59 Lato z Radiem. 12 .05 W sa
mo południe. 12 .45 Muzyczne no
wości Programu I. 13.00 Przegląd
tygodników. 13.15 Piosenki naszych
twórców — Andrzej Rybiński. 13.45 :■
Informacje, Rady, Propozycje. 14.00

Klasycy operetki. 14,30 W Jeziora

Str. 1

nach. 15.00 Koncert życzeń. 16.00
Teatru Polskiego Radia — „Historia
Z Liverpoolu” — słuch. J . Pachlow-

skiego 16.30, Piosenki. z małej scen
ki 17.ÓO Dialogi historyczne — aud.

17.15 Muzyka w samochodzie. 18,00
Magazyn Międzynarodowy — „WE
KTORY”. 18.30 Muzyka w samo

chodzie. 19.10 Koncert na jeden
głos — Ałła- Pugaczowa. 19.20 Radio
Dzieciom — „Jest .takie miejsce”:
— aud. poetycka. 20.10 Przy muzy
ce o sporcie. 21 .00 Komunikaty.
21.05 Kolekcja Jamesa Galway’a.
22.00 Teatr Polskiego Radia —

„Dom Bernardy Alba” — słuch.
23.20 Jazz dla wszystkich — aud.
A. Jaroszewskiego. 23.59 Koniec

programu.

Niedziela II

Wiadomości: 7, 13, 17, 21, 0.55.

7.10 Muzyka ludowa. 8.00—11 .00
Kraków na antenie. 8.00 Prognoza
pogody, program dnia i Co słychać.
8.45 Koncert życzeń. 9.30 „Między
Warmią a Wisłą” — aud. Anny
Balickiej., 10.09 Minął tydzień. 10.15
Fonoteka konesera” — aud. An
toniego Mleczki. 10.40 Audycja re
gionalna w oprać, Andrzeja Starca

pt. „Festiwalowe Złote Ciupagi”.
11.00 Przeboje klasyków. 12 .00 Pły
toteka Dwójki. 12 .10 Zanim trafią
na listy, przebojów. 13.05 Kwiaty
nie tylko polskie. 14.00 Piosenki z

dobrą dykcją: Wiesław Gołaś. 14.15

Redakcja Nagrań przedstawia. 15.00
Recital chopinowski Jerzego Go-

dziszewskiego. 15.30
_ Katalog wyda

wniczy. 15.35 Piosenki ńa życzenie.
17.0,5 Radiowa Biblioteka Muzycz
na, 18.00 Wolfgang Amadeusz Mo
zart, „Idorńeneo — król Krety” —

opera. 21 .05 Krakowskie aktualno
ści sportowe. 31.20 Wieczór płyto
wy. 23.20 Szanujmy wspomnienia
— aud. OżlO W świecie kameralisty
ki. 1,00 Koniec programu.

Niedziela III

Wiadomości: 7, 12, 19, 22.05.

7.05 Melodie przebudzania. 8 Spra
wy i sprawki wielkiego świata. 8.10
Komu piosenkę. 8 .45 Kąty widze
nia. 9 Muzyczny poranek filmowy.
9.30 Z mojej płytoteki, 10 Tylko 50
minut — „Studio 202” — Wrocław

ski Magazyn Rozrywkowy. 10.50
Bliskie spotkania: „Jak powstawa
ła inteligencja człowieka”. 11 Pod
dachami Paryża. 11.30 „Życie tragi
czne — Maria Komornicka” — cz.

III słuch, dok. 12 .05 Recital Ulfa
Hoelschera. 12.50 Bliskie spotka
nia: „Jak powstawała inteligencja
człowieka”, 13.05 Niech gra muzy
ka. 14 Prywatnie u Stefana Szmid
ta 14,15 Kiepski interes — nowa

płyta grupy The Firm. 15 Życie na

gorąco — przegląd wydarzeń ty
godnia. 15.30 Odkurzone przeboje.
15.50 Bliskie ■spotkania: „Jak pow
stawała inteligencja człowieka”. 16
Dzieła, interpretacje, nagrania. 17

Powiększenia. 17.30 Stare i nowe

nagrania Trójkowe. 18 Sprawa pre
cedensowa — słuch. 19.05 Baw się
razem z nami. 21 Kasyda o nie
wielkiej śmierci — aud, 21.20 Skria
bin na koncercie. 22 Sto książek —

sto rozmów: „Dwa końce świata”

Antoniego Słonimskiego.
’ 22.15 Puls

jazzu. 22 .50 Rozmyślania przed pół
nocą: Zygmunt Kałużyński. 23 Jam
Session w Trójce. 23.50 Claude Si
mon — „Droga przez Flandrię”. 24
Koniec programu.

Niedziela IV

Wiadomości: 7, 12, 19.30, 23.55 .

7.00 Powitanie i melodia na dzień

debry. 7.10 Kalendarz radiowy. 7 .15
W świątecznym nastroju. 8.00 Klej
noty muzyki i słowa. 8.20 Anegdo
ty i fakty. 8 .50 Ferenc Liszt —■
„Legenda o św. Franciszku a Pau
lo”. 9.00 Transmisja mszy św.

rzymskokatolickiej. 10.00 Recital

organowy. 10.30 Radiowy Teatr dla
Dzieci „Jak polubić pana Jacka” —

Słuch. 11.00 Magazyn Rozgłośni Har
cerskiej. 12 .05 Muzyczne fascynacje
— muzyczne penetracje. 12 .30 Wy
prawy czwórki — „Święta miłości

kochanej Ojczyzny” rep. Jerzego
Skrobota; 13.30 Muzyka z Laskowej
— spotkanie z Janem Szewczykiem
— aud. Andrzeja Starca. 13.45 Kraj
obrazy historyczne — Sanok. 14.15

Monografie. 14 .45 Historia bohate
ra. 15.00 Teatr Klasyki dla Mło
dzieży: Michał Lermontow —, „Bo
hater naszych czasów”. 16.00 Quiz
popularnonaukowy — WIST — 17 .05
Album płytowy. 17 .45 Refleksje u-

czonych. 17.50 Contigas de Santa
Maria. 18.00 Ewangelicyzm: Jan
Sebastian Bach i Polska. 18.40 So
naty kościelne Wolfganga Amadeu
sza Mozarta. 19.00 Alfa i Omega,
19.35 Lektury czwórki. 19.45 Pio
senki starej Warszawy. 20.15—21 .35
Wieczór Muzyki i Myśli, 21.35 Re
fleksje i rezonanse muzyczne. 22 .25

Magazyn Publicystyki Kulturalnej.
23.10 Muzykoterapia. 23.35 Rozmo
wy intymne. 24.00 Koniec progra
mu.
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Kram — magazyn konau-

INt 1TB (21»4)

Piątek I

16.20 Program dnia. DT —

domości
16.25 Dla młodych widzów:

zyka naszych przyjaciół
16.50 Dla dzieci: Piątek z

kracym
17.15 Teleexpress

17.30 Bez próby: Metronom

magazyn muzyczny
18.00 „Dolina Topoli” — ser. prod.

francuskiej
18.30 PZU informuje
18.40 Mieszkać — wszechnica bu

dowlana

19.00 Dobranoc: Siedem mądrych
budzików

19.10

19.30

20.00

20.30
_ _______

film fab. prod. USA

22.05 DT — Komentarze

22.30 Lex — magazyn prawniczy
23.00 Studio sport — siatkówka

kobiet — Kuba — NRD

23.40

Wii-

Mu-

Pan-

Dom rodzinny
Dziennik telewizyjny
Monitor rządowy
„Wielkie duo Houdinich”

17.30
menta

18.10

18.30

Promocje
19.00

doliny
19.10

19.30

20.00

prod. brazylijskiej
21.40 Czas — magazyn publicy

styczny
22.10

22.20

22.30

23.25
Stern”

włoskiej

Tydzień z gitarą
Telewizyjny klub młodych:

Dobranoc: Opowiadania z

Muminków

Z kamerą wśród zwierząt
Dziennik telewizyjny
„Mistrzowie” — film fab.

Siedem dni na świecie

DT — Wiadomości

Sportowe rytmy tygodnia
Kino nocne: „Sycylijski we-

(2) — film sensacyjny prod.

DT — Wiadomości

Piątek II

Program dnia
Jak uprawiać sport
Kronika (Kr.)
Muppet show — czyli rewia

17.25
17.30
18.00
18.50

gwiazd
18.55 Kalejdoskop taneczny
19.30 Dziennik - telewizyjny
20.00 Galerie świata: Luwr —

„Quattrocento i Leonardo” cz. 2
20.30

Karth

21.00
nasza

21.50

22.05
mara Bergmana: „Hańba"
prod. szwedzkiej

23.45 Stan krytyczny
0.15 —

Blues Top ’85: Juergeh

Uwaga dokument — Pieśni

N* mnie możesz liczyć
Liv Ullman w filmach Ing-

— film

Wieczorne wiadomości

Sobota I

Program dnia

Tydzień na działce
Dla młodych widzów: Lata-

8.25
8.30
9.00

jący Holender — Klub Zdobywców
Oceanów oraz film TP: „Urwisy z

Doliny
. 10.30

10.40
11.50

film dok.
12.30 „Dolina Topoli” — ser. prod.

francuskiej
13.00 W świecie ciszy — program

dla niesłysząeyeh
13.30 Telewizyjny koncert życzeń
14.00 Za kierownicą . ..

14.3O;,My z paneerflęj. brygądy
— wojskowy program dokumen
talny :

15.00 DT — Wiadomości
15.05 Antologia dramatu pow

szechnego: Antonj Czechow —

„Trzy siostry”
17.20 Losowanie Dużego Lotka

Młynów”
DT — Wiadomości
Stare, nowe, najnowsze
Express do Leluchowa

KRAKOWAICKO

(Od 12 do 18 września 1986 r.)

19.10 Klinika zdrowego człowieka
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Program publicystyczny
20.30 ’ '

.................

rumuńskiej
21.50
22.10
23.10

„Adela” — film fab. prod.

DT — Komentarze
Wieczór a X Muzą
DT — Wiadomości

Soboto U

14.30 NURT: Przyrodoznawstwo
15.00 NURT: Przygotowania do

życia w rodzinie
15.30 NURT: Studium ekologii
16.00 Sobota w „dwójce” — po

witanie
16.05 Zespół „Dom” przedstawia

program dla dzieci i młodzieży „5
- 10-15”

17.25 Okolice literatury: Iwan Tur
gieniew

17.50
18.00
18.30

19.30
niesłysząeyeh)

Tajemnice, sensacje, zagadki
Niezapomniane melodie Wie-

18.20 Antena

19.00 Wieczorynka: Przygody do
brodusznego smoka

19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 „Powrót do Edenu” — film

fab. prod. australijskiej
20.50 Pegaz — magazyn publicy

styki kulturalnej
21.40 Nikaragua, Reagan i religij

ne sumienie Ameryki — pr. publ.
22.10

22.45
23.30

Sportowa niedziela

Z kabaretu „Szpak"
DT — Wiadomości

Niedziela II

Film dla niesłysząeyeh:
i” — film fab.

Muzyczny relaks
Kronika (Kr.)
Alfa i omega
Dziennik telewizyjny (dla

20.00
20.30

dnia
21.30
21.40

fab. prod. włosko-hiszpańskiej
22.35 Studio Hi-Fi: Wojciech Sko

wroński
23.20 Wieczorne wiadomości

Tydzień w polityce
„Piękna Otero” (2) — film

Niedzielo i

Program dnia
Wszechnica rodziny wiejskiej
Po gospodarska — mag.

725
7.30
7.55

spraw wiejskich
8.20 Tydzień — mag. spraw wsi i

rolnictwa
9.00 Dla młodych widzów: Tele-

ranek oraz film TP „Oko proroka”
10.30 DT — Wiadomości
10.35 „Dolina Toopli” — ser. prod.

francuskiej
11.05 Poranek symfoniczny: U-

twory W. A. Mozarta. Wyk. Wiel
ka Orkiestra Symfoniczna PRiTV w

Katowicach
12.05 W starym kinie: „Kaprys

Karoliny” — film fab. prod. fran
cuskiej

13.50
14.35
15.00
l.ę.OJ. Teatr dla -dzieci:

Gołębska
16.00 Studio sport: I liga

nożnej
16.50 Pieprz i wanilia, ode. 1

„Krzyż i pióropusz” — film dolk.
17.35 Studio 1

11.05
„Powrót do Edenu’

prod. australijskiej
13.55 Peryskop — wojskowy pro

gram publicyst.
14.25 Niedziela w „dwójce” —

powitanie
14.30 Jutro poniedziałek
15.00 Festiwal Polskich Filmów

Fabularnych — Gdańsk '86
15.30 Wideoteka
16.00 Kino familijne: „Robin

Hood” — „Syn Herne’a” — film

przygodowy prod. angielskiej (ode.
15)

16.55 Festiwal Polskich Filmów
Fabularnych — Gdańsk ’86

17.30 Kalejdoskop filmowy „Kino
Oko”

18.20 Słynne dzieła, słynni wyko
nawcy: Wieczór sonat Bachowskłch

19.00 Wywiady Ireny Dziedzic

19.30 Dziennik telewizyjny (dla
niesłysząeyeh)

20.00 Studio sport
21.00 W cieniu historii

pretendenta
21.30 „Lucyna” — film

polskiej
22.45 Festiwal Polskich

Fabularnych — Gdańsk ’86
Wieczorne wiadomości

— śmierć

fab. prod.

Filmów

23.20

Poniedziałek I

TTR Wskazówki metodyczne
TTR. Historia
NURT — Przyrodoznawstwo
Program dnia. DT — Wia-

Siedem anten

Kraj za miastem
DT — Wiadomości

Natalia
„Diabelskie skrzypce”

piłki

13.30
14.00
15.50
16.20

domości
16.25 Dla dzieci: Zwierzyniec
16.45 Kino Zwierzyńca: „Przyja

ciele Zielonej Doliny” (2) —

„Skarb”
17.15 Teleexpress
17.30 Echa stadionów
18.00 „Janosik” (1)

nauki”
18.50
19.00

każę
19.10

dania

„Janosik”
- film TP

Rzemieślnicy
Dobranoc: Ja ci

Laboratorium

.Pierwsze

jeszcze po-

lekcja spa-

19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Rozmowa na telefon (1)
20.15 Teatr Telewizji na świecie:

William Szekspir — „Sen nocy let
niej” (spektakl TV BBC)

22.05 DT — Komentarze

22.25 Rozmowa na telefon (2)
22.40

23.05

23.10

Formiści polscy
DT — Wiadomości

Piosenka na dobranoc

Poniedziałek II

Program dnia
Śpiewnik domowy

Wystąpienie ambasadora

Wtorek II

17.25
17.30
17.55

Meksyku
18.00

18.30

19.00

19.20

19.30

20.00

20.15 Etiopii rok ważny — prog
ram dokumentalny

21.15 Meksykańskie opowieści
22.05 „Ann i Debbie” — film

prod. angielskiej
22.40 Wieczorne wiadomości
22.50 Studio festiwalowe Gdańsk

’86

17.25
17.30

kręgu
18.00
18.30

towej (3) — franc ser. dok.
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Reportaż filmowy
20.30 Moja muzyka
21.00 Kino filmów górskich: Ra

townicze wyprawy (3)
21.30 W obronie własnej
22.00 Panorama kina radzieckie

go: „Piromani”
23.30 Wieczorne wiadomości

Program dnia
Pół godziny dla rodziny: W

domowego ogniska
Kronika (Kr.)
Nieznana historia ropy naf-

13.00 Kronika (Kr.)
18.30 Kto to powiedział — tele

turniej
19.00 Przeboje „dwójki”
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Doolśółi świata

20.45 Jak śię pozbyć czarnego ko
ta — film poi. TV

22.05 Zgodnie z moim sumieniem

22.50 Ekonomia na eo dzień —

giełdy
23.20 Wieczorne wiadomości

Kronika (Kr.)
Piękni i wspaniali
Z czego śmieją się Polacy (1)
Piosenkarz tygodnia
Dziennik telewizyjny
Szkice historyczne

Wtorek I

8.10 Historia (kl. 5) — W Egipcie
faraonów

9.00 Biologia (kl. 9) — Strunow
ce a bezkręgowce

9.30 Domator
9.35 Domowe przedszkole
10.00 — - -■
10.10

la” —

11.30
11.55
12.00

„Tajemnicza rzeka Xingu (1)
12.50 Język polski (kl. 3 lic.), H.

Ibsen — „Dzika kaczka”
13.30 TTR. Wskazówki metodycz

ne

14.00
14.50 Powtórka dla maturzystów

— język polski
16.20 Program dnia. DT — Wia

domości
16.25

demia
16.50

dzieci
17.15
17.30
18.00

dawniczy
18.20 Plusy i minusy — program

publicystyczny
19.00 Dobranoc: Dwa kosy i ku

rek z ratuszowej wieży

DT — Wiadomości
Film dla II zmiany: „Ade-
film fab, prod. rumuńskiej
Magazyn Domatora
Prawo na co dzień
Na bezdrożach Amazonii:

TTR Język polski

Dla młodych widzów: Aka-

muzyczna
,,'Cojak” — teleturniej dla

Telexpress
Gazeta rolnicza
Telewizyjny Informator Wy-

Środa I

8.10 Geografia (kl., 8) — Klimat
Polski

9.00 Historia (kl; 1 lic.)
świecie faraonów i piramid

9.30 Domator
9.35 Domowe przedszkole
10.00 DT — Wiadomości
10.10 Film dla II zmiany: Jak się

pozbyć czarnego kota — poi. film
TV

11.25 Przyjemne z pożytecznym
11.55 O grzeczności po polsku
12.00 Chemia (kl: 7) — Czy moż

na zobaczyć powietrze
12.50 Muzyka powstaje (kl. l*-4

lic.)
13.30 TTR. Matematyka — Zbiory
14.00 TTR. Język polski — Za

bytki literatury średniowiecznej
15.50 NURT. Przygotowanie do

życia w rodzinie
16.20 Program dnia. DT — Wia

domości

16.25 Krąg — mag. harcerzy
16.50 Dla dzieci: Tik-Tak

17.30 Studio sport: Puchar. UEFA
Legia — Dniepr, w przerwie me
czu ok. 18.15 Losowanie Express
Lotka i Super Lotka

19.00 Dobranoc: Zaczarowany s-

łówek

19.10 Archiwum XX wieku —

Młodzież powojennego świata (2)
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Studio sport: 1 runda pu

charu klubowych mistrzów Euro
py w piłce nożnej: Anderlecht
Bruksela — Górnik Zabrze

21.45 DT — Wiadomości
22.05 Program publicystyczny
22.20 Letnie wieczory muzyczne

— na wiedeńską nutę
DT — Wiadome ści

W

■t

Środo U '

Program dnia

Półgodziny dla rodziny:
> czło*

17.25
17.30

_

Poradnik Kliniki zdrowego
wieka

Czwartek I

8.10 Fizyka (kl. 7) - Względność
ruchu

9.00 Muzyka (kl. 1) —

szysz?
9.30 Domator
9.35 Domowe przedszkola
10.00 DT — Wiadomości
10.10 Film dla II zmiany: „Gdzie

jesteś miłości” — film fab. • prod.
ZSRR

11.25 Szkoła dla rodziców: Dziec
ko w nowym środowisku

11.40 Apteczka domowa
11.50 łfistoria najbliższa — Nad

Bzurą
12.00 Język polski (kl. 8) — Le

gendy
12.50 Język polski ((kl. 1 —4 K«4

— Współczesne życie kulturalne
13.30 TTR. Uprawa roślin
14.00 TTR. Hodowla zwierząt
14.50 Powtórką przed maturą —

język angielski
16.20 Program dnia. DT — Wia

domości
16.25 Czwartek TDC — reportaż

■16:50 Był pobie kosmos
17.15 Teleexpress
1-7 .30 Człowiek dla człowiek* —

magazyn PCK
17.40 Magazyn wędkarski
13.05 Magazyn lotniczy
18.30 SONDA
19.00 Dobranoc: Fred — postrach

kotów

19.10 Encyklopedia kultury pcś-
skięj: Państwo bez stosów (cz. 2)

19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Program publicystyczny
20.15 Teatr Telewizji: Anthony

Burgess — „Klaskać jedną ręką”
21.40 -DT' — Komentarze
22.00 Ińterstudio
22.40 DT — Wiadomości

Co sły-

Czwartek II

17.25 Program dni®
17.30 Pół godziny dla rodziny:

Solenizantjcą
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Magazyn sportowy
19.20 Piosenkarz tygodnia
19.30 Dziennik telewizyjny
20,00 Ekspres reporterów .

21.15 Varietę, Yariete '
— • program..

rozrywkowy
20.45 Salon muzyczny: Polski Te

atr Tańca Conrada Drzewieckiego
21.40 Kino studyjne „dwójki”:

,.W milczeniu” — film fab. prod.
francuskiej . .

; 23.30 Wieczorne wiadomości

— Montaż
— uruchamianie
— naprawa
— regulacja pieców

typu

„MORA”
wykonuje
ZAKŁAD

INSTALACJI
SANITARNYCH

Mikosz-Żyrek
tel. 37-46-46

PIĘĆDZIESIĘCIODWULETNI, wzrost
172. zrównoważony odpowiedzialny,
wykształcony, — szuka pani nieintere-
sownej, kulturalnej, niebrzydkiej,
stan rodzinny, cywilny, majątkowy —

obojętny. Cel matrymonialny. Szcze
gółowe, nieanonimówe oferty 36042
„Prasa” Kraków, Wiślna i.

KUPNO

KUPIĘ futro lub skóry z tchórza.
Tel 2'1-43-71.

NOWEGO Forda Sierrę 2,3 diesel —

kupię, Oferty proszę kierować: Kra
ków. tel. 22-84-86.

PRACA

NOWE BMW 3,15, 3,18. 3.20 — kupię.
Oferty proszę kierować: Kraków, tel.
22-34-86. K-7983

WIELODZIETNA rodzina poszukuje
odpowiedniej pani do pomocy — dwa
— trzy razy w tygodniu. Oferty 35063
„Prasa” Kraków. Wiślna 2.

DACIĘ 1310 p, 125 p. Zastayę 1100,
3—5-letnle — kuplę. Tel. 37-98-39.

WIERTARKĘ - kupię. — Oferty 35333
„Prasa” Kraków. Wiślna 2.

POMOC domowa potrzebna. Warunki
do uzgodnienia. Oferty 35570 „Prasa”
Kraków. Wiślna 2

SPRZEDAŻ

WEZMĘ w dzierżawę sklep kiosk wa
rzywa — owoce, na pół roku, Tel.
37-04-03. g-35142

NAUKA

TANCE towarzyskie — na kursy tań
ca zaprasza KUSP „Gromada”. Wpi
sy: ul. Jana 13, w podwórcu — tel.
22-66-85. os. Handlowe 7. tel. 44-09-72,
w godz. 9—16._________________ K-8105
MATEMATYKA — Bogacki — tel.
37-96-43._____________________ g-34862
KOREPETYCJE języka angielskiego
— Prokopik — tel. grzecznościowy
22-63-94.______________ g-34745
KURSY tańca towarzyskiego. Break
Dance.-Rock and Roiła i Disco poie- ,

ca Krakowski Ośrodek Taneczny, ul.
Bogusławskiego 2/4. tel. 22-53-94. Wpi
sy w godz. 9—12, w soboty 9—14. Za
praszamy. K-S373

SPRZEDAM cebulki mieczyków od
mian: Fruhe Rotę — czerwone bardzo
wczesne, Lowely Melody — różowe
średnio wczesne i Oskary — późne,
ciemnoszkarłatne. Fruhe Rotę i Lo
wely Melody nadają się do sadzenia
w gruncie, szklarniach i tunelach fo
liowych ogrzanych i nleogrzanych. —

Mgr inż. Tadeusz Bednarek, ul. Cie-
pła 28, 97-500 Radomsko, teł. 33-95.
LUSTRO antyczne duże — sprzedam.
Tel. 66-46-lL

_____________ g-5068
PIECYK gazowy łazienkowy — „Jun-
kers” — sprzedam. Piotr Iwanicki.
Gaj 92, koło Mogilan.
PIANINO, parkiet dębowy, flizy, fo-
totapetę — sprzedam. Tel, 48-08-54,
DOGI rodowodowe, 2,5-miesięczne —

sprzedam. Nowa Huta. os. Kalinowe
13/99j_______________________g-34939
KOMPUTER Commodore Plus 4. z

magnotofonem, joystickiem, grami —

sprzedam. Tel. 12-34-42. wieczorem.
KIOSK kwiatowy .Ajencja” — sprze
dam . Os. Wysokie 10/15, godz. 18—20.

MATRYMONIALNE
PIEC gazowy do c. o., produkcji
ZSRR, pojemność 0.85 mS — sprze
dam. Os. Piastów 47 /44.

TYSIĄCE ofert matrymonialnych. —

Kontakty zagraniczne. 30-960 Kraków,
skrytka 902. A-91

PRZYCZEPĘ kempingową NlIMb, mo
torówka „Kasia” z wózkiem — sprze
dam. Tel. 66-32-42.

Masz kłopoty z dzieckiem!

Twoje dziecko ma trudności w szkole?

zgłoś się do: ... .

SPÓŁDZIELNI PRACY PSYCHOLOGÓW
w Krakowie

Prowadzimy:
— badania rozwoju umysłowego i emocjonalnego
— poradnictwo wychowawcze
— terapię indywidualną w szerokim zakresie
— korygowanie wad wymowy

Adres: Kraków, ul. Sołtyka 9, w godz. M—18, tei. 21-54-1*.
K-8310

SREBRNE świerki, magnolie (biało-
różowe, purpurowe), powojniki, rodo
dendrony, azalie, jałówce, wrzosy, bo
rówki amerykańskie, jeżyny bezkol-
cowe, aronie — sprzedam. Osłoński.
Łibertów 173, k/Krakowa.__________
SPRZEDAM wannę żeliwną 160 cm.

Tel. 21-43-71.

FIATA 131 1300, 1977 — sprzedam. —

Tel. 11-28-04.
__________ _______ g-35547

NADWOZIE Fiata 126 p — sprzedam.
Nowa Huta, os. Kazimierzowskie
33/15. g-35502

PIĘKNE mieszkanie kwaterunkowe,
w centrum — pokój z kuchnią, 38 rat,
superkomfortowe, III piętro, słonecz
ne, ciche — zamienię na większe, do
79 me, najchętniej w budownictwie
międzywojennym. Peryferie i piece
węglowe wykluczone. Warunki za
miany bardzo korzystne. Oferty 35467
.,Prasa" Kraków. Wiślna Ł

ZAKŁAD
DOSKONALENIA
ZAWODOWEGO

w Krakowie

organizuje

KURSY
— obsługi i użytkowani* mi

krokomputerów
— hukieciarstwa
— kroju i szycia
— dziewiarstwa maszynowe

go
— dziewiarstwa ręcznego
— tkactwa artystycznego
— manicure-pedicure
— repasacji pończoch
— wstrzeliwania kołków pi

stoletem GROM i HILTI
— rysunku odręcznego— sy

stemem zaocznym
— dekoratora wnętra i wy

staw sklepowych — sy
stemem zaocznym

Zapraszamy do Punktu In
formacji i

wodowego:
tla 38, tel.
8—17.

Poradnictwa Za*
Kraków, ul. Die-
66-10-88, w (oda.

K-7952

NOWE futro z brązowych łapek ka
rakułowych — sprzedam. Tel. 33-26-83.

DACIĘ, 1981 — sprzedam. — Oferty
34002 „Prasa” Kraków, Wiślna X

PF 126 P, rok 1983 — sprzedam. Tel.
44-58-58.

____________________ g-3«5W
NOWY telewizor, z gwarancja —

sprzedam. Tel. 33-93-70.
OWCZARKI alzackie, szczenięta —

sprzedam. Tel. 66-32-48._____________
FIATA 125p, 1977 — sprzedam. Tef.

66-32-42.____________________________
BRANSOLETĘ złotą syryjską K g —

sprzedam. Teł. 11-61-73 po 16.______
SPRZEDAM wannę żeliwną 160 em.

Tel. 21-43-71________________________
MOSKWICZA, karoseria 1983, w ca
łości lub na części — sprzedam. Ja
nowskiego 31. g-38CS4

NIEKRĘPUJĄCEGO pokoju do wy
najęcia, w Krakowie lub okolicy, ńa
okres 2 lat — poszukuje młoda ko
bieta z dwuletnim dzieckiem. Czynsz
płatny z góry za rok. Oferty kiero
wać na adres: Ryszard Wierzbow
ski. Kraków, ul. Boh. Stalingradu
52/16._________________________g-35349
MIESZKANIE superkomfortowe —

ok. 50 ml, w Krakowie — kuplę. Pe
ryferie wykluczone. Oferty 35650 „Pra-
sa” Kraków, Wiślna 2._______ ______

MIESZKANIE spółdzielcze, trzypoko
jowe. II piętro. 62 me, na osiedlu
Kurdwanów — zamienię na dwa od
dzielne. Oferty 35055 „Prasa” Kra-
ków, Wiślna 2.______ ’______________

NOWY Sącz! Mieszkanie 61 m*. super
komfortowe. własnościowe — zamie
nię na inną miejscowość, dom lub
sprzedam. J. Wojtanek. ul. Korotyń-
skiego 21/101, 02-123 Warszawą.
GARSONIERĘ lub M-2. w Krakowie
— kuplę. Trzebinia, tel. 211,_________
MIESZKANIE superkomfortowe: 3 po
koje, 61 ms. telefon, w Raciborzu —

zamienię na podobne w Krakowie. —

Racibórz — tel. 52-TO, Kraków, tel.
21-35-02._______________________ g-3455
POSZUKUJĘ pomieszczeń na warsz
tat. — Oferty 34527 „Prasa” Kraków.
Wiślna 2.___________________________
WYNAJMĘ lokal w centrum lub na-

wiążę współpracę (na ciche rzemlo-
sto). Tel. 33-84-15.___________________
POSZUKUJĘ mieszkania lub pokoju.
Oferty 35516 .Prasa” Kraków. Wiśl-
na 2.______________________________
DWUPOKOJOWE, superkomfortowe,
telefon, os. Podwawelskie — zamienię
na większe, z telefonem. — Oferty
35584 „Prasa” Kraków, Wiślna 2,
OBCOKRAJOWCOWI względnie po
wracającemu z zagranicy — wynajmę
umeblowaną. ,superkomfortową garso
nierę — (okolica Salwatora). — Tel.
22- 37-01, godz. 20—22.________________
STUDENT poszukuje mieszkania lub
garsoniery. — Oferty 35597 .Prasa"
Kraków, Wiślna .__________________

M-3, spółdzielcze, Kielce, 50 ms — za-

mlenlę na równorzędne lub wleksze
w Krakowie. Kraków, tel. 44-59-99.
POMIESZCZENIA rzemieślniczego —

80 mt — poszukuję. Tel. 21-13-83.
DWUPOKOJOWE. superkomfortowe
mieszkanie, w centrum, blisko AM —

sprzedam. Oferty 34743 „Prasa” Kra-
ków. Wiślna 2._____________________
POKOJ (Wola Juatowska) studentom
wynajmę. Oferty 37052 „Prasa” Kra-
ków. Wiślna l.______________ _______

NOWY TARG — 1 pokoje superkam-
fortowe, telefon zamienię na Kra-
ków Tel. 37-80-41.___________________
OPOLE! M-4, spółdzielcze — zamie
nię na Kraków. Oferty 36S2S „Pra
sa” Kraków, Wiślna 2. £-36528

DZIAŁKĘ ogrodnicza 84 arów (lessy),
z zabudowaniami. 45 km od Krakowa
- tanio sprzedam. - Oferty 33537.,
„Prasa” Kraków. Wiślna 2.

WYDZIARZaWIĘ lub kupię w Nowej
Hucie, budynek gospodarczy o pow.
200 me lub mniejszy, z. możliwością
rozbudowy, z wolnym dojazdem. —

Oferty 35322 „Prasa” Kraków. Wiśl
naX

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki —

Chyży, tel 66-91-20.

CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki —

Geruszczak. tel. 11-82-19.

ZGUBY

NOWAK Renata, zam. Maków 49
zgubiła prawo jazdy, wydane przez
Inspektorat Komunikacji w Gołczy.

KWIECIEŃ Damian, zam. Czaple Ma
łe 58 — zgubił prawo jazdy, wydane
przez Inspektorat Komunikacji w

Gołczy. g-35196

GEOTRONICUS — zakład ekspertyz
radiestezyjnych świadczy usługi: ba
danie i odpromieniowanie mieszkań,
biur, szkól, hal fabrycznych, lokali
zacja studni i „żył wodnych” na te
renie przeinaczonym pód zabudowę.
Zgłoszenia: tel. 37-63-82.

g-34044/przedruk
MONTAŻ domofonów w budynkach
jedno. 1 wielorpdMmweh — inż. Byr-
czek, tel. 37-03-57, godz. 19-Śjl.

RÓŻNE

LOKALE NIERUCHOMOŚCI

USŁUGI

ZAWIESZANIE kompletów łazienko
wych — Dmytrak, tel. 44-86-33.

DOMEK drewniany, pokój z kuchnią,
woda i światło — oddam na bezpłat
ne zamieszkanie starszemu, samotne
mu małżeństwu ze wsi. w zamian za

dozór, sąsiedniego domu w podgór
skiej miejscowości. 50 km od Kra
kowa. — Oferty 35628 ..Prasa” Kra
ków. Wiślna 2.

Radiestezyjne usługi
dla ludności i zakładów uspołecznionych

wykonuje
ZAKŁAD EKSPERTYZ RADIESTEZYJNYCH „NADIS"

Kraków-Nowy Prokocim, ul. L. Wenedy 1/2

lub 30-68* Kraków, akr. poczt. 33

obejmujące m. in.:
— wskazywanie miejsc na budowę studni
— wskazywanie naturalnych promieniowali, szkodliwych dla

ludzi i zwierząt oraz zabezpieczenie przed ich szkodliwym
wpływem

— lokalizację złóż mineralnych
— inne drobne analizy radiestezyjne f tełeradiestezyjne

przyjmuje oraz informacji udziela we wtorki i czwartki w godz.
18—20.

ROLNICZY KURS

STUDENTKA poszukuje mieszkania
w centrum. Oferty 34980 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

M-2 — do wynajęcia. — Oferty 85059
„Prasa” Kraków, Wiślna X

1,73 HA pola ornego, koło Kazimierzy
Wielkiej — sprzedam. — Oferty 35067
„Prasa" Kraków. Wiślna 2.________
8-AROWĄ, uzbrojoną parcelę na Woli
Justowsklej — sprzedam. Oferty MOH
„Prasa" Kraków. Wiślna X

ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI STOWARZYSZENIA

INŻYNIERÓW I TECHNIKÓW ROLNICTWA

w Krakowie .

organizuje

5-miesięczny
PRZYGOTOWAWCZY

■— dl* Mób posiadających średnie lub wyższe wykształcenie
do egzaminu eksternistycznego na poziomie zasadniczej
szkoły zawodowej rolnlesej

Kurs rozpacznio się w listopadzie 1986 . r,

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela OW SITR Kraków,
ul. Straszewskiego 28, II p., pokój nr 17, w poniedziałki, środy
i piątki w godzinach 10—1*. teł, 22**7-22, wewn. 06.

K-8110
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Pogratulować pomysłu! Na po
czątku roku szkolnego robić
kontrolny spis towarów! To chy
ba wymyślił ktoś kto nie ma

dzieci w wieku szkolnym, bo o-

czywiście mowa o sklepie z ar
tykułami szkolnymi, przy ul.
18 Stycznia 92. Wiadomo, że na
wet Ci co wcześniej zaopatrzyli
swoje dzieci w zeszyty, pióra i
ołówki mogli o czymś zapomnieć.
Nadmiaru sklepów papierni
czych nie mamy, a nawet jeżeli
przyjmiemy, że inwentaryzacja
była potrzebna, to i tak nie mo
żna pogodzić się z tym, aby trwa
ła przeszło tydzień. ,,To oni li
czyć nie umieją?” — dziwił się
pierwszoklasista Jacek, bo z

kwitkiem odchodzili nie tylko do
rośli, ale i mali klienci,

I jeszcze jedno, na marginesie
Przyjęło się ostatnio, że wywie
szki informują tylko do kiedy
sklep będzie zamknięty. Daty
„od kiedy” już się nie podaje.
Czyżby mały Jacek miał rację..

(tes)

Klub videokcmputerowy
rozpoczyna działalność

Od 15 września rozpoczyna
działalność w KDK „Pałac pod
Baranami” pierwszy w Polsce
klub videókomputerowy „Video-
bit”. Organizatorzy dysponują
minikomputerami: „spectrum”,
„commodore 64”, „atari 800 XL”,
„amstrad”, a w najbliższym cza
sie dojdzie do tego zestaw vi-
deo. Zajęcia dla dzieci, młodzie
ży i dorosłych oraz przedstawi
cieli różnych grup zawodowych
obejmować będą naukę języków
programowania basie, logo i pa-
scaL

Informacji udziela ! zapisy
przyjmuje Dział Imprezowy
KDK, .1 piętro, pokój 37, teL
22-32-65. (ms)
inoBHBgiiiimHamiiiiuniniHiHgn

Dzisiaj w nocy pracownicy
krakowsk.ego „Bipropecu” za
kończyli budowę 52-metrowej
wieży ulgi dla magistrali, którą
płynąć będzie woda z Raby do
Krakowa. Od poniedziałku robić
się będzie stropy, potem monto
wać kla'ki schodowe i rurociąg
w środku wieży, (ms)
ti—'ngesosoBESiniggHgmiinnsBEUBBtiguEEaKEiisntESSEKODBsiiBBEissKmansKEiiiBgnigisasiai
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Około 60—70 proc, krakow
skich dzieci ma błędną posta
wę: odstające łopatki, wypukły
brzuszek, obniżenie barku,
skrzywienie kręgosłupa. 14
proc, krakowskich dzieci ma

wady postawy: utrwalone
boczne skrzywienie kręgosłu
pa, kyfozę, koślawość nóg, wa
dy stóp.

Krakowski Szkolny Ośrodek
Sportowy zajmuje się lecze

niem dzieci z wadami postawy.
Od dziś KSOS nosi imię „Sza
rych Szeregów”. Przy okazji
nadania imienia rozmawiamy
z dyrektorem dr Leonem Ha-
rabaszem i mgr Janiną Potoc
ką — pasjonatami idei maso
wej profilaktyki i rekreacji.

— Według statystyk Wasz
ośrodek odwiedza rocznie 4,5
tys. dzieci, korzystających z

różnych form pomocy: gimna
styki, porad, zajęć sportowo-
-rekreacyjnychTM

— Specjalistycznej pomocy
wymaga około 30 tys. dzieci!
KSOS może otoczyć opieką
około 2 tys dzieci, więc inspi
rujemy szkoły, aby organizo
wały gimnastykę korekcyjną
dla dzieci. Nauczycielom za
pewniamy fachową pomoc...

'agHtgiiiiigiHgiigiuiiiiiuiuiiiHHUHMUiiHiiaiuinuuuiuuuiiuuuiimiiuiuinniuHiiuunnuHumHai

ECHO KRAKOWA

Teoria i praktyka

Czy jabłka się zmarnują?
Pisaliśmy niedawno o „klę

sce” urodzaju jabłek przemysło
wych, która najprawdopodobniej
dotknie m.in. Krakowską Spół
dzielnię Ogrodniczo-Pszczelarską.
Przypomnijmy: nowoczesna wy-
sokowydajna linia do produkcji
koncentratu jabłkowego miała
funkcjonować już od września.
Tymczasem, w wyniku niezale
żnych od spółdzielni komplikacji
ruszy dopiero w najlepszym wy
padku z końcem października.
Spółdzielnia nie będzie więc w

stanie przetworzyć zaplanowa
nej ilości jabłek. W tej sytuacji
optymalnym rozwiązaniem był
by eksport jabłek surowych
Zachodnioniemiecki dostawca
wspomnianej linii produkcyjnej
jest gotów kupić 5 tys. ton o-

woców.
Stanowisko „HORTEX-u” —

nnnninnnmimnnngiioimmBn

Zdjęcie przedstawia stalak
tyty, ale niezwyczajne, bo
tworzące się w samym cen
trum Krakowa, na budynku,
gdzie m. in. znajdują się biu
ra LOT-u. Przypomnijmy, że

stalaktyty są to nacieki kry
staliczne zwisające ze stropów
jaskiń. Te znad LOT-u na

krystaliczne nie wyglądają i
właściwie nie wiadomo czyjej
uwadze poświęcić ewenement
— konserwatorowi przyrody
czy dozorcy? (tes)

Fot. JADWIGA RUBlS

NOTATNIK KRAKOWSKI

„Piwnicy”

Leczymy skutki

Przedsiębiorstwa Importowo-Eks
portowego przy Centrali Spół
dzielni Ogrodniczych jest jed
nak zgoła inne: bardziej opłaca
się eksportować jabłka przetwo
rzone w postaci koncentratu. Nie
ma więc zgody na eksport owo
ców surowych.

— W środę odbyła się kolejna
runda rozmów z „HORTEX-em”
w Warszawie — mówi wicepre
zes Krakowskiej Spółdzielni ds.
handlu JERZY NOWAK -

Proponuje się nam przerzucenie
jabłek do przetwórni w Leżaj
sku i Przysuchej. Tymczasem,
oba te zakłady są już przepeł
nione i więcej przetworzyć nie
będą w stanie!

Stanowisko „HORTEX-u” jest
oczywiście słuszne, lecz w tym
wypadku chyba tylko w teorii.
Jeśli bowiem moce przerobowe
są ograniczone, trzeba dostoso
wać się do realiów. Prezes No
wak zapewnia, że za sprzedane
owoce można uzyskać godziwą
cenę w markach zachodnionie-
mieckich. „HORTEX” nie ustę
puje. Czy więc jabłka mają się
zmarnować? (ml)

Uwaga Czytelnicy!
Najbliższe dyżury naszego

doradcy prawnego odbędą się:
we wtorek 16.IX godz. 17—19
(zamiast w sobotę 13 bm.) oraz

w sobotę 20.IX. godz. 13—15
w lokalu Redakcji, ul. Wiślna
2 pok. 29.

Ruszyły wstrzymane inwestycje
szkolnictwa wyższego

Nie najlepiej działo się osta
tnio na budowach dla szkolnic
twa Wyższego; Po czterech latach

zapadły decyzje zezwalające na

wznowienie budowy Wydziału
Leśnego Akademii Rolniczej w

Krakowie, W tej chwili całość
przykryta jest dość niedbałym
dachem Do środka leje się wo
da. „Budopol” — generalny wy

10—18 — wystawy: „Historia
Harvardu” i „Plakatu Filmowe
go”.* DDK „Dworek Białoprąd-
nicki” ul. Papiernicza 2 — ogła
sza zapisy dzieci od 6—10 lat do
Studia Kubusia Puchatka, na rok
kulturalny 1986/87. W programie
umuzykalnienie I jęz. angielski
Zajęcia we wtorki i czwartki od

godz. 15.30—17 (od 15 IX 86 do
15 VI 87). Zapisy w sekretariacie
od 15—17 !X. w godz. 13—16.30.

Jej Wysokość Mowa

Wielkiej Wspólnoty
Brytyjskiej!

CzyJ.W.K.
W. W. B. wie,
dlaczego wa
kacje, podróże
i porównania
nie wychodzą
na korzyść
Krakowowi?

Tajna Rada

— Ależ skąd! Rodzice utoż
samiają błąd postawy z wadą
postawy. Dziecko nosi żle tor
nister, nieprawidłowo siedzi
przy stole, krzywi się, ma od
stające łopatki — to jeszcze
nie wada, tylko błąd w posta
wie ciała. Błąd ten zauważyć
powinni rodzice i udać się po
poradę do lekarza. Rodzice za
niedbują ten obowiązek, je
dnak — błąd się utrwala «

mamy wadę postawy. Dziecko
trafia z nią do nas, gdzie po
winno uczęszczać przeciętnie
dwa lata (dwa razy w tygo
dniu zajęcia i jeden raz ba
sen). Ale cóż z tego, rodzice
naszych podopiecznych uwa
żają, że jak już wysłali dziec-

W scenerii krakowskiego Ryn
ku ekipa Wytwórni Filmowej
DEFA z NRD realizuje jedno u-

ięcie dla potrzeb filmu „Dzieciń
stwo” wg scenariusza j w reży
serii Siegfrieda Kfihna. Operato
rem jest Peter Ziesche.

Sekwencja realizowana w Kra
kowie jest czołówką filmu, gdy
tę bohater, człowiek dorosły przy,
jeżdżą turystycznie waz zte

swym synem do Krakowa, gdzie
na Rynku zastają cyrkowe wystę
py. Te wykonują przywiezieni
orzez ekipę filmową cyrkowcy
niemieccy HOCHSEILTRUPPE
Geschwister Weisheit czyli lino
skoczkowie „Rodzeństwo Weishei-
tów”. Sam film jest retrospekty
wą mówiącą o dzieciństwie chłop
ca urodzonego na naszych zie
miach zachodnich. Akcja toczy się
w latach 1945—46. Główne rolę
grają znani aktorzy NRD-owscy
Carmen Maja Antoni (babka), Fritz
Marąuardt — cyrkowiec, zaś ro
lę dziecka Marc Poser. Naturalnie
wykonawcy ci nie przyjechali do

konawca — twierdzi, że przygo
tował tam front robót na zimę.
Obiekt ma być zakończony za

2 lata.
Akademik nr 4 w Czyżynach

miał być przekazany do zagospo
darowania w tym roku. General
ny wykonawca, KBM. obiecuje,
że dopiero w marcu przyszłego
roku upora się z tą pracą. Obiekt
jest w stanie surowym zamknię
tym.

Od dziesięciu lat buduje się
Instytut Fizyki Jądrowej AGH.
Opóźnienia wynikają nie tylko
ze zlej organizacji pracy, ale tak
że z powodu dwukrotnie zmie
nianego projektu. Termin zakoń
czenia prac wyznaczono na ma
rzec 1987 roku, z tym. że część
pomieszczeń ukończona zostanie
wcześniej.

Zgodnie z planem buduje się
obiekty dla Ośrodka Polonijne
go w Przegorzałach. Generalnym
wykonawca nowego budynku
mieszczącego 170 pokoi jednooso
bowych jest „Budopol”. stary pa
łac Szyszko-Bohusza remontują
PRZ. Zakończenie prac przewi
dziano w 1988 r. (ms)

Przed Krajowym Zjazdem ZIW
Odbyły się obrady aktywu kra

kowskiej organizacji Związku
Inwalidów Wojennych 3 udziałem
delegatów na VII Zjazd Krajo
wy ZIW. Omówiono zagadnienia
środowiska kombatanckiego i głó
wne problemy związane z o"’eką
nad niesprawnymi i samotnymi
członkami ZIW, których sytuacja
mimo waloryzacji rent jest bar
dzo trudna. Rozpatrywano spra
wę zaopatrzenia wdów i rodzin
po zmarłych inwalidach wojen

ko do KSOS-u, to problem ma
ją z głowy Nic bardziej błę
dnego, z dzieckiem trzeba
pracować (ćwiczyć!), pilnować
go, zachęcać do gimnastyki i
rekreacji. Szkoda, że tylko nie
wielka część rodziców tak pod
chodzi do sprawy. W wielu
krajach na świecić główny na
cisk kładzie się na profilak
tykę, na niedopuszczanie do
wady postawy. Wiąże się z

tym wychowywanie rodziców,
KSOS przywiązuje do niej peł
ną wagę. Statystyka, którą
przytoczył Pan na początku,
wynika z tego, że jak do tej
pory walczymy ze skutkami,
a nie przyczynami. Tu po
trzeba szerokiego działania
wspierającego profilaktykę;
mass media, szkoły, ośrod
ki zdrowia, młodzieżowe do
my kultury, kluby osiedlo
we itd Lekarze winni oprócz
recept na witaminy przepisy
wać również dzieciom ćwicze
nia fizyczne na wolnym po
wietrzu.

— Oj! wiele instytucji win
no walczyć!

— Bez tego statystyki będą
Się pogarszały.

Rozmawiał:
BOGUSŁAW NOWAK

Krakowa Role uczestniczących w

wycieczce ojca i syna odtwarza
ją reżyser Siegfried Kiihn i jego
syn.

Wątpliwości nasze budzi jed
nak, czy zainstalowanie odciągów
masztu potrzebnego do pokazu li
noskoczków nie uszkodzi piyt
Rynku, choć jak dowiedzieliśmy
się ekipa filmowa zobowiązała się
do naprawienia wszelkich ewen
tualnych szkód. (j.r.)

Fot JADWIGA RUBI§

„Odyseja" w „Ludowym”
Państwowy Teatr Ludowy

wznawia po wakacyjnej przerwie
spektakle „ODYSEI” wg Home
ra w adaptacji i reżyserii do
skonale znanego krakowskiej pu
bliczności szwedzkiego twórcy
Vojo Stankovskiego. Autorem sce
nografii jest Janusz Trzebiatow
ski, kostiumy zaprojektowała An
na Sekuła, muzykę napisała Jo
lanta Szczerba, choreografie opra
cował Jacek Tomasik, a w roli
Odyseusza zobaczymy Krzyszto
fa J. Wojciechowskiego. 13 bm. o

godz. 19.15 premiera prasowa.

Te oto pozostałości po prze
prowadzanym ciepłociągu już
od dłuższego czasu „ozdabia
ją’!' okolice Mostu Grunwaldz
kiego. Powoli porastają trawą,
o czym zawiadamiamy gospo
darza — II Oddział Krakow
skiej Dyrekcji Inwestycji.

(MO)
Fot. JADWIGA RUBlS

nych oraz potrzebą objęcia opie
ką organizacji wdów, których
mężowie zginęli w czasie wojny,
co szczególnie pilne jest w śro
dowiskach wiejskich. Podjęta u-

chwała zobowiązuje delegatów
do przedstawienia środowisko
wych problemów na Zjeździe,
który odbędzie się w Warszawie
w dniach 22—23 września 1986
roku, (j.r)

Interweniowaliśmy i
W odpowiedzi na krótką no

tatką i zdjęcie zamieszczone w

JBchu” w dn. 01.08. br. a doty
czące dymów wydobywających
się z komina Zakładów Przemy
słu Tytoniowego otrzymaliśmy
dwustronicowe wyjaśnienie pod
pisane przez zast. dyr. ds. tech
nicznych inż. ADAMA KOSKA,
w którym czytamy m. in.:

Obecnie pracująca kotłownia
wyposażona jest w najstarsze
typy kotłów dwupłomienicowych,
bez urządzeń odpylających, co

przy potrzebie forsownej ich
pracy powoduje niepełne spala
nie węgla, a tym samym wy
rzucanie z kominów wzmożonej >

ilości pyłu węglowego. Zjawisko
to potęguje się chwilowo w mo
mencie narzutu na paleniska
węgla do czasu jego rozpalenia
się, następnie łagodnieje.

Pomiary emisji pyłów do a-

tmosfery wykonywane w okre
sie letnim wykazały jej wiel
kość wynoszącą 8 kg na godzi
nę dla 1 komina. Wartość ta jest
niższa od 25,92 kg na godzinę,
tj. od wartości dopuszczalnej e-

misjł do powietrza atmosferycz
nego dla 1 emitora naszej ko
tłowni. W okresie zimowym
przy największym obciążeniu
analogicznie emisja pyłu wyno-

SB Str. I
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0 Po cóż to ludzie tak się
trudzą i wymyślają aż aero
plany, skoro nasza Pani
Pierwsza Wiceprezydentów#
nie życzy ich sobie nad Kra
kowem? Zawezwała dziś przed

1 swe oblicze Rudiego [Rudolfa
Starzewskiego] — poiła go
kakaem z pianką, syciła bisz-

; kopcikamt Nakładała, nale
wała, a i wylewała — za
piekły żal do aeroplanów, bo
żeby nawet ze strony nieba

I nie było spokoju... Oswoiła się
już z samochodem, choć istot
nej potrzeby jeżdżenia nim —

1' nie pojmuje i nie rozumie, bo
i do czego się spieszyć?! Poza

! tym pożytku z tego samocho
du żadnego nie ma, tylko ha
łas wielki i bardzo nieprzy
jemny zapach, no i ogromne
niebezpieczeństwó.., A tu bez
uzgodnienia z Panią Pierwszą
Wiceprezydentową sprowa
dzono ten samochód do Kra
kowa. Cóż robić?! Jak już jest
— niech będzie! Spiknęla się
z panem Janem ! ten solennie

‘

przyobiecał: — Z dala będzie
1 omijał siedzibę Pani Pierw

szej Wiceprezydentowej i nig
dy pobok jej domu samocho-

. dem nie przejedzie. I nie prze-
, jeżdżą' Z aeroplanami sprawa
' okrutnie pogmatwana. Jak tu
z takim konferować? Jak
takiemu wytłumaczyć: —

Nie lataj, kochasiu, nad moim
dachem, bo tego sobie nie

(życzę!!! Niemoźebne! Stąd
f wezwanie Rudiego — od cze-

(go „Czas”? Niech pr-ekaże
(tym tam — że nad [ulicą]

1 Szczepańską nie mogą latać!
| Zapis Witolda

( Noskowskiego Rkps

Giełda pracy w MPK
Miejskie Przedsiębiorstwo Ko

munikacyjne zaprasza 16 września
chętnych na giełdę pracy która
rozpocznie się o godz. 9 w świet
licy budynku MPK, przy uL
Brożka 3.

Potrzebni gą między innym!
kandydaci na stanowiska: me
chanik napraw pojazdów, e-

Iekiryk napraw tychże pojaz
dów, ślusarz, tokarz, wartownik,
kandydat na motorniczego, kie
rowca i kandydat na kierowcę,
bufetowa, magazynier i pracownik
magazynowy regulator i dyspo
zytor ruchu.

Średnia płaca w systemie czte
robrygadowym około 25 tys. zł,
jest też możliwość dodatkowych
zarobków w zespołach gospodar
czych.

MPK zapewnia świadczenia
socjalne typu: dobrze zaopatrzo
ne bufety, wczasy i kolonie.

•••

si 53,5 kg w stosunku do dopu
szczalnej emisji ó wartości 25,92
kg.

W ostatnim okresie podjęto
działania mające na celu łagodze
nie obecnego stanu poprzez za
projektowanie i zainstalowanie
dodatkowego podmuchu powie
trza celem pełniejszego spala
nia węgla, a tym samym ogra
niczenia emisji pyłu węglowego
w dymie.

Prace te będą zakończone do
końca pierwszego półrocza 1987 r.

Dziękujemv Dyrekcji za szyb
ką odpowiedź. Byle do pierw
szego półrocza 1987 r.

Komunikat MO
Wydział Ruchu Drogowego

Wojewódzkiego Urzędu Spraw
Wewnętrznych w Krakowie
nl. Mogilska 109 prowadzi do
chodzenie w sprawie wypadku
drogowego zaistniałego w
dniu 5 lipea 1986 r. około go
dziny 23.00 w m. Węgrzee ko
ło zajazdu „KOSYNIER”, w

wyniku którego śmierć po
niósł pieszy. Świadkowie**wy
padku proszeni są o zgłoszenie
sią osobiste lub telefoniczne,
tel. 10-41-20 lub 10-41-03 po
kój 4C.

DZlS O GODZINIE:
* 18 — Galeria Dzieł Sztuki

Współczesnej, ul. Grodzka 58 —

Otwarcie wystawy rysunku i ma
larstwa Ryszarda Grazdy.

* 18 — Klub „Paleta” ul. Bo-'
gatki 3 — Otwarcie wystawy Z.
Małoty — członka grupy malar
skiej „Forma”.
W SOBOTĘ:

*16 — Pałac Młodzieży, uL
Krowoderska 8 — „Kierunek
Berlin” — opowiada mgr Michał
Niezabitowska — oraz 11 i 12 cz.

filmu „Czterej pancerni i pies”;
o godz. 18 —- Dyskoteka dla, ucz
niów kl. 7 i 8 oraz szkół ponad
podstawowych.
W NIEDZIELĘ:

* 10—14 — CKS AR „ARKA”,
al. 29 Listopada 50 — Giełda pod
ręczników i. skryptów akademic
kich.
A POZA TYM:

* Klub Osiedlowy Na Kozłów
ce, ut Spółdzielców 4 — przyj
muje codziennie w godz. 16—20,
tel 55-38-61 — zapisy na kursy
języków obcych — angielskiego i

niemieckiego I i II st. dla dzieci
i dorosłych.

* W CKS AR „ARKA”, czynne
są do końca września br. w godz.

— A praktyka?
— Dyrektorzy szkól powin

ni zaplanować w harmonogra
mie zajęć gimnastykę korek
cyjną, ale w szkołach podsta
wowych naszego miasta sale
gimnastyczne w większości nie
odpowiadają wymogom, bra
kuje boisk, urządzeń, Przybo
rów... Stosunkowo najlepiej
jest w Nowej Hucie.

— Wprowadzenie trzeciej
godziny WF spowoduje, że
gimnastyka wyrównawcza i
korekcyjna zejdzie na dalszy
plan!

— Nie możecie więc pomóc
dzieciom, o profilaktykę nikt
nie walczy, nic tylko załamać
ręce...



Hutnik—Wisła, ale Co u koszykarek „Białej Gwiazdy"?

W SOBOTĘ na boisku Butel
ka, na Suchych Stawach, złoży
wizytę Wisła, nie ta jednak sze
roko znana w sportowym światku,
prowadząca w drugoligowej tabe
li, ale jej imienniczka z Płocka,
o mniejszych aspiracjach i możli
wościach. Już pierwsze występy
najbliższych rywali hutników po
kazały, że ich głównym celem w

tym sezonie będzie uchronienie
się przed degradacją.

Stąd odzyskujący równowagę
Hutnik jest faworytem jutrzej
szego pojedynku. Powoli krysta
lizuje się trzon zespołu, prowa
dzonego przez Mariana Cygana.

Nie siedź w domu...
(Dokończenie ze str l)

NIELDZIELA, 14 BM.
'• wycieczka nizinna pn. „DO

LINA BRZOSKWINKI” — prze
jazd autobusem MPK do Chro-

snej — Brzoskwinia — Dolina
Brzoskwinki — Nielepice — Ru
dawa — powrót pociągiem — 8
km spaceru. 8 punktów do Od
znaki Turystyki Pieszej PTTK i
odznaki ..Miłośnik Jury”. Zbiór
ka o godz. 8.30 na dworcu MPK,
na os. Widok, przy przystanku
autobusu linii nr 226 (odjazd o

godz. 8.45), bilety do Chrosnej —

22 i 11 zł, cena biletu kolejowe
go w drodze powrotnej — 21 zł

© wycieczka nizinna pn. ,.O-
SIKÓWKA — MIEJSCE PAMIĘ
CI NARODOWEJ” — przejazd
pociągiem do Cikowic — Damie-
nice — Osikówka — Stanisławi-
ce —- powrót koleją — 12 km
wędrówki czyli 12 punktów do
Odznaki Turystyki Pieszej PTTK.

Zbiórka o godz. 7.10 na Dwor
cu Głównym PKP w Krakowie
(odjazd o godz. 7.40), bilety wy
cieczkowe (powrotne) do Cikowic
— 36 zł.

Serdecznie zapraszamy. (kas)

PRZED szansą zrehabilito
wania się za środową porażkę
z Prokocimiem, staną jutro
piłkarze Świtu w meczu 6.

kolejki spotkań klasy okręgo
wej z myślenickim Dalinem.
Pojedynek ten odbędzie się na

boisku Kmity w Zabierzowie,
gdzie występuje w tym sezo
nie drużyna z Krzeszowic. Po
czątek o godz. 15,

A oto zestaw pozostałych
par: sobota, godz. 15, Georyt
— Kabel, Nadwiślan — Cra-
covia II, Prokocim — Hutnik
II, Tramwaj — Gościbia Suł
kowice; niedziela, godz. 11,
Grębałowianka — Piłkarz
Podłęże, godz. 15 Karpaty Sie
praw — Wisła II.

Z życia LZS
W MYŚLENICACH odbyły się

indywidualne mistrzostwa LZS w

szachach województwa krakow
skiego. W konkurencji kobiet

zwyciężyła Dorota Mika (Ele
ktron Dobczyce), przed Bożeną
Piątek (Wilga Koźmice W.) i Re
natą Bicz (Wisła Myślenice); w

konkurencji mężczyzn Adam Ba
ła, przed Pawłem Jodzynakiem i
Janem Swiebockim (wszyscy Wil
ga Koźmice W.). (a)
iinnmmiiasBiiimii»«iniuiiiniiniinmiuinmmmniiinnnmmiiMimiin«imniniwnninmnnniinwinmnnninnminiiiiBmrmiBniiwiimn

Sprawa, o której chcę opowiedzieć, zawierała
w sobie elementy zarówno komedii jak i tra
gedii. Kosztowała pewnego człowieka utratę
zmysłów, mnie trochę krwi, a jeszcze innego
człowieka utratę wolności. Niemniej były w niej
elementy komedii. Zresztą sami osądźcie.

Pamiętam bardzo dobrze, kiedy to się stało.
Było to w tym miesiącu, w którym Holmes
odmówił przyjęcia szlachectwa za zasługi, któ
re być może kiedyś będą ujawnione. Wspomi
nam o tym tylko na marginesie — jako zau
fany przyjaciel Holmesa jestem szczególnie zo
bowiązany do dyskrecji. Mogę jednak ujawnić,
że było to pod koniec czerwca 1902 roku,
wkrótce po zakończeniu wojny burskiej.

Holmes od kilku dni nie wychodził z sypial
ni. Od czasu do czasu miał taki zwyczaj. Jed
nak tego ranka pojawił się w salonie. W ręku
trzymał jakiś dokument. Jego surowe, szare

oczy rozjaśniały iskierki rozbawienia.
— Drogi przyjacielu, istnieje szansa zarobie

nia niezłych pieniędzy — powiedział. — Czy
spotkałeś się kiedykolwiek z nazwiskiem Garri
deb?

Przyznałem, że nie.
— Jeżeli znajdziesz kogoś o takim nazwisku,

to nieźle się obłowisz.
— A to dlaczego?
— To dość dziwaczna historia i raczej długa.

Wątpię czy podczas naszych badań zakamar
ków duszy ludzkiej, spotkaliśmy się Z bardziej
osobliwym przypadkiem. Jeden z uczestników
tej historii powinien niedługo tu przyjść, aby
udzielić mi pewnych wyjaśnień. Wszystkiego
dowiesz się z pierwszej ręki.

Na stoliku, obok mojego fotela, leżała książka
telefoniczna. Zacząłem przerzucać strony bez
większej nadziei na sukces. Ku mojemu zdu
mieniu znalazłem jednego abonenta o tym ory
ginalnym nazwisku.

— Jest, Holmesie! Jwt! — krzyknąłem c

triumfem.
— Nathan Garrideb — przeczytał Holmes —

136 Little Ryder Street.
— Przykro mi Watsonie, śe nauczę etą »*■-

Artur Conan Doyle

„Trzej panowie
Garrideb”

Tłumaczy! Krzysztof' Adamski

czarować, ale to nasz zleceniodawca. Musisz
znaleźć innego człowieka o tym nazwisku.

Pani Hudson weszła do pokoju i wręczyła ml
wizytówkę.

— Holmesie, mam! — wykrzyknąłem zdumio
ny — John Garrideb, adwokat, Kansas, USA.

Holmes uśmiechnął się. — Obawiam się Wat
sonie, że jeszcze trochę musisz się postarać. Ten
gentlemen też ma pewien udział w tej historii,
chociaż dzisiaj nie oczekiwałem jego wizyty.
Niemniej może nam udzielić wielu cennych in
formacji.

W chwilę później do pokoju wszedł John
Garrideb — niski, mocno zbudowany mężczy
zna o okrągłej, gładko ogolonej twarzy. Typowy
amerykański biznesman. Zwracały uwagę jego
oczy. Rzadko spotyka się równie jasne i by
stre, momentalnie odzwierciedlające nastroje
właściciela. Mówił z amerykańskim akcentem,
ale bez maniery.

— Pan Holmes? — zapytał, spoglądając ko
lejno na nas. — Ach, prawda! To pan! Na zdję
ciach wygląda-, pan inaczej, jeśli mogę się tak
wyrazić. Spodziewam się, że otrzymał pan list
od pana Nathana Garrideb?

— Proszę, niech pan spocznie — powiedział
Sherlock Holmes. — Myślę, że mamy wiele
wspólnym tematów.

Wziął do ręki kilka papierów.
— Jest pan oczywiście Johnem GaeeMeb,

wspomnianym w tym dokumencie?

Nasz gość kiwnął głową.
— Jednak z pewnością spędził pan jakiś czas

w Anglii, prawda?
— Dlaczego pan tak uważa, panie Holmes?

Wydawało mi się, że zauważyłem nagłą po
dejrzliwość w oczach Amerykanina.

— Pańska garderoba pochodzi z Anglii — od
parł Holmes.

Garrideb zmusił się do uśmiechu. — Czyta
łem o pańskich sztuczkach, panie Holmes, ale
nie spodziewałem się, że zastosuje pan jedną z

nich w stosunku do mnie. Jakież to części mo
jej garderoby zdradzają brytyjskie pochodze
nie?

— Krój pańskiego płaszcza, noski pańskich
butów — to oczywiste.

— Nie miałem pojęcia, że aż tak upodobni
łem się do wyspiarza. Interesy przywiodły mnie
tu kilka miesięcy temu, tak że cały mój ubiór
jest rzeczywiście angielski. Jednak spodziewam
się, że pański czas jest równie cenny jak mój
i nie spotkaliśmy się tutaj, aby dyskutować o

kroju moich skarpetek.
Twarz Garrideba wyrażała teraz daleko mniej

przyjazne uczucia.
Lodowaty spokój Holmesa wyprowadzał go

nieco z równowagi.
— Cierpliwości! Cierpliwości, panie Garrideb!

— powiedział mój przyjaciel spokojnym gło
sem. — Doktor Watson może potwierdzić, że

moje z pozoru nieważne dygresje, później oka
zują się znaczące dla sprawy. Dlaczego pan
Nathan Gar-'deb nie przybył wraz z panem?

— Mnie bardziej interesuje, dlaczego w ogóle
wciągnął pana w tę historię? — w głosie na
szego gościa zabrzmiał gniew. — Co, u diabła,
ma pan z tym wspólnego? Spotyka się dwóch
gentlemenów, aby załatwić pewien, interes i je
den z nich musi zaraz wzywać detektywa! Wi
działem się z Nathanem Garrideb dziś rano.

Powiedział mi, że skontaktował się z panem i

dlatego tu jestem.
(Ciąg dalszy nastąpi) (1)

Sukces w Dębicy sprawił, ie dzia
łacze patrzą znów życzliwszym o-

kiem na poczynania trenera.

Pełną aprobatę dla swoich po
czynań mają szkoleniowcy Wisły,
tej krakowskiej oczywiście. Ale

czy może być inaczej, skoro dru
żyna wygrywa mecz po meczu,

zdobyła komplet punktów, nie
straciła nawet jednej bramki!

Z formą, co prawda, bywa je
szcze różnie, ale fortuna sprzy
ja graczom „Białej gwiazdy”.
Czy będzie dla nich łaskawa tak
że jutro w Rzeszowie. Zespół Re-
sovii, z którym zmierzą się wi
ślacy w ramach 6. kolejki spot
kań mocno spuścił z tonu, wle
cze się w ogonie tabeli? Lecz to
wcale nie musi oznaczać, że tym
razem znów podda się bez wal
ki. Zgodnie z przyjętym założe
niem, trener Stanisław Cygan i

pomagający mu : Stefan Pietra-
szewski i Andrzej Turczyński
nie zaniedbują niczego by dokła
dnie rozpracować każdego prze
ciwnika. Oglądają mecze rywali
wiślaków, rejestrują je na ma
gnetowidzie. Dotychczas, ta me
toda prący sprawdza się znako
micie. Oby tak dalej!

A oto program sobotnio-nie
dzielnej serii pojedynków: Hu
tnik Kraków — Wisła Płock (sę
dziuje Zygmunt Ziober z Prze
myśla), Resovia — Wisła Kra
ków (sędziuje Jerzy Goś z War
szawy), Avia — Igloopol, Hutnik
W-wa — Górnik Knurów, Koro
na — Jagiełlonia, Olimpia Elbląg
— Sandecja, Włókniarz — Broń i
Zagłębie Sosnowiec — Stal Sta
lowa Wola.

#
W ekstraklasie już dziś, spot

kanie piłkarzy Widzewa i GKS-u
Katowice, jutro grają: Motor —

Lechia, Olimpia Poznań — Polo
nia Bytom. Pogoń — ŁKS i Śląsk

*

...

DOBIEGAJĄ
końca przedse-
zonowe przygo
towania koszy-
karek i koszy
karzy do ligo
wego sezonu,

przygotowują
się także do rozgrywek sędziowie
basketballu. Doroczna konferen
cja szkoleniowa arbitrów tej dzie
dziny sportu rozpoczyna się wła
śnie dziś w Krakowie (godz. 14.30
aula AWF). O programie rozma
wiamy z przewodniczącym Kole
gium Sędziów KOZKosz. gospo
darzem imprezy — RYSZARDEM
TROJANOWSKIM.

— Jakie sa cele spotkania, co

ono ma dać?
— Jest to doroczny sprawdzian

sędziów ligowych przed rozpoczę
ciem .sezonu. .Weźmie w nim u-

dział 50 arbitrów wytypowanych
do prowadzenia rozgrywek eks
traklasy. 90 którzy maja sędzio
wać II ligę, oraz 4 komisarzy i
26 kwalifikatorów. Celem jest
przeprowadzenie sprawdzianów
— praktycznego i teoretycznego
zapoznanie sędziów z nowościa
mi w interpretacji orzepisów.

— Na czym polegają spraw
dziany?

— Teoretyczny to test zawie
rający 50 pytań, na które trzeba
bezbłędnie odpowiedzieć, fizycz
ny to pokonanie 1600 m w czasie
poniżej 8 minut. Będą także za

jęcia praktyczne, niektóre elemen
ty gry demonstrować będą zawod
nicy krakowskiego Hutnika a po-

Ruch, a w niedzielę; Stal Mle-
— Lech i Zagłębie Lubin —

Górnik Wałbrzych. Mecz Górnika
Zabrze z Legią rozegrano awan
sem, w minioną środę.

*

Aż trzy trzecioligowe potyczki
odbędą się w tym tygodniu w

Krakowie. Clepardia podejmuje
lidera — Unię Tarnów, Cracovia
— Unię Nowa Sarzyna, a Gar
barnia — Izolatora Boguchwała.
Byłaby jeszcze jedna, ale Wawel
zmierzył się z rezerwą Igloopolu

już w środę. Mocno dziwi tak nie
fortunnie ułożony terminarz.
Czyżby jego autorom zabrakło o-

dróbinę wyobraźni? (js)

Zacięte boje koszykarzy
DRUGI dzień turnieju koszykarzy o „Błękitną wstęgę Wisły” stał

pod znakiem zaciętej rywalizacji dwóch krakowskich zespołów. Der-
bowe spotkanie dość nieoczekiwanie wygrali hutnicy, prezentując
nieco lepszą od rywali skuteczność strzelecką. W pierwszym meczu

wieczoru zespół czechosłowacki ze Svitu wygrał dość pewnie z wę
gierskim teamem Dombovari.

CHEMOSVIT — DOMBOVARI 86:76 (40:40). Najwięcej punktów:
dla zwycięzców — Skoda 26, Sernan 16; dla pokonanych — Chudeusz
24, Międzik 23. Sędziowali pp. M. Paszucha i R. Trojanowski.

Początek zawodów upłynął pod znakiem przewagi zespołu węgier
skiego, w którym pierwsze skrzypce grali dwaj Polacy — Międzik i
Chudeusz. Potem jednak I-ligowy zespół ze Svitu zaczął grać płyn
niej, lepiej w obronie i wygrał zasłużenie.

WISŁA — HUTNIK 81:89 (36:39). Najwięcej punktów: dla Wisły —

Fikiel 28, Seweryn 19, Bogucki 12; dla Hutnika — Klimczyk 22, Jan
czura 15, Kabała 14. Sędziowali pp. J. Borek i Z. Byczek.

Bardzo prestiżowo potraktowały spotkanie obie krakowskie druży
ny, wiślacy wystąpili już z Krzysztofem Fikielem, a mimo to zwy
cięstwo, i to w pełni zasłużone, przypadło rywalom, którzy znów za

demonstrowali bardzo dobre przygotowanie kondycyjne, szybkościo
we i lepszą niż w środę skuteczność strzelecką. Przez większą część
meczu trwała wyrównana walka, raz po raz na tablicy widniał rezul
tat remisowy, dopiero w ostatnich trzech minutach, celne strzały Ka
bały, Matysiaka i Klimczyka oraz Jańczury przechyliły szalę zwycię
stwa na stronę hutników. Mecz był niezwykle zacięty, ciekawy, ale
widać było, że zespoły nie są jeszcze w swej najwyższej formie, że
to dopiero okres przygotowań do ligowego sezonu. Dziś dalsze gry.

(jl)

Oby gwizdki nie brzmiały fałszywie

n

prowadzi tę
Sta-

nasi

część konferencji
trener zespołu z Suchych
wów — Marcin Kasperzec.

— Kto oprócz niego?
— Wykładowcami będą

czołowi sędziowie — przewodni
czący Kolegium Sędziów PZKosz,
wiceprezes związku — Jan Jarzę-
biński z Warszawy. Marek Paszu-
cha z Krakowa, Wiesław Zych z

Wrocławia.
— Sędziowie koszykówki mają

dobrą markę w Europie, jest wie
lu Polaków na liście FIBA, pro
wadzą ważne mecze, na krajo
wych boiskach obserwujemy jed
nak czasami kiepskie sędziowa
nie. Jak to się dzieje?

— Mamy kilku rzeczywiście
wysokiej klasy arbitrów, znanych
i cenionych nie tylko w kraju,
ale nie wszyscy pozostali im do
równują. Stąd różnice. Zresztą
normalne. Koszykówka jest dziś

grą tak dynamiczną, tak szybką,
że pomyłki są w prowadzeniu za
wodów rzeczą naturalną. Trudno
bowiem dwóm sędziom widzieć
absolutnie wszystko i zawsze wy
dać bezbłędną decyzję. Staramy
się aby poziom nasz był jak naj
wyższy. stąd stałe szkolenia,
sprawdziany, kwalifikacje elimi
nujące słabszych, premiujące ro-

MINIONY sezon ligowy był dla koezykarefc kreltewtefctej Wisły
wręcz katastrofalny, etatowe mistrzynie Polski zajęły dopiero siódmą
lokatę, sprawiając swą postawą ogromne rozczarowani*. Kłopoty ka
drowe jakie miał trener Zdzisław Kassyk, z pewnością poważni*
wpłynęły na taki obrót sprawy, ale poza tym brakowało krakowian
kom wigoru, determinacji w walce, skuteczności. Skończyły więc li
gę w minorowych nastrojach. A jak jest teraz, ®o słychać w zespól*
przed nowym sezonem?

— Zaczęliśmy przygotowania
pierwszego sierpnia — mówi
Zdzisław Kass,yk, na z górą dwa
miesiące przed
gi (inauguracja
— prżyp. red.)
zaplanowałem
trolnych. Do tej pory mamy już
za sobą osiem, z których sześć

rozpoczęciem li
ii października"

i w tym czasie
15 spotkań kon-

i J

biących postępy. Ale „zawód” sę
dziego nie jest zbyt popularny,
wymaga specjalnych predyspozy
cji, dużego wysiłku, spędzania
wolnych od pracy dni w pocią
gach, dużego napięcia nerwowego.
Stąd wciąż brakuje sędziów,
szczególnie tych do prowadzenia
zawodów w niżyszych klasach.

— Czy sądzi Pan, że w tym se
zonie będzie lepiej?

— Trudno w tej chwili z całym
przekonaniem dać odpowiedź
twierdzącą. Kolegium Sędziów
PZKosz, robi wiele, by poziom sę
dziowania był jak najwyższy,
trwa tendencja na odmłodzenie

kadry, wprowadzono górny limit
wieku arbitrów — 50 lat (FIBA
ograniczyła wiek do 48 lat).
Chcemy być partnerami zawodni
ków, przyczyniać się swoją pra
cą na boiskach do podnoszenia
poziomu polskiej koszykówki.
Mam nadzieję, że się nam to uda.
Czy w zupełności, czas pokaże.

Dziękuję za informacje przy
pominając na koniec, że zajęcia
odbywają się w obiektach kra
kowskiej AWF dziś, jutro i w

niedzielę, i życząc wszystkim sę
dziom basketu, by w rozpoczyna
jącym się wkrótce sezonie ich
gwizdki nigdy nie brzmiały fał
szywie! (lang)

zakończyło się naszą wygraną, a

dwie porażkami. Poza meczami
sporo trenowaliśmy, głównie ele
menty sprawościowó-siłowe, pro
wadzone przez trenera Marchew-

czyka. Teraz jedziemy do Zako
panego, potem do Belgii i Ho
landii, grać też będziemy doro
czny turniej o „Puchar Lajkoni
ka”, w którym powinny wystą
pić doskonałe zespoły .— mistrz
ZSRR — Dynamo Nowosybirsk,
mistrz Holandii — Den Helder i

czwarty zespół ekstraklasy buł
garskiej — Spartak Warna. Bę
dzie to więc bardzo mocno obsa
dzony turniej, świetny sprawdzian
formy zespołu.

— Kto odszedł z drużyny, kto
do niej przybył?

— Elżbieta Doniec wróciła do
Hutnika, Katarzyna Grabacka

zpragnęła grać w Czarnych Szcze
cin i zwróciła się do nas z pro
śbą o zwolnienie, motywując to

tym, że chce rozpocząć tam stu
dia. Nie wyraziliśmy zgody, gdyż
powód wydał nam się mocno na
ciągany, jako że Kasia zalicza
dopiero... drugą klasę liceum.
Staramy się o pozyskanie B. Ka
linowskiej z warszawskiej Polo
nii, która zgłosiła chęć gry w

Wiśle. Rozmowy z Polonią zosta
ły sfinalizowane, mamy ich zgo
dę, zgodę Warszawskiego Związ
ku Koszykówki, akceptację tre
nera kadry, więc z nadzieją cze
kamy na decyzję PZKosz. o po
twierdzeniu jej dla nas. Na ra
zie nie będzie grała Marta Staro
wicz, która po urodzeniu drugiej
córeczki jest na urlopie macie
rzyńskim, ale za jakieś dwa mie
siące winna wznowić treningi.
Tak więc skład zespołu, jego ka
dra, wygląda obecnie następują
co: E. Cała, H. Iwaniec, A. Ja-
skurzyńska-Jelonek, R. Kwak, G.
Seweryn, I. Maj, T. Czelakowska,
M. Kardas, E. Świerk, A. Gatlik,
J. Więsław,
perspektywie
rowicz.

— Acoz
wicz?

— Trenuje
podtrzymania
nosi się z zamiarem gry w bel
gijskim zespole z Liege. Klub

wyraził zgodę, sprawa transferu
znajduje się w COS-ie, który
prowadzi rozmowy z Belgami. Je
żeli zostanie sfinalizowany Lu
cyna pojedzie, jeżeli kontrakt nie

M. Mrugalska, a w

Kalinowska i Sta-

Lucyną Januszkie-

z nami, ale
formy,

dla
ponieważ

TELEGRAFICZNIE
TRINITE-SUR-MER. Po 5 wy

ścigach żeglarskich mistrzostw
świata w klasie „soling” prowa
dzi John Kosteki (USA).

MADRYT. Liderem międzyna
rodowego wyścigu kolarskiego za
wodowców Dookoła Katalonii
jest po 2 etapach Joerg Mueller

(Szwajcaria).
SOFIA. Piąta partia szachowe

go pojedynku o mistrzostwo
świata pomiędzy Mają Czibur-
danidze a Eleną Achmyłowską
została przełożona z powodu nie
dyspozycji Achmyłowskiej. Pro
wadzi Cziburdanidze 2,5—1,5 pkt

CHARKÓW. Piłkarze Dniepru
Dniepropietrowsk, rywale war
szawskiej Legii w Pucharze
UEFA, przegrali wyjazdowy mecz

z tamtejszym Metallistem 0:1 i

zajmują w ekstraklasie ZSRR
dziewiąte miejsce.

STUTTGART. W ciekawszych
grach tenisowego turnieju padły
następujące wyniki: Vilas —

Mc Ńamee 6:1, 6:3, Stenlund —

Hlasek 6:4, 6:4, Pernfors — Gun-
narsson 6:4, 6:2.

DHAKA. W jednym z małych
miasteczek Bangladeszu, położo
nym 240 km od stolicy kraju do
szło do bijatyki podczas meczu

Na szermierczej planszy
OSTATNIO na planszach

Krakowskiego Klubu Szer
mierzy odbyły się okręgowe
eliminacje juniorów. Do ogól
nopolskiego turnieju kwalifi
kacyjnego awans uzyskali na
stępujący zawodnicy. We flo-

i recie ‘dziewcząt — Kinga Wój
cik (KKSz.) i Małgorzata Pi-
tala (Pałac Młodzieży Tar
nów), we florecie chłopców —

Witold Rutkowski (KKSz.), w

szpadzie — Witold Rutkowski,
Andrzej Karski (obaj KKSz.),
Rafał Necel (Cracovia), w sza
bli — Paweł Krawczyk (KKSz.)
i Rafał Kotwieja (Pałac Mło
dzieży Tarnów).

Ogólnopolskie turnieje kwa
lifikacyjne odbędą się w

dniach 13—14 września w

Częstochowie, gdzie walczyć
będą floreciści i szpadziści, w

Łańcucie szabliści i w Szcze
cinie, który będzie areną poje
dynków florecistek.

bi« szkolić młodzież.
— Czy są jakieś nowości w

rozgrywkach ligowych?
— Grać będziemy podobni* jak

w minionym sezonie, dwi* run
dy systemem każdy x każdym i

potem play off. Innowacją jest
liga rezerw. Przed każdym me
czem ligowym, tego samego dnia,
tylko rano, będą rozgrywane za
wody drugich zespołów. Mogą w

nich grać także koszykarki ligo
wej drużyny, z wyjątkiem pierw
szej szóstki. To dobry pomysł,
pozwoli na grę większej ilości xa-

wodniczek, a trenerom da okazją
sprawdzenia w jakiej formie da
nego dnia są jego rezerwy 1 po
tem uzupełnienia najlepszymi
składu pierwszego zespołu na li
gowy mecz wieczorem. To pomysł
trenera kadry Ludwika Mięttjr#
w wielu klubach przyjęty s du
żym zadowoleniem.

— Z jakimi nadziejami
cle do walki?

— Chcemy wrócić do czołówM
„na szpic”, odzyskać należne W&>
śle miejsce w polskiej koszyków*
ce. Zatrzeć w pamięci, swojej $
kibiców, zeszłosezonowe nieipowo*
dzenie.

Miejmy nadzieję, że tak bę
dzie. Czekamy, my kibice, na pię
kne, porywające widowiska, ja*
kie tworzyły koszykańki Wisły.
My także chcemy jak najszyb
ciej zapomnieć ostatni, tak fatal-

nyj sezon i widzieć znów krako
wianki walczące o mistrzostwo
Polski. (lang)

NA NAJBLIŻSZY weekend
krakowskie TKKF proponuje:

W sobotę:
zabawy dla dzieci i mło

dzieży — Park Jordana —

godz. 11,
otwarty turniej „zośki”

— Komandosów 21 — godz. 11.
W niedzielę:

Bieg po zdrowie — Park
Jordana — godz. 8,

•łjt bieg po zdrowie — No
wa Huta, zalew — godz. 8.30,

# gry i zabawy dla dzieci i

młodzieży, indywidualny tur
niej kręglarski, rzutki do tar
czy, podnoszenie ciężarka —

ul. Praska 26 — godz. 10.

ZD TKKF Krowodrza orga
nizuje spartakiadę o puchar
naczelnika dzielnicy. Organi
zatorzy zapraszają do udziału
zakłady pracy i ogniska TKKF
z terenu Krowodrzy. Początek
imprezy w najbliższą sobotę,
13 września o godz. 10 w Par
ku Jordana.

piłkarskiego. Trzy osoby poniosły
śmierć, a ponad sto doznało cięż
kich obrażeń. Walki kibiców z

policją trwały ponad 2 godziny.
Aresztowano 160 osób.

Dokąd pójdziemy ?

Piątek
KOSZYKÓWKA

Godz. 16.30 hala Wisły:
O „Błękitną Wstęgę Wisły”

Godz. 20 hala Wisły:
Turniej oldboyów
PIŁKA RĘCZNA

Godz. 16.30 hala AWF:

Turniej mistrzyń
Sobota

PIŁKA RĘCZNA
Godz. 10 hala AWF:

Turniej mistrzyń
Godz. 18 hala Hutnika:

Hutnik — Zgoda Ruda SL

(II liga mężczyzn)
BOKS

Godz. 13 hala Hutnika:
Hutnik — Górnik Wesoła

(o wejście do I ligi)
KOSZYKÓWKA

Godz. 16 hala Wisły:
O „Błękitną Wstęgę Wisły”

PIŁKA NóZNA
Godz. 16 boisko Hutnika:

Hutnik — Wisła Płock
(II liga)

Godz. 16 boisko Cracovii:
Cracovia — Unia Nowa Sarzyna

(III liga)
Niedziela

KOSZYKÓWKA
Godz. 10 hala Wisły:

O „Błękitna Wstęgę Wisły”
Godz. 13.15 hala Wisły:

Turniej oldboyów
PIŁKA NOŻNA

Godz. 11 ul. Parkowa:
Garbarnia — Izolator

(III liga)
Godz. 15 boisko Clepardii:

Clepardią — Unia Tarnów
(III liga)

PIŁKA RĘCZNA
Godz. 13 hala Hutnika:

Hutnik — Zgoda Ruda Sl.

(II liga mężczyzn)
Godz. 14 hala AWF:

Turniej mistrzyń
RUGBY

Godz. 13 boisko Juvenii:
Jurenia —WFS Siedlce

(II liga)


